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W A R S Z A W A

NIEKTÓRE ELEMENTY SYTUACJI PIENIĘŻNEJ

W  d rug ie j połow ie 1959 ro ku  podjęto liczne środ­
k i  zm ierzające do usunięcia groźby zaostrzenia się 
dysproporc ji, k tó re  p o ja w iły  się w  ciągu tego roku. 
D ysproporcje  te do tyczy ły  kszta łtow ania  się s iły  
nabywczej ludności, przede w szystk im  płac i  z d ru ­
g ie j s trony —  s tru k tu ra ln ych  b raków  w  podaży to­
warów , przede w szystk im  w  zw iązku z pew nym  co f­
nięciem  się p ro d u kc ji ro lne j w  ogólności, a zw ie­
rzęcej —  w  szczególności. Następnie po jaw iła  się 
groźba dysp ropo rc ji m iędzy środkam i p ien iężnym i, 
dysponow anym i przez jednostk i gospodarki uspo­
łecznionej na inw estyc je , a m ożliw ościam i zaopat­
rzenia w  pe łny  asortym ent m a te ria łów  budow la­
nych i  insta lacy jnych , o k tó re  ko n ku ro w a ły  również 
inw estyc je  w  gospodarce ch łopskie j i  rozw ija jące 
się indyw idua lne  budow nictw o m ieszkaniowe. Dys­
proporc je  te nie m og ły  być w  pe łn i zamortyzowane 
przez m ało elastyczny —- z w ie lu  znanych powodów 
—  handel zagraniczny.

Bez w zględu jednak na tak ie  czy inne m ożliwoś­
c i zam ortyzowania tych  dysp ropo rc ji przez handel 
zagraniczny czy sięgnięcie do rezerw  lu b  —  nie zaw­
sze ła tw e  —  odcinkowe przestaw ienie k ie runków  
p ro d u kc ji (na p rzyk ład : w  zakresie m a te ria łów  bu­
dow lanych), należało usunąć źródła tych  dyspropor­
c ji, n iektó re  b łędy w  układzie  ekonom icznych po­
w iązań i  bodźców; dotyczyło  to na p rzyk ład  re la c ji 
cen p roduktów  m ięsnych i  p rzem ysłow ych a r ty k u ­
łó w  konsum pcyjnych ; s tru k tu ry  płac (relacja m ię­
dzy wynagrodzeniam i ta ry fo w y m i i  w sze lk im i do­
p ła tam i); nadm iernego rozszerzania fro n tu  inw esty­
c j i  w  zw iązku z corocznym  kw a lifiko w a n ie m  zamie­
rzeń in w es tycy jnych  do p lanu, niedorozwojem  prac 
dokum entacyjnych  itd .

Jak w iadomo, druga połowa ro ku  1959 zapocząt­
kow ała okres ożyw ionych prac w  dziedzinie porząd­
kow ania gospodarki p łacowej, w  szczególności norm  
powodujących często anachroniczne re lacje  płac 
m iędzy różnym i g rupam i pracow n ików ; podjęto 
równocześnie liczne środk i d la zdyscyplinowania 
przedsiębiorstw  w  zakresie za trudnien ia , w yko rzys­
tania czasu pracy, w  zakresie gospodarki funduszem 
płac. W  ty m  okresie podjęto rów nież środk i dla 
zdyscyplinow ania dzia ła lności inw es tycy jne j 
przedsiębiorstw , w  szczególności w  zakresie inwes­
ty c j i  zdecentralizowanych. P rob lem  ten znacznie 
się p rzy  ty m  rozszerzył na zagadnienia podstawowe, 
ta k  zwane systemowe, zakresu samodzielności 
przedsięb iorstw  w  dziedzinie podejm owania inwes­
ty c j i  itd .

Z p u n k tu  w idzenia ry n k u  pieniężno-towarowego 
bezpośrednie znaczenie posiadała podwyżka cen na

mięso i  p rze tw ory  mięsne, dokonana W październ i­
ku  1959 roku, k tó ra  w  pow iązan iu z równocześnie 
p o d ję tym i środkam i d la  podniesienia hodow li p rzy ­
w róc iła  zachwianą na tym  odcinku równowagę m ię­
dzy popytem  i  podażą.

E fe k ty  całego zespołu środków  pod ję tych  w  d ru ­
g ie j po łow ie ro ku  p o ja w iły  się już  w  ostatn ich m ie­
siącach roku . G dy chodzi o inw estycje , to p rzy  cało­
rocznym  wzroście nakładów  inw es tycy jnych  w  sto­
sunku do ro ku  1958 około 17% w skaźn ik nakładów  
w  czw artym  kw a rta le  1959 roku  w  stosunku do 
czwartego k w a rta łu  1958 roku  w ynos ił ju ż  t y l ­
ko niecałe 5'°/o, a w  g ru d n iu  nak łady b y ły  na­
w e t niższe o b lisko  7%  (praw ie w yłącznie w  
w y n ik u  zmniejszenia nakładów  na roboty). Przed­
siębiorstwa budow lano-m ontażowe obn iży ły  w  
czw artym  kw a rta le  około 2'°/o produkc ję  w  sto­
sunku do czwartego k w a rta łu  1958 roku, zmniejsza­
jąc zatrudnien ie  około 5%  i  fundusz płac około 8%.

P rzy  ogólnym  wzroście około H'°/o całego fu n d u ­
szu płac w  gospodarce narodowej w zrost w  czwar­
ty m  kw a rta le  1959 ro ku  w  stosunku do czwartego 
k w a rta łu  1958 ro ku  w yn iós ł ty lk o  4,9%; p o p ra w iły  
się w  sposób w y b itn y  w skaźn ik i w ykorzys tan ia  cza­
su pracy itd .

GUS oblicza, że m im o kom pres ji funduszu płac 
i  przecię tne j p łacy, dokonanej w  końcu ro ku  1959, 
nastąp ił w  ska li całego ro ku  1959 w zrost przeciętnej 
p łacy nom ina lne j netto  o 7,8%, a p łacy rea lne j —  
o 5,0%, a zatem pow yżej w zrostu  w  1958 ro ku  w  sto­
sunku do ro ku  1957 (3,3%). D la  sy tu a c ji w  perspek­
tyw ie  ro ku  1960 m iaroda jne są jednak w skaźn ik i 
na przełom ie la t 1959— 1960, a nie przeciętne dla 
roku  1959. Otóż w edług danych GUS przeciętna p ła ­
ca w  czw artym  kw a rta le  1959 roku  by ła  wyższa od 
przeciętnej p łacy w  czw artym  kw a rta le  1958 ro ku  
o 3,7%, natom iast w skaźn ik cen i  usług konsum p­
cy jn ych  wzrósł w  czw artym  kw a rta le  1959 roku  
o 4,1% (w  ty m  tow arów  żywnościowych w  hand lu  
uspołecznionym  o 7,8%). W zrost wskaźnika cen jest 
w yn ik ie m  przede w szystk im  podw yżk i cen mięsa, 
z ty m  że e fek t te j podw yżk i jes t d la ro ku  1960 w yż­
szy od podanego wskaźnika, ponieważ podwyżka cen 
mięsa wprowadzona została w  połow ie październ i­
ka.

Zarówno z p u n k tu  w idzenia dotychczasowego 
rozw o ju  stosunków towarow o-p ien iężnych, ja k  i  per­
spektyw  na najbliższą przyszłość isto tne znaczenie 
posiada k ie runek  zm ian w  s truk tu rze  funduszu 
płac. Jeśli wziąć pod uwagę przem ysł, to na jw ię k ­
szy w zrost przeciętnej p łacy w  ro ku  1959 m ia ł m ie j-
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see w  przem yśle w łók ienn iczym , w  przem yśle w y ­
tw arzan ia  energ ii e lektryczne j i  c iep lne j, w  prze­
m yśle szk la rsk im  i  porce lanow o-fa jansow ym  oraz 
w  przem yśle pap iern iczym  i  skórzanym . Z w y ­
ją tk ie m  energe tyk i i  p rzem ysłu  szklarskiego są to 
wszystko przem ysły, w  k tó rych  przeciętna płaca 
by ła  niższa od przecię tne j d la  całego przem ysłu, 
a w  przem yśle w łók ienn iczym  należała do n a jn iż ­
szych. W ydaje się zatem, że ruch  płac zm ierzał do w y ­
rów nania  rozpiętości płac. GUS przeprowadza co 
ro ku  badanie s tru k tu ry  za trudn ien ia  w edług wyso­
kości miesięcznego zarobku. Otóż z badań tych  w y ­
nika, że w  latach 1957— 1959 nastąpiło zmniejszenie 
różn icy m iędzy przeciętną płacą w  gospodarce 
uspołecznionej a płacą na jliczn ie jsze j g ru p y  pracow ­
n ików  (wartość modalna). Przeciętna płaca w  roku  
1956 w ynosiła  1.196 z ło tych, a na jliczn ie jszą grupą 
zarobkową (33,3% ogółu zatrudn ionych) by ła  grupa 
od 1.001 do 1.500 z ło tych. W  ro ku  1959 przeciętna 
płaca miesięczna wzrosła do 1.625 zło tych, a n a j­
liczniejszą grupą zarobkową by ła  w  dalszym  ciągu 
grupa o zarobkach 1.001— 1.500 z ło tych  (31,4% za­
trudn ionych ).

In n y  charak te r m ia ł spadek dochodów pienięż­
nych ludności ch łopskie j, k tó ry  zaznaczył się 
w  ostatn ich miesiącach ro ku  1959. Jest on w yn ik ie m  
spadku skupu p roduk tów  ro ln ych  w  zw iązku ze spad­
k iem  g loba lne j p ro d u kc ji ro lne j. W edług szacunków 
GUS spadek g loba lne j p ro d u kc ji ro ln e j w yn iós ł w  ro ­
k u  1959 około 1,4% (na jednego mieszkańca —  2,9%). 
W edług obliczeń Banku dochody ludności ch łopskie j 
ze skupu p roduk tów  ro ln ych  w zros ły  w  ciągu całego 
1959 roku  o 3,3%, ale w  czw artym  kw a rta le  1959 
ro ku  b y ły  niższe od dochodów z tego źródła w  czwar­
ty m  kw a rta le  1958 ro ku  o przeszło 7%  (1,3 m ilia rd a  
zło tych). Należy zaznaczyć, że obniżenie dochodów 
z ty tu łu  niższego urodza ju  buraka cukrowego szacuje 
się na około 1.250 m ilio n ó w  z ło tych. Obniżenie do­
chodów z dostaw buraka, a także trzo d y  zostało w  
ska li roku  w yrów nane z nadwyżką w iększym i dosta­
w am i nabia łu , m a te ria łu  hodowlanego i  nasion.

Jeśli chodzi o sytuację wsi, to wziąć należy pod 
uwagę jeszcze dwa m om enty: w skaźnik cen n iekon- 
sum pcyjnych  tow arów  ryn ko w ych  oraz ewentualne 
zm iany w  poziom ie sprzedaży a rty k u łó w  ro lnych  
na targow iskach. Otóż, gdy chodzi o tow a ry  n ie- 
konsum pcyjne, w  zakupie k tó rych  pa rtycypu je  
przede w szystk im  wieś (m ate ria ły  budowlane, na­
wozy itd .), to poziom cen na nie nie u leg ł p raw ie  
żadnej zm ianie (100,1 w  stosunku do czwartego 
k w a rta łu  1958 roku).

N atom iast sprawa rozm ia rów  sprzedaży ta rg o w i­
skowej nastręcza duże trudnośc i w  obliczeniu. Sy­
tuacja  na ry n k u  a rty k u łó w  żywnościowych w  d ru ­
g ie j po łow ie roku, wyrażająca się w  n iepe łnym  
p o k ryc iu  popytu  na mięso (do podw yżk i cen), 
zwłaszcza na ta k  zwanych terenach zie lonych oraz 
w  is tn ien iu  dwóch cen na mięso: w  hand lu  uspo­
łecznionym  i  —  wyższych — na targow iskach (rów ­
nież po podwyżce cen), we wzroście sprzedaży m ię ­
sa w  o fic ja ln ym  try b ie  sprzedaży nadwyżek wska­
zuje, że rozm ia ry  sprzedaży ta rgow iskow e j zapew­
ne w zros ły  w  d rug ie j po łow ie roku . Potw ie rdza ją  
to rów nież obliczenia GUS co do udz ia łu  skupu 
w  g loba lne j p ro d u kc ji podstawowych a rty k u łó w  
ro lnych . W edług tych  danych w  roku  1959 w zrósł 
udzia ł skupu państwowego w  p ro d u k c ji zbóż i  na­
b ia łu . Natom iast w  zakresie żywca rzeźnego nastą-

p ił pew ien spadek, w  szczególności dotyczy to  żyw ­
ca w ieprzowego (z 70,6% w  ro ku  1958 na 66,7%).

N ie  skupiona produkc ja  żywca w  św ie tle  tychże 
obliczeń jest ilościowo p raw ie  taka sama ja k  w  ro ­
ku  1958, a lbow iem  w skaźn ik i odnoszą się do n iż­
szej p ro d u kc ji g loba lne j żywca w  roku  1959. B rak 
jednakże podstaw do przyp isan ia  całego przesunię­
cia w  s truk tu rze  podzia łu  p ro d u kc ji g loba lne j żyw ­
ca na rzecz samozaopatrzenia konsum pcyjnego wsi. 
Przeciwnie, wszystko wskazuje na to, że udzia ł tego 
samozaopatrzenia w  całej n ie sprzedanej państwu 
p ro d u kc ji spadł na rzecz sprzedaży targow iskow ej.

Również w  hand lu  w ie jsk im  wzrosła s iln ie  sprze­
daż różnych substytu tów , ja k  m argaryna, ryż, ka­
sze itd . M im o spadku dochodów p ieniężnych ze sku­
pu państwowego wieś zw iększyła zakupy środków 
p ro d u kc ji; mogło się to dziać jedyn ie  w  drodze się­
gnięcia do rezerw  pieniężnych, ale także w  drodze 
zm ian w  s tru k tu rze  spożycia, zarówno gdy chodzi 
o źródło zaopatrzenia (samozaopatrzenie i  zakupy 
towarowe), ja k  i  skład rzeczowy (w iększy udział 
różnych substytu tów ).

Taka była  w  ogólności sytuacja w yjśc iow a dla 
roku  1960, gdy chodzi o te czynn ik i, k tó re  decydują 
o stosunkach p ien iężno-rynkow ych  i  k tó re  na prze­
łom ie  roku  1959/60 w ykaza ły  odmienne cechy roz­
w o ju .

Jeśli chodzi o rozw ój sy tu a c ji w  ro ku  1960, to 
opierając się na w y n ik a c h ' p ierw szych k i lk u  m iesię­
cy należy wskazać na następujące charakte rystycz­
ne z jaw iska:

—  nieznaczny ty lk o  w zrost funduszu płac, p rzy  
s ilne j w  dalszym  ciągu dynam ice p ro d u kc ji;

—  obniżenie się poziom u dochodów pienięż­
nych ludności ch łopskie j z ty tu łu  dostaw p roduktów  
ro ln ych  w  ram ach skupu państwowego, p rzy  u trz y -  
m u jące j się nadal dynam ice zakupów w s i o charak­
terze p ro d u kcy jn ym  i  in w e s tycy jn ym ;

—  zwężenie się s fe ry  dzia ła lności sektora nie 
uspołecznionego, a także dalsze wygasanie ognisk 
speku lacyjne j dzia ła lności gospodarczej (nieko­
niecznie ko lidu jące j z prawem , lecz w yko rzys tu ją ­
cej różne odcinkowe napięcia, n iepraw id łow ości 
w  układzie  cen, asortym entów  itd );

u trzym u ją cy  się nadal s iln y  popyt na a r ty ­
ku ły^ żywnościowe a na d ru g im  biegunie —  na 
p rzedm io ty  trw a łego uży tku , p rzy  m ale jącym  lub  
ustab ilizow anym  popycie na a r ty k u ły  przem ysłowe 
powszechnego u ży tku  (teksty lia , obuw ie);

—  dalszy p rzy ros t oszczędności, będący w y ra ­
zem kszta łtow ania  się pew nych trw a ły c h  cech 
i  przyzwyczajeń.

Na przełom ie ro ku  1959— 1960 rodz iła  się tu  i  ów­
dzie obawa czy porządkowanie zatrudn ien ia  i  płac, 
przyb iera jące n iek iedy bardzo ostre fo rm y , nie spo­
w oduje  osłabienia dyn a m ik i gospodarczej. D o tych­
czasowe w y n ik i ro ku  1960 nie po tw ie rdza ją  tych 
obaw. W zrost p ro d u k c ji przem ysłow ej w  stosunku 
do ro ku  1959 w ynosi około 10%, a zatem w ykazu je  
dynam ikę odpowiadającą dynam ice ostatn ich la t. 
W  dalszym  ciągu na js iln ie jszy  w zrost w ykazu je  p rzy  
ty m  p rodukc ja  środków  w ytw arzan ia .

Fundusz płac w  przem yśle u trz ym yw a ł się w  p ie r­
wszych miesiącach 1960 ro ku  średnio na poziomie 
ro ku  1959, a za trudn ien ie  by ło  nawet nieco niższe. 
Poczynając od lutego fundusz płac w  przem yśle 
w ykazu je  —  w  porów nan iu  z analog icznym i m ie­
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siącam i ro ku  1959 —  stopn iow y wzrost. Wiąże się 
to przede w szystk im  ze wspomnianą silną dynam i­
ką p ro d u k c ji (przekroczenie operatywnego p lanu 
p ro d u kc ji za marzec w ynosiło  —  5,1%, za kw ie ­
cień —  0,9%).

Szczegółowy m a te ria ł s ta tystyczny obejm uje 
jeszcze zby t k ró tk i okres czasu, aby można było  
wyprowadzać trw a łe  w n iosk i o zm ianach w  s tru k ­
turze płac, k tó re  to zm iany pow inny stanow ić kon­
sekwencje porządkowania no rm  i  płac. Jak w iado­
mo jednym  z zasadniczych m ankam entów  s tru k tu ­
r y  płac w  przem yśle b y ł zby t duży udzia ł w  łącz­
nych wynagrodzeniach części zm iennej kosztem p ła ­
cy ta ry fo w e j, co prow adziło  do p ra k ty k i roz luź­
n ian ia  norm , do w ysokich  nadwyżek akordow ych 
i  p rem ii. Już w  czw artym  kw a rta le  1959 w ynag ro ­
dzenia z ty tu łu  nadwyżek akordow ych b y ły  łącznie 
za ca ły k w a rta ł wyższe od wynagrodzeń w  czw ar­
ty m  kw a rta le  1958 ro ku  zaledwie o 2%, podczas 
gdy ogółem płace zasadnicze robo tn ików  g rupy  
przem ysłow ej w zros ły  o 4,0%, p rzy  czym  wysokość 
nadwyżek akordow ych spadała z miesiąca na m ie­
siąc.

Spadek nadwyżek akordow ych m ia ł m iejsce ró w ­
nież w  p ie rw szym  kw a rta le  1960 roku  —  o 10%. 
W zrosły natom iast zarówno w  czw artym  kw a rta le  
1959 roku , ja k  i  w  p ierw szych miesiącach ro ku  1960 
prem ie zmienne, w y rów nu jąc  obniżenie się nadw y­
żek akordow ych ja k  rów nież znaczny spadek dopłat 
za godziny nadliczbowe. Dalsza obserwacja s tru k tu ry  
płac —  na tle  wzrasta jące j d yn a m ik i funduszu płac 
w  przem yśle —  pow inna w yjaśn ić, w  ja k im  stopniu 
w zrost ten  przypisać należy poszczególnym skład­
n ikom  wynagrodzenia. P rzy  ostatn ie j re fo rm ie  płac 
w  Czechosłowacji p rzy ję to  na p rzyk ład  zasadę, że 
udzia ł p łacy ta ry fo w e j pow in ien  w ynosić średnio 
75— 85% całkow itego wynagrodzenia.

Jeśli chodzi o fundusz płac w  budow n ic tw ie , to 
po dość znacznym spadku w  pierw szych miesiącach 
roku  (około 10% w  stosunku do ro ku  1959) w  zw iąz­
ku  ze stosunkowo n isk im  poziomem nakładów  in ­
w estycy jnych  w  zakresie robó t budow lanych (około 
7'% poniżej poziom u z ro ku  1959) i  spadkiem  prze­
c ię tne j p łacy w  budow n ic tw ie , liczyć się należy ze 
wzrostem  funduszu płac w  d ru g im  kw a rta le  
w  zw iązku z oczekiwanym  ożyw ieniem  robót inw e­
s tycy jn ych  (w a ru n k i atmosferyczne d la  budow nic­
tw a b y ły  w  roku  bieżącym gorsze n iż w  roku  ub ie­
g łym ).

W  oparciu o przew idyw ane w ykonanie  p lanu ka ­
sowego w  d ru g im  kw a rta le  szacuje się, że w  p ie r­
wszym  półroczu 1960 ro ku  fundusz płac w  gospo­
darce uspołecznionej będzie wyższy od pierwszego 
półrocza 1959 ro ku  około 1,5% (1,1 m ilia rd a  z ło tych ). 
P lanow any na ro k  1960 fundusz płac wzrasta w  sto­
sunku do rzeczywistego funduszu w  ro ku  1959 (nie­
co wyższego od p rzew idyw an ia  ka lku low anego p rzy 
sporządzaniu narodowego p lanu  gospodarczego na 
ro k  1960) o niecałe 1%. P rzy  prób ie eks trapo lac ji 
danych dla pierwszego półrocza na ca ły 1960 rok  
należy m ieć na uwadze, że ksz ta łt l in i i  zm ian fu n ­
duszu płac w  ro ku  1959 b y ł specyficzny i  n ie ma 
podstaw do p rzy jm ow an ia , że się w  ro ku  1960 po­
w tó rzy .

Chodzi o silne zahamowanie d yn a m ik i funduszu 
płac w  końcow ych m iesiącach ro ku  1959. W skaź­
n ik  1,5% dla pierwszego półrocza 1960 roku  w yn ika  
z porównania do stosunkowo wyższego poziomu

n iżby  to w yn ika ło  z podzia łu  roku  na okresy pó ł­
roczne w edług norm a lnych  wahań sezonowych. W y­
p ływ a  stąd wniosek, że 1,5% w zrost funduszu płac 
w  ska li pierwszego półrocza oznacza prawdopodob­
nie nieco wyższy w zrost w  ska li całego roku , o ile  
nie powstaną dodatkowe czyn n ik i działające na po­
ziom funduszu płac.

P rzy  ocenie nom ina lnych  zarobków  robo tn ików  
i  p racow n ików  należy nadto w7ziąć pod uwagę 
prawdopodobnie nieco niższy poziom w y p ła t z fu n ­
duszu zakładowego oraz z ty tu łu  zasiłków  choro­
bowych itp . G dy chodzi o fundusz zakładowy, to 
może tu  działać zarówno ostrzejsza w e ry fika c ja  b i­
lansów przedsięb iorstw  i  odpisów na fundusz za­
k ładow y ja k  i  spodziewany wyższy udzia ł przele­
w ów  na budow n ic tw o m ieszkaniowe. Zm niejszenie 
w y p ła t zasiłków  chorobowych wiąże się z zaostrze­
n iem  w arunków  w y p ła ty  pod kątem  wzm ocnienia 
d yscyp liny  pracy.

Realną sytuację robo tn ików  i  p racow ników  
ksz ta łtu je  —  obok nom inalnego ruchu  płac —  ruch  
cen a rty k u łó w  konsum pcyjnych . N ieste ty  w  cza­
sie pisania niniejszego a r ty k u łu  (połowa maja) n ie  
rozporządzamy jeszcze w skaźn ik iem  cen, uwzględ­
n ia jącym  obniżkę cen z kw ie tn ia  1960 roku , k tó ra  
skompensowała w  pew nym  stopn iu  e fek t podwyż­
k i  cen mięsa z październ ika 1959 roku . W skaźnik 
cen a rty k u łó w  konsum pcyjnych  d la  marca 1960 ro ­
k u  (marzec 1959 roku  =  100) w ynos ił 105,2%, 
w  ty m  tow arów  żywnościowych w  hand lu  uspo­
łeczn ionym  —  109,6%. Obie serie zm iany cen a r ty ­
ku łó w  konsum pcyjnych  (z październ ika 1959 roku  
i  kw ie tn ia  1960 roku) w  różny sposób ksz ta łtu ją  re ­
a lny  poziom  dochodów w  zależności od g rupy  za­
robkow e j. Z  badań budżetów rodz innych  w yn ika , 
że p rzy  w ydatkach  4.849 z ło tych  rocznie na osobę 
przypada na żywność 58,3%, a na p rzyk ła d  p rzy  
w ydatkach 10.965 z ło tych  —  45,9% (średnio d la 
w szystkich badanych rodzin  w  ro ku  1958 —  46,4%).

W zrost cen a rty k u łó w  żywnościowych, na p rzy ­
k ład  o 9%  (przy założeniu rów nom ie rne j podw yż­
k i na wszystkie asortym enty lu b  identyczne j s tru k ­
tu ry  spożycia w  poszczególnych grupach zarobko­
wych oraz p rzy  założeniu elastyczności cenowej 
rów ne j 0) obniży realną wartość w yda tków  pienięż­
nych w  p ierw szej grup ie  o 5,25%, a w  d rug ie j g ru ­
pie —  o 4,13%. In n y  jest natom iast rozk ład  sku t­
ków  obn iżk i cen na nieżywnościowe a r ty k u ły  kon ­
sum pcyjne: podnosi cna w  wyższym  stopniu realną 
wartość dochodów pieniężnych w  wyższych g ru ­
pach zarobkowych.

Ocena przypuszczalnego kszta łtow ania  się do­
chodów w s i oraz ew entua lnych zm ian w  k ie ru n ­
kach w ydatkow an ia  tych  dochodów jest w  roku  
bieżącym  szczególnie u trudn iona . Na sy tu a c ji te j 
gałęzi naszej gospodarki ciąży n iepom yślny stan za­
siewów ozim ych ja k  i  ja rych  i  n iekorzystna ocena 
zbioróv»r jesiennych, w  sposób is to tn y  ważąca na b i­
lansie żywności, pasz i  surowców pochodzenia ro l­
niczego.

W  bilansie dochodów7 i  w yda tków  ludności na rok  
1960 przew idu je  się w zrost dochodów pieniężnych 
gospodarki ch łopskie j ze sprzedaży p roduk tów  ro l­
nych w  ram ach skupu państwowego —  około 8%. 
W zrost ten  ma być w yn ik ie m  g łów nie  wyższych 
dostaw byd ła  i  nabia łu , w  m nie jszym  stopniu —  
trzody, a w  zakresie p ro d u k c ji roś linne j —  dostaw 
buraka i  surowców w łókienn iczych.
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Prow izoryczne obliczenia wskazują, że w  p ie r­
wszym  półroczu 1960 ro ku  dochody gospodarki 
ch łopskie j z tego źródła będą w  stosunku do p ie r­
wszego półrocza 1959 roku  niższe około 4,5% (oko­
ło  0,9 m ilia rd a  zło tych). Podobnie, ja k  i  w  przypad­
ku  płac również skup p roduk tów  ro ln ych  kszta łto­
w a ł się w  ro ku  1959 w  sposób odm ienny, gdy cho­
dzi o podział m iędzy pierwsze i  d rug ie  półrocze. 
W  ro ku  1959 p rzy  ogólnym  rocznym  wzroście sku­
pu około 1,5 m ilia rd a  z ło tych  w  stosunku do ro ku  
1958, w  p ierw szym  półroczu m ia ł m iejsce wzrost 
około 2,0 m ilia rd a  zło tych, natom iast d rug ie  p ó łro ­
cze w ykazało spadek w  stosunku do drugiego pó ł­
rocza 1958 roku  około 0,5 m ilia rd a  z ło tych  (przede 
w szystk im  z powodu niższych dostaw buraka cukro ­
wego). Stąd podany w yże j w skaźn ik spadku docho­
dów  w si w  p ierw szym  półroczu 1960 ro ku  z ty tu łu  
skupu państwowego —  o 4,5% nie wystarcza dla 
oceny w  ska li rocznej. Zadecydują o ty m  zb io ry  je ­
sienne.

Jeśli chodzi o produkc ję  zwierzęcą, to aktualna 
ocena je j tendencji rozw o jow e j jes t na ogół po­
m yślna. Reprezentacyjny spis z marca 1960 roku  
w ykaza ł w zrost pogłow ia trzody  ch lew nej, a także 
byd ła  i  d rob iu .

O postawie gospodarki ch łopskie j jako p rodu­
centa, dostawcy p roduk tów  ro lnych  oraz jako kon ­
sumenta i  nabyw cy tow arów  konsum pcyjnych  de­
cydu ją  w  dużym  stopniu im pu lsy  płynące z uk ładu  
cen, zaopatrzenia w  środk i p rodukc ji, p o lity k i po­
datkow e j i  dostaw obowiązkowych, a także p o lity k i 
k redy tow e j. Ź ród ła  tych  im pu lsów  muszą być p rzy  
ty m  niesłychanie elastyczne, aby w  porę można b y ­
ło  prostować ew entua lny b łędny k ie runek  działania. 
Zadanie ro ku  1960 jest pod w ie lom a względam i 
trudne : w  szczególności p rzy  spadku dochodów p ie ­
n iężnych lu b  ty lk o  n ie w ie lk im  ich  wzroście chodzi
0 to, aby podtrzym ać silną dotychczas dynam ikę 
w yda tków  p rodukcy jnych  i  inw es tycy jnych  wsi, 
a zatem, aby kom presja dochodów odbiła  się prze­
de w szystk im  na tem pie w zrostu  konsum pcji, nie 
zaś na nakładach na produkcję .

Z prow izorycznego rachunku  sporządzonego za 
pierwsze półrocze 1960 ro ku  w yn ika , że dla u trz y ­
mania nakładów  na gospodarkę chłopską w  g ra n i­
cach planowanego zaopatrzenia w s i w  środk i p ro ­
d u k c ji (łącznie z m ate ria łam i budow lanym i) w yd a t­
k i  pieniężne na konsum pcję pow inny  ulec nieznacz­
nemu ograniczeniu (jeś li abstrahować od zm n ie j­
szenia rezerw  pieniężnych). W  ogólnym  funduszu 
spożycia n ie jest to  w ie le, zważywszy że ciągle jesz­
cze około po łow y spożycia wsi, to spożycie na tu ­
ralne.

B ilans zm ian cen przeprowadzonych ostatnio w y ­
pada ko rzys tn ie j w  stosunku do w s i n iż w  stosun­
ku  do p racow n ików  i  robo tn ików . W yd a tk i na żyw ­
ność, na k tó rą  podwyżka cen jest na js iln ie jsza, sta­
now ią około 19% całości zakupów konsum pcyjnych 
wsi, natom iast na p rzyk ład  w y d a tk i na odzież
1 obuw ie około 35%  (założenia GUS).

W  p ierw szych miesiącach roku  1960 zakupy w si 
o charakterze p ro d u kcy jn o -in w e s tycy jn ym  w zros ły  
znacznie w  stosunku do analogicznego okresu roku  
1959. D otyczy to w  szczególności nawozów sztucz­
nych i  m a te ria łów  budow lanych. Pewne osłabienie 
w  m arcu i  na początku drugiego k w a rta łu  p rzyp isy ­
wane jest pogorszeniu zaopatrzenia. Sytuacja na ty m  
odcinku wymaga dlatego szczególnej uwagi, aby pod­

trzym ać p ra w id ło w y  uk ład  im pulsów . Pogorszenie 
zaopatrzenia może osłabić bodźce do zwiększania 
p ro d u kc ji a wzm ocnić tendencje do n iep ropo rc jona l­
nego zwiększenia spożycia.

Bardzo zasadnicze zm iany zachodzą w  ostatn im  
czasie w  m ie jsk im  sektorze nie uspołecznionym. 
W ydatna poprawa zaopatrzenia zarówno ry n k u , ja k  
i  p ro d u kc ji zwęziła znacznie m ożliwości wysoko ren­
tow nych dostaw ze źródeł n ie uspołecznionych. Z na j­
du je  to  swój bezpośredni w yraz  w  wysokości u ta r­
gu pieniężnego jednostek gospodarki n ie uspołecz­
n ione j z ty tu łu  dostaw i  usług na rzecz gospodarki 
uspołecznionej. Szacuje się, że w  p ierw szym  pó łro ­
czu 1960 ro ku  u ta rg  ten będzie niższy od u targu 
w  p ierw szym  półroczu 1959 ro ku  około 8%  (300 
m ilio n ó w  z ło tych). JNia koniec ro ku  1959 stan p ry ­
w a tnych  zakładów  przem ysłow ych, rzem ieśln iczych 
i  hand low ych b y ł niższy od stanu na koniec roku  
1958. Z danych Zakładu Ubezpieczeń Społecznych 
w yn ika , że w  styczn iu  1960 ro ku  stan zatrudnien ia  
w  nie uspołecznionych zakładach pracy spadł około 
6%  (po w ye lim inow an iu  z rachunku  s łużby domo­
w e j i  dozorców). Obserwacje oddziałów B anku syg­
na lizu ją  rosnący nacisk na obniżkę cen a rty k u łó w  
dostarczanych przez jednostk i n ie  uspołecznione i  że 
w  zw iązku z ty m  pewnem u obniżeniu u legła zys- 
kowność tych  dostaw.

Jeśli chodzi o k ie runek  popytu  towarowego, to 
w yda je  się, że ostateczna ocena s tru k tu ry  tego popy­
tu  p rzy  obecnym poziom ie dochodów pieniężnych 
by łaby jeszcze przedwczesna, a w  każdym  razie na­
leżałoby ją  podejmować z dużą ostrożnością. Zasad­
nicza zmiana w  dynam ice dochodów zarówno lu d ­
ności m ie jsk ie j, ja k  i  ch łopskie j, jaka  się dokonała 
w  końcu ro ku  1959, a także stosunkowo znaczna pod­
w yżka  cen mięsa w  paździe rn iku  1959 roku  wymaga 
pewnego okresu przystosowawczego, zanim  w y ­
k rys ta lizu je  się ostateczna s tru k tu ra  popytu , pow­
stanie now y uk ład  p re fe ra c ji konsumenta. O biek­
tyw n e j p raw id łow ości tak ich  okresów przystosowaw­
czych należy chyba —  p rzyn a jm n ie j częściowo —  
przypisać to, że w  końcowych miesiącach ro ku  1959 
w y d a tk i ludności w yka zyw a ły  znacznie s iln ie jszą 
dynam ikę, an iże li dynam ika  bieżących dochodów 
ludności.

Dane z hand lu  w skazują na dalszy w zrost popytu  
na a r ty k u ły  żywnościowe, takie , ja k : kasze, ryż, 
m akaron, tłuszcze, w  m a łym  stopn iu  —  cukier, spa­
dek popytu  na mięso (w  granicach około 15%), a w  
grup ie  a rty k u łó w  przem ysłow ych —  w zrost popytu  
na a r ty k u ły  trw a łe j konsum pcji, a spadek —  na 
tka n in y  i  obuwie.

Jeśli chodzi o pe rspektyw y dalszego rozw o ju  po­
p y tu  na a r ty k u ły  przem ysłowe, to należy m ieć na 
uwadze stopień nasycenia potrzeb (przy ak tua lnym  
układzie  dochodów i  cen) oraz okres czasu, w  ja k im  
to nasycenie się realizowało. Is tn ie je  ja k  w iadomo 
od ro ku  m iędzy in n y m i prob lem  zby tu  aparatów 
rad iow ych. Ośrodek Badania O p in ii p rzy  Po lskim  
Radio s tw ie rd z ił m iędzy in n ym i, że p raw ie  90% 
rodzin  w  m iastach posiada rad ioaparaty. W  okresie 
la t 1955— 1959 dostarczono na zaopatrzenie ry n k u  
około 3,1 m iliona  radioaparatów , a na koniec 1959 
ro ku  by ło  3.400 tys ięcy radioabonentów  posiadają­
cych o d b io rn ik i lampowe, czy li około 85%  rad io ­
abonentów nabyło apara ty w  ciągu ostatn ich p ięciu 
la t. W yn ika  stąd, że nie ty lk o  w zrost popytu, ale 
przede w szystk im  u trzym an ie  dotychczasowego jego 
poziomu w ym agałoby chyba (ciągle p rzy  założeniu
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tych  samych cen i  dochodów) jakiegoś zasadniczego 
przełom u w  technice p ro d u kc ji i  jakości ( jeś li n ie  
liczyć m ożliw ości zwiększenia sprzedaży na wsi). 
W ydaje  się, że stopniowo przed podobnym  prob le ­
mem będziemy stawać rów nież w  stosunku do in ­
nych a rty k u łó w  trw a łego uży tku , w łaśnie z uw agi 
na skokow y charakte r zm ian w  konsum pcji w  okre­
sie po ro ku  1955.

Uw zględnia jąc w ykonanie  w  p ierw szym  kw a rta le  
oraz przew idyw ane w ykonanie  w  d ru g im  kw arta le  
szacuje się, że ogólne ob ro ty  hand lu  detalicznego 
uksz ta łtu ją  się na poziom ie około 0,5% wyższym  od 
obro tów  w  p ierw szym  półroczu 1959 roku. Narodo­
w y  p lan  gospodarczy p rzew idu je  w zrost sprzedaży 
d la ludności w  ro ku  1960 o 4,9% w  stosunku dó 
w ykonania  w  ro ku  1959 (nie licząc p lanowanej nad­
w y ż k i podaży tow arów  nad p lanow anym  funduszem 
nabywczym ). Ponieważ ogólnie biorąc sp ływ  masy 
tow arow e j na zaopatrzenie ry n k u  przebiega planowo, 
stosunkowo n isk ie  w ykonanie  założeń narodowego 
p lanu  gospodarczego w  zakresie sprzedaży deta licznej 
pow inno znaleźć swój w yraz w  odpow iednim  naras­
tan iu  zapasów tow arów  w  handlu . W edług danych 
Banku p rzyros t zapasów tow arów  rynkow ych  w  
okresie czterech m iesięcy w ynos i około 5,0 m ilia rd a  
z ło tych wobec 6.100 m ilionów  zło tych, założonych 
jako p rzyros t w  ska li całego 1960 roku. P o tenc ja lny 
p rzyros t zapasów jest częściowo w ch łan iany przez 
obniżkę cen.

Z jaw isk iem , na k tó re  w  w arunkach ustab ilizow a­
nego lu b  ty lk o  nieznacznie rosnącego poziomu do-1 * 
chodów pieniężnych —  należy zw rócić szczególną 
uwagę, jest ruch  oszczędności. Otóż pod ty m  w zglę­
dem sytuacja ksz ta łtu je  się na jzupe łn ie j p ra w id ło ­
wo. W  ciągu czterech m iesięcy ro ku  1960 p rzy ros t 
oszczędności na książeczkach P K O  w yn iós ł 950 m i­
lionów  z ło tych  wobec 1.100 m ilio n ó w  z ło tych  w  roku  
1959. Na podstawie n iek tó rych  w skaźników , ilu s tru ­
jących rozw ó j oszczędności, należy w yda je  się s tw ie r­
dzić, że rozw ój ten posiada charak te r z jaw iska trw a ­
łego. W skazują na to dane dotyczące przeciętnego 
p rzyros tu  książeczek oszczędnościowych, przeciętnej 
ilośc i w p ła t i  przeciętnej w p ła ty , k tó re  charakte­
ryzu ją  się znaczną stabilnością. Przeciętna w p ła ta

zbliżona jest m n ie j w ięcej do wysokości przeciętnej 
p łacy  m iesięcznej. G łów nym  m otyw em  oszczędza­
nia jest gromadzenie środków  na zakup droższych 
przedm io tów ; wspom niany już  Ośrodek Badania 
O p in ii s tw ie rd z ił na p rzyk ład , że b lisko  30% ba­
danych (w  mieście) oszczędza na zakup m ebli. Pew­
na część środków pieniężnych na rachunkach osz­
czędnościowych posiada n ie w ą tp liw ie  charakte r p ie­
niądza transakcyjnego, to znaczy przeznaczona jest 
na norm alne w y d a tk i w  ramach cy k lu  pobierania 
dochodów (miesięcznego, dwutygodniowego). K s ią ­
żeczka oszczędnościowa jest w tedy  środkiem  poma­
gającym  w  rac jona lizow an iu  w ydatków . N ie  pom ­
niejsza to w  n iczym  ekonomicznego w a lo ru  oszczęd­
ności, grom adzonych z powodu tych  m otyw ów .

Dotychczasowe kszta łtow anie się obiegu pienięż­
nego i  założenia p lanu  na rok  1960 wskazują na pełne 
zabezpieczenie rów now ag i p ien iężno-tow arow ej. 
N ie  oznacza to jednak, aby nie is tn ia ły  odcinki, na 
k tó re  m usi być zwrócona szczególna uwaga. W ydaje 
się, że w  perspektyw ie  roku  1960 do tak ich  prob le ­
m ów  należą:

—  w łaśc iw y uk ład  cen i  innych  czynn ików  o cha­
rakte rze  bodźców —  w  stosunku do gospodarki 
ch łopsk ie j; należy tu  rów nież odpowiednie zaopat­
rzenie, przede w szystk im  w  środk i p ro d u kc ji d la 
ro ln ic tw a ;

—  m aksym alne dostosowanie p ro d u kc ji do s tru k ­
tu r y  popytu ; rozbieżność w  ty m  zakresie prow adzi 
do odcinkowego zachwiania rów now agi, odkładania 
się rezerw  pieniężnych w  w y n ik u  niezaspokojonego 
popytu , a w  przypadkach gdy rozbieżność ta p rzy ­
b ra łaby większe rozm ia ry  —  może osłabić bodźce 
do podnoszenia w yda jności pracy i  zarobków i  ró w ­
nocześnie do odkładania się zapasów, k tó rych  zagos­
podarowanie —  rów nież w  przyszłości —  może być 
w ą tp liw e ;

—  p iln ie jsze śledzenie i  w ypracow anie lenszych 
metod badania zm ian popytu , co może uchronić 
od w ie lu  niespodzianek, a czasem i  m arno traw stw a;

—  szerszego oparcia d yscyp liny  funduszu płac o lo ­
gicznie zam kn ię ty  system ta ry f, stawek i  norm .

S. M icha lsk i

ZAPASY PRZEDSIĘBIORSTW USPOŁECZNIONYCH W 1959 R.* *)
Zagadnienie kszta łtow ania  się zapasów w  przed­

siębiorstwach uspołecznionych, stopień obciążenia 
dochodu narodowego przyrostem  zapasów oraz 
udzia ł tego p rzyros tu  w  akum u lac ji, p rzyczyny 
gromadzenia się zapasów n iep raw id łow ych  —  bu­
d z iły  duże zainteresowanie w  okresie ostatn ich 
dwóch la t. Również w  końcu roku  ubiegłego i  na

*) Dane do tyczące zapasów oparte  są na spraw ozdaw czości ban ­
k o w e j. W  ce lu  u n ik n ię c ia  e w e n tu a ln ych  n iep o ro zum ień  co do 
zakresu danych na leży w y ja ś n ić , że dane liczbow e , przytoczone 
w  a r ty k u le , o zm ianach i  stanach zapasów w  gospodarce uspo­
łeczn io ne j n ie  o b e jm u ją  p ro d u k c ji w  to k u  w  przeds ięb io rs tw ach 
W ykonaw stw a in w e s tycy jn e g o .

Z u w ag i na to , że zapasy te n ie  b y ły  uw zg lędn iane  p rzy  op ra ­
cow yw a n iu  na rodo w ych  p lan ów  gospodarczych w y d a je  się, iż  po­
m in ię c ie  ich  u ła tw i dalsze rozważania n ie  w p ły w a ją c  u je m n ie  
na p raw id ło w o ść  w n io skó w  w y c ią g n ię ty c h  z a n a lizy  k s z ta łto ­
w an ia  się zapasów.

W yja śn ie n ia  w ym aga  ró w n ież  spraw a zapasów w  ro ln ic tw ie . 
Jak w iado m o  w  gospodarce ro ln e j ob ow iązu je  ro k  gospodarczy 
(od i  lip ca  do 30 czerwca) a n ie  ro k  ka len da rzow y . W iadom o 
rów n ież , że zgodnie z zasadam i ks ięgow ości, o b o w ią zu ją cym i 
w  ro ln ic tw ie , dok ładne  usta len ie  w a rto śc i zapasów następu je  raz 
w  ro k u , a m ia n o w ic ie  na ko n ie c  ro k u  ka lendarzow ego , to  jes t

początku roku  bieżącego ukazały się pub likac je  za­
w iera jące wstępną ocenę kszta łtow ania  się zapa­
sów w  gospodarce uspołecznionej w  roku  1959 *). 
Z tego też względu w yda ie  się słuszne bliższe za­
poznanie czy te ln ików  „W iadom ości N B P ”  z ty m  
problem em , w yko rzys tu jąc  w  tv m  celu ostateczne 
dane sprawozdawczości za rok  1959.

W  celu um ożliw ien ia  czy te ln iko w i lepszej orien­
ta c ji co do rozm iarów  om aw ianych w  dalszej części 
a r ty k u łu  planowanych i  rzeczyw istych zm ian za­
pasów w  gospodarce uspołecznionej celbwe będzie

na dzień 30 czerwca. N ie  ma w ię c  p ra k ty c z n y c h  m o ż liw o śc i u zy ­
skan ia  śc is łych  danych o w a rto śc i zapasów w  ro ln ic tw ie  na k o ­
n iec ro k u  ka lendarzow ego . Z tego w zg lędu  dane o stanach za­
pasów p rz y ję to  w  poszczególnych la ta ch  na dz ień 30 czerwca, 
zaś dane o zm ianach w  c iągu ro k u  w  w ysokośc i zm ian  w  ciągu 
ro k u  gospodarczego a n ie ro k u  ka lendarzow ego . Id e n tyczn y  je d ­
nak sposób postępow ania p rzy  u s ta la n iu  danych w  poszczególnych 
la ta ch  zapewnia p o rów nyw a ln ość  m ięd zy  ty m i la ta m i.

i) T  C h o liń s k i — P ie rw szy  etap re a liz a c ji u c h w a ły  K E R M
N r 151/59 „W iado m ośc i N B P ”  N r 12/59 oraz M . K u c h a rs k i — Czy 
zapasy h a m u ją  ro zw ó j „Z y c ie  G ospodarcze”  N ; 16/60.
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przedstaw ienie na wstępie kszta łtow ania  się zapa­
sów p rzyn a jm n ie j na koniec ro ku  19592).

Stan tych  zapasów w edług cen bieżących, w  ca­
łe j gospodarce uspołecznionej oraz w  podstawo­
w ych  działach gospodarki na dzień 31 g rudn ia  1959 
ro ku  w ynos ił:
O gółem  w  gospodarce uspołecznionej — 177,9 m ilia rd a  z ło tych 

z tego:
w  przem yśle —  74,3 m ilia rd a  z ło tych
w  to w a ro w ym  obrocie k ra jo w y m  — 67,4 m ilia rd a  z ło tych 

w  tym:
to w a ry  ryn ko w e  —  53,3 m ilia rd a  z ło tych
v/ pozostałych dz ia łach —  36,2 m ilia rd a  z ło tych

P rzyros t zapasów w  gospodarce uspołecznionej, 
p lanow any na ro k  1959, został w  rzeczywistości 
znacznie przekroczony. Jednak na uwagę zasługuje 
fa k t, że stopień przekroczenia p lanu  p rzy ros tu  za­
pasów b y ł w  roku  ub ieg łym  najn iższy w  okresie 
ostatn ich sześciu la t. I lu s tru je  to następujące po­
rów nanie  planowanego i  rzeczywistego p rzyros tu  
zapasów:

Tablica 1

R o k
P lanow any 

p rz y ro s t zapa­
sów, w  m il ia r ­
dach z ło tych

R ze czyw is ty  
p rz y ro s t zap a­
sów, w  m i l ia r ­
dach z ło ty c h  

po u w z g lę d n ie ­
n iu  p rzeceny

ru b ry k a  3X100 

ru b ry k a  2

1 2 3 4

1955 4,9 11,0 225

1956 4,1 7,6 186

1957 7,7 21,6 281

1958 11,2 19,7 176

1959 9,7 15,9 165

P rzy  ocenie stopnia w ykonan ia  p lanu  w  zakresie 
p rzyros tu  zapasów w  gospodarce uspołecznionej nie 
sposób nie zwrócić uw agi na bardzo m ob ilizu jący  
charakte r zadań s taw ianych w  te j dziedzinie. W  p la ­
nach rocznych zakładano bow iem , że p rzyros t za­
pasów, m im o ciągłego w zrostu  p ro d u kc ji będzie się 
kszta łtow a ł na poziom ie około 48% do 64% n iż ­
szym od ich  p rzy ros tu  w  roku  poprzednim . W y ją ­
tek stanow i jedyn ie  ro k  1957, w  k tó ry m  zaplano­
wano p rzy ros t zapasów w  wysokości ich  w zrostu 
w  ro ku  1956. Bardzie j, plastyczną, ilu s trac ję  stosun­
ku  m iędzy ilością planowanego p rzyros tu  zapasów 
i  ich  w zrostu  w  roku  poprzednim  daje zamieszczo­
ne n iże j zestawienie:

Tablica 2

R o k
P lanow any 

p rz y ro s t zapa­
sów, w  m i l ia r ­
dach z ło tych

R ze czyw is ty  
p rz y ro s t zapa­

sów w  ro k u  p o ­
p rz e d n im , w  m i­
lia rd a c h  z ło ty c h

ru b ry k a  2X100

ru b ry k a  3

1 2 3 4

1956 4,1 11,0 36,4

1957 7,7 7,6 101,3

1958 11,2 21,6 51,8

1959 9,7 19,7 49,2.

2) Zapasy w  n in ie js z y m  op racow a n iu  są podane w  następu ją ­
cych  cenach:

a) zapasy m a te r ia łó w  i  to w a ró w  — w  ..cenie zakupu,
b) zapasy p ó łfa b ry k a tó w , p ro d u k c ji w  to k u  i  w y ro b ó w  go­
to w y c h  — w  cenie kosztu  rzeczyw istego.

Pamiętać oczywiście należy o argumencie, k tó ry  
uzasadnia w  pewnej m ierze ta k i m ob ilizu jący  cha­
ra k te r zadań w  dziedzinie planowanego p rzyros tu  
zapasów. Zgodnie z ty m  argum entem  w łaśnie w y ­
soki p rzyros t zapasów w  ro ku  poprzedn im  um oż li­
w ia  w ykorzystan ie  ich  w  roku  następnym  i  pow i­
n ien w  zw iązku z ty m  powodować w  ty m  ro ku  od­
pow iednie ograniczenie p rzy ros tu  zapasów. Jedno­
cześnie jednak trzeba zdawać sobie sprawę z tego, 
że argum ent ten jest jedyn ie  częściowo ty lk o  s łu­
szny. Zapasy nagromadzone, w  nadm iarze w  jed ­
nym  roku  nie zawsze odpowiadają zapotrzebowa­
n iu  V / ro ku  następnym  i  dlatego nie mogą być w 
pe łn i w ykorzystane w  ty m  roku. Stosunkowo' w y - 
śoki p rzyros t zapasów w  la tach poprzednich od­
zw iercied la  określoną sytuację w  zakresie gospo­
d a rk i zapasami, k tó ra  nie może być zm ieniona w  ra ­
d yka ln y  sposób z ro ku  na rok, przeciwnie, uspraw ­
nienie gospodarki zapasami wymaga całego procesu 
przem ian w  funkc jono w an iu  całej gospodarki. Bo­
w iem  poza ta k im i przyczynam i wysokiego stosun­
kowo p rzyros tu  zapasów, ja k  zła praca kom órek 
zaopatrzenia, n iew łaściwa organizacja procesu p ro ­
dukcyjnego w  samym przedsiębiorstw ie czy w y ­
tw arzan ie  a rtyku łó w , na k tó re  nie ma zapotrzebo­
wania, is tn ie ją  rów nież głębsze powody niedom a- 
gań gospodarki zapasami. Zaliczyć do n ich  należy 
na p rzyk ład  dysproporcje  w  rozw o ju  n iek tó rych  
gałęzi gospodarki (np. nienadążanie hu tn ic tw a  za 
rosnącym i potrzebam i przem ysłu  maszynowego), 
specjalizację p ro d u kc ji i  rozw ój kooperac ji m iędzy 
przedsięb iorstw am i p rzy  niedostatecznym poziomie 
o rgan izacji w spółdzia łan ia m iędzy zakładam i koo­
peru jącym i, trudności w  opanowaniu nowych, n ie ­
znanych procesów p rodukcy jnych  itp . Usunię­
cie w szystkich tych  przyczyn nadm iernego p rzy ro ­
stu zapasów lu b  nawet złagodzenie ich  działania 
wym aga dłuższego okresu czasu.

Z tych  w ięc względów  zadania stawiane w  zakre­
sie ograniczenia p rzy ros tu  zapasów określić moż­
na jako  bardzo m obilizu jące.

P rzyros t zapasów przedsięb iorstw  uspołecznio­
nych b y ł w  ro ku  1959 około 20% niższy niż w  roku  
1958 i  około 26% niższy n iż  w  roku  19573). Oznacza 
to  znaczne osłabienie tempa p rzy ros tu  zapasów, co 
b liże j możemy zbadać porów nując kw otę p rzy ro ­
stu zapasów w  tych  la tach z w ie lkością  zapasów na 
początek roku.

W  celu przeprowadzenia tego porównania posta­
ram y się w yraz ić  sumę p rzy ros tu  zapasów i  ich stan 
na początek ro ku  w edług jednakow ych cen. Czy­
te ln ik  wybaczyć m usi autorom  pewną dygresję od 
zasadniczego tem atu a rty k u łu , gdyż bez om ówie­
nia trudności analizy, spowodowanych zm ianam i 
cen oraz bez om ów ienia sposobu, w  ja k i trudności 
te usiłowano w  pewnej chociażby m ierze om inąć w  
n in ie jszym  a rty k u le  —  nie da się w y jaśn ić  metody, 
p rzy  pomocy k tó re j ustalono tempo w zrostu  za­
pasów.

P rzy  analizie kszta łtow ania  się zapasów operuje 
się przeważnie pojęciem  p rzy ros tu  zapasów po 
uw zględn ien iu  przecen i  porów nu je  się ten p rzy ­
rost ze stanem na początek roku . W yjaśn im y to b l i­
żej na przykładzie . Załóżm y na p rzyk ład , że gdyby

3) N ależy p rzy  o k a z ji zaznaczyć, że przypuszczen ia T. C h o liń - 
sk iego (pa trz  c y to w a n y  w y ż e j a r ty k u ł) ,  iż  p rzy ro s t zapasów 
p rzeds ięb io rs tw  uspo łeczn ionych  w  ro k u  1959 w yn ie s ie  o k o ło  18,9 
m ilia rd a  z ło ty c h  n ie  s p ra w d z iły  się. W  rze czyw is tośc i bow iem  
p rz y ro s t zapasów w  ro k u  1959 b y ł o 3,0 m ilia rd a  z ło ty c h  niższy 
(15,9 m ilia rd a  z ło tych ).
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nie by ło  zm iany cen, to wówczas zapasy kszta łto ­
w a łyb y  się w  ciągu roku  w  sposób następujący:

1.1. 30. V I. 31.X I I .
100 110 120

W  dn iu  30 czerwca następuje podwyższenie cen 
i  przecena zapasów w  magazynach przedsiębiorstw , 
w  w y n ik u  czego wartość zapasów wzrasta przecię t­
nie o 10%. Jeśli p rzy jm ie m y, że s tru k tu ra  zapasów 
na koniec ro ku  by ła  taka sama ja k  na dzień 30 
czerwca, to  wówczas zapasy w  ciągu ro ku  kszta łto ­
wać się będą następująco:

1.1. 30.VI. 31 .X II.
W  121 (110+11) 132 (120+12)

Jeśli teraz us ta lim y  p rzy ros t zapasów przez po­
rów nanie stanu na koniec ro ku  w edług cen now ych 
(132) ze stanem na początek roku  w edług cen sta­
rych  (100), a następnie w y n ik  odejm owania (32) 
pom nie jszym y o w ie lkość przeceny (11), to w ów ­
czas o trzym am y p rzyros t zapasów (21) liczony czę­
ściowo w edług cen starych i  częściowo w edług cen 
nowych. Przecena dotyczy bow iem  (zakładając n ie ­
zmienną s tru k tu rę  zapasów) stanu zapasów na po­
czątek ro ku  i  p rzy ros tu  do m om entu podwyższenia 
cen, wobec czego w  naszym przyk ładz ie  o trzym a­
liśm y  p rzy ros t zapasów w  p ierw szym  półroczu 
w edług cen starych (121 —  100 —  11 — 10) i  p rzy ­
rost zapasów w  d ru g im  półroczu w edług cen no­
w ych (132 —  121 =  11). Oznacza to, że im  później 
nastąpi zmiana cen, ty m  w iększej części p rzyrostu  
dotyczy przecena, ty m  bardzie j p raw id łow e  w y n ik i 
daje stosowana dotychczas metoda usta lania w ie l­
kości p rzy ros tu  i  ty m  bardzie j w ie lkość teg<3 p rzy ­
rostu  po rów nyw alna  jest ze stanem zapasów na 
początek roku , w yrażonym  w  cenach starych. Na­
tom iast im  wcześniej nastąpi zmiana cen i  przece­
na zapasów ty m  większa część p rzyros tu  zapasu, 
obliczonego w edług dotychczas stosowanych metod 
jego usta lania jest wyrażona w  cenach now ych 
i ty m  m n ie j p raw id łow e  w y n ik i daje porównanie 
tego p rzy ros tu  ze stanem zapasów na początek ro ­
ku , w yrażonym  w  cenach starych. Jeśli zm iana cen 
i przecerja zapasów następuje w  dn iu  1 stycznia, to 
ca ły  p rzyros t zapasów, usta lony na podstawie me­
tod stosowanych dotychczas w yrażony jest w  ce­
nach now ych i  wówczas porównanie go ze stanem 
zapasów na początek roku  w  cenach starych m usi 
dawać błędne in fo rm ac je  o tem pie p rzyros tu  zapa­
sów.

W  celu p rzyn a jm n ie j częściowego w ye lim inow a­
nia b łędów  oceny tempa p rzy ros tu  zapasów, spowo­
dowanych zmianą cen, w  a rty ku le  n in ie jszym  za­
stosowano następujące uproszczone zasady postę­
powania:

a) je ś li zm iana cen i  przecena zapasów nastaniła 
w  d rug im  półroczu, to  p rzy jm u je  się, że pom n ie j­

szenie p rzy ros tu  zapasów, ustalonego przez porów ­
nanie ich  stanu na koniec ro ku  w edług cen now ych 
i na początek ro ku  w edług cen starych, o w ie lkość 
przeceny doprowadza do w yrażan ia  tego p rzyros tu  
w  cenach starych. W  ty m  przypadku dopuszczalne 
jest ustalenie tempa p rzyros tu  zapasów przez po­
równanie tak  ustalonego p rzyros tu  zapasów ze 
stanem na początek roku , w yrażonym  w  cenach sta­
rych, »

b) je ś li zm iana cen i  przecena zapasów nastąpi­
ła w  p ierw szym  półroczu, to wówczas p rzy jm u je  
się, że w  w y n ik u  ustalenia p rzy ros tu  zapasów na 
podstawie m etody, o k tó re j mowa w yże j, o trzym u je  
się p rzyros t w yrażony w  now ych cenach. Jeśli w ięc 
chce się go porównać ze stanem zapasów na po­
czątek ro ku  w  celu ustalenia tempa p rzy ros tu  za­
pasów, to  wówczas stan na początek ro ku  trzeba 
rów nież w yraz ić  w  cenach nowych, odnosząc od­
pow iednio do tego stanu w ie lkość przeceny zapa­
sów.

Należy dodać, że w b rew  przekonaniom  w ie lu  in ­
teresujących się p rob lem atyką  zapasów nie w yda je  
się m ożliw e zastosowanie bardzie j p recyzy jnych  
metod e lim inow an ia  w p ły w u  cen p rzy  analizie 
kszta łtow ania  się zapasów. Często wygłaszane są 
poglądy, że prob lem  ten m óg łby być rozw iązany 
przez opracowanie branżow ych indeksów cen dla 
a rty k u łó w  zaopatrzeniowych i  inw estycy jnych , po­
dobnych do istniejącego indeksu cen de ta licznych4). 
Poglądy te w yda ją  się jednak niesłuszne. Indeksy 
cen dla a rty k u łó w  zaopatrzeniowych i  in w e s tycy j­
nych m og łyby  m ieć zastosowanie p rzy  ocenie w ie l­
kości p ro d u kc ji lu b  zużycia tych  m ateria łów , tru d ­
no b y ło b y  natom iast stosować je  do przeliczania 
stanów zapasów, gdyż s tru k tu ra  rodzajowa stanów 
zapasów jest zupełnie odm ienna od s tru k tu ry  p ro ­
d u k c ji lu b  zużycia, ze w zględu na duże różnice w  
szybkości ro ta c ji poszczególnych a rty k u łó w  zaopa­
trzen iow ych  i  inw estycy jnych . W  zw iązku z ty m  
udzia ł poszczególnych a rty k u łó w  w  ogólnej w a r­
tości zapasów jest zupełnie in n y  n iż ich  udzia ł w  
ogólnej w artości p ro d u k c ji czy zużycia. Z tych  sa­
m ych względów indeks cen deta licznych, opra­
cowany przez GUS, bardzo pożyteczny p rzy  ocenie 
w ie lkośc i spożycia, n ie  jest p rzyda tny  p rzy  ocenie 
w ie lkośc i zapasów.

P rob lem  porów nyw alności stanów zapasów m óg ł­
by  być rozw iązany w  sposób p re cyzv in y  jedyn ie  
przez ustalenie —  niezależnie od cen bieżących —  
rów nież stałych, po rów nyw a lnych  cen dla poszcze­
gólnych asortym entów  zapasów i  rów noleg łe ew i­
dencjonowanie zapasów w edług tych  dwóch rodza­
jó w  cen, co oczywiście jest ze względów  p rak tycz­
nych nie do przyjęcia .

4) P a trz  S. F icoW skl — B adanie  ro z w o ju  i  s t ru k tu ry  zapasów 
w  gospodarce na rodo w e j „W ia d o m o śc i N B P, N r 7/58, s trona  318.

Tablica 3

R o k

W zros t zapasów w  gospodar­
ce uspo łeczn ione j po u w zg lę d ­

n ie n iu  przeceny

W zros t zapasów w  przem yśle  
uspo łeczn ionym  po uw zg lę d ­

n ie n iu  przeceny

W zros t zapasów ry n k o w y c h  
w  ha nd lu  uspo łeczn ionym  po 

u w zg lę d n ie n iu  przeceny

w  m ilia rd a c h  
z ło tych

w  p rocen tach  
stanu na 1.1

w  m ilia rd a c h  
z ło tych

w  procentach 
stanu na 1.1

w  m ilia rd a c h  
z ło tych

w  procen tach 
stanu na 1.1

1957 21,6 17,3 12,1 23,1 4,8 13,4

1958 19,7 13,6 7,4 11,6 10,3 28,1

1959 15,9 9,8 4,4 6,3 8,6 19,3
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Po te j p rzyd łu g ie j nieco d yg res ji pow róc im y do 
zasadniczego tem atu a rty k u łu . Tempo p rzyros tu  za­
pasów, ustalone w edług opisanej w yże j m etody, 
by ło  w  ostatn ich latach następujące: (tab. 3).

Jak w ięc w idać z przytoczonych liczb tem ­
po narastania zapasów w  latach 1957— 1959 ulega 
stopniowem u lecz dość poważnemu zahamowaniu. 
W  w y n ik u  zmniejszenia się tempa p rzyros tu  zapa­
sów zm nie jszy ło  się obciążenie dochodu narodowe­
go w yda tkam i na ten p rzyros t ja k  również zm n ie j­
szył się udzia ł p rzyros tu  zapasów w  łącznej sumie 
w yda tków  na akum ulację. Odpowiednie dane licz ­
bowe za lata 1957— 1959 przedstaw ia ją  się następu­
jąco: (tab. 4).

Tablica 4

R
o

k 
19

57

R
ok

 1
95

8

R
o

k 
19

59

Dochód na rod ow y  podz ie lony, w  m i­
lia rd a c h  z ł o t y c h ..................................... 314,2 332,7 362,5

W y d a tk i na akum ulac ję , w  m il ia r ­
dach z ło ty c h ................................................ 74,2 77,4 87,1

W zros t zapasów po u w zg lę d n ie n iu  
przecen, w  m ilia rd a c h  zło tych*) . . 21,6 19,7 15,9

O bciążen ie dochodu narodow ego w y ­
da tkam i na p rz y ro s t zapasów, w  p ro ­
centach .......................................................... 6,9 5,9 4,4

U d z ia ł p rz y ro s tu  zapasów w  łączne j 
sum ie a ku m u la c ji, w  procen tach . . 29,1 25,5 18,3

*) W zrost zapasów odnosi się ty lk o  do p rzeds ięb io rs tw  uspo­
łeczn ionych .

Charakterystyczne jest, je ś li chodzi o tempo na­
rastania zapasów, że szczególnie duże zahamowanie 
tego tempa w ystępu je  w  przem yśle uspołecznionym, 
podczas gdy tempo p rzy ros tu  zapasów rynkow ych  
w  handlu, ja kko lw ie k  w  roku  1959 niższe niż w  ro ­
ku  1958, to  jednak u trzym u je  się na stosunkowo 
w ysok im  poziomie, przekraczając tempo przyrostu  
tych  zapasów w  roku  1957.

Pow ierzchowna analiza kszta łtow ania  się zapa­
sów przedsięb iorstw  uspołecznionych w  roku  1959 
m ogłaby doprowadzić w ięc do bardzo pozytyw ne j 
oceny ograniczenia rozm iarów  p rzyros tu  zapasów. 
Jeśli jednak b liże j p rzeana lizu jem y s tru k tu rę  p rzy ­
rostu  zapasów w  ro ku  1959, to wówczas okaże się, 
że za z jaw isk iem  zmniejszenia się w ie lkości i  tem ­
pa p rzy ros tu  zapasów k ry ją  się zarówno pozytywne 
ja k  i  negatywne procesy gospodarcze.

P rzy  b liższej analizie p rzyros tu  zapasów w  la ­
tach 1957— 1959 rzucają się przede w szystk im  w  
oczy poważne zm iany w  udziale p rzyros tu  zapasów 
w  przem yśle i  p rzyros tu  zapasów rynkow ych  w  han­
d lu  w  ogólnej w ie lkości p rzy ros tu  zapasów. I lu s tru ­
je  to na jlep ie j następujące zestawienie: (tab. 5).

Ogólna ocena zm iany s tru k tu ry  p rzyros tu  zapa­
sów, jaka w yn ika  z podanego zestawienia, m u ­
si n ie w ą tp liw ie  być pozytyw na, oznaczać ona mo­
że bow iem  usprawnien ie gospodarki zapasami w  
przem yśle z jedne j s trony  i  polepszenie zaopatrze­
nia ry n k u  z d rug ie j strony. W niosek o uspraw nie­
n iu  gospodarki zapasami w  przem yśle potw ierdza 
rów nież porównanie tempa p rzyros tu  zapasów 
i  tempa p rzyros tu  p ro d u kc ji g lobalne j w  cenach po-

Tablica 5

R ok 1957 R ok 1958 Rok 1959
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sf
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1. P rzy ros t zapa­
sów  ogółem  . . 21,6 100,0 19,7 100,0 15,9 100,0

2. P rzy ro s t zapa­
sów w  p rze m y­
śle ..................... 12,1 56,0 7,4 37,5 4,4 27,7

3. P rz y ro s t zapa­
sów  ry n k o w y c h  
w  ha n d lu  . . . 4,8 22,2 10,3 52,4 8,6 54,1

4. P rzy ros t zapa­
sów pozosta łych 4,7 21,8 2,0 10,1 2,9 18,2

Tablica 6
Rok 1957 Rok 1958 Rok 1959
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•r-»O-M X  72 3

g 2P ft

1. P rzem ysł ogó­
łe m  ..................... 23,1 9,6 11,6 9,6 6,3 9,0

2. M in is t. P rzem y­
s łu  C iężkiego . 14,8 10,6 10,7 11,2 9,0 14,5

3. M in is t.  P rzem y­
słu  Chem icznego 18,1 16,7 6,6 15,7 8,7 17,8

4. M in is t. P rzem y­
s łu  L e kk ie go  . 12,0 8,1 27,0 8,4 13,6 7,7

5. C e n tra ln y  Z w ią ­
zek S p ó łd z ie l­
czości P racy. . 23,7 16,5 11,4 11,0 4,3 5,1

rów nyw ą lnych  w  ca łym  przem yśle oraz w  n iek tó rych  
resortach przem ysłu 5) (tab. 6).

Oceniając w  zasadzie pozytyw n ie  zahamowanie 
tempa w zrostu  zapasów w  przem yśle należy jedno­
cześnie stw ierdzić , że w iązało się ono również 
z pew nym i u je m n ym i z jaw iskam i w  gospodarce re­
sortów  przem ysłowych. P ierw szym  z n ich  jest po­
gorszenie w  ro ku  1959 zaopatrzenia, szczególnie w  
n iektó re  podstawowe surowce. Stan zaopatrzenia 
p rzem ysłu  ciężkiego w  n iektó re  podstawowe su­
rowce na początku i  na końcu roku  1959 obrazuje 
następujące zestawienie: (tab. 7).

D ru g im  z jaw isk iem , k tó re  m ia ło  bezpośredni 
w p ły w  na ograniczenie p rzy ros tu  zapasów, a które  
ocenić trzeba zdecydowanie u jem nie, by ło  n iew y­
konanie p lanu  p ro d u kc ji cukru . W  w y n ik u  zeszło­
rocznej suszy i  spowodowanego nią n ieurodza ju  bu­
raka cukrowego p rodukc ja  cu k ru  w yn ios ła  nie 1.130 
tysięcy ton, ja k  zakładano w  planie, lecz 893 ty ­
siące ton, to jest o 21% poniżej p lanu. P rzy jm u jąc  
koszt p ro d u kc ji jednego k ilog ram a cu k ru  w  roku

5) W zrost zapasów: stosunek w z ro s tu  zapasów w  c iągu ro ku  
do s tanu zapasów na początek ro k u , w  p rocen tach ; w zros t p ro ­
d u k c ji :  w z ro s t p ro d u k c ji  w  s tosu nku  do w ie lk o ś c i p ro d u k c ji 
w  pop rzed n im  ro k u , w  procentach .
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Tablica 7
Zapasy ważniejszych surowców i m ateriałów

Stan na dz ień Stosunek Zapasy w dn iach  na

•
Jednostka

m ia ry 31.X I I .  
1858 r.

31.X I I .  
1959 r.

r u b ry k i 4 
do ru b ry k i 3 
w  procen t.

31.X I I .  
1958 r.

31.X I I .  
1959 r.

1 2 3 4 5 6 7

1. R udy żelaza i  tw o rz y w a  żelazo- 
da jne w  tys. ton 1.439 1.673 116,3 60 59

2. R udy żelaza i  tw o rzyw a  żelazo- 
dą jne w  prze liczen iu  na Fe „ 640 668 104,5 59 52

3. T lenek  g lin u 15 10 65,6 117 77

4. W yroby  w a lcow ane 468 403 83,0 81 63

5. R u ry  ze s ta li z w y k łe j i  jakośc io ­
w e j ,, 33 28 83,5 173 110

6. A lu m in iu m  ze złom am i w  prze­
liczen iu  na czyste A l ton y 1.267 840 66,3 12 7

7. O łów  ra fin o w a n y >1 1.600 1.350 84,4 15 12

8. P ó łfa b ry k a ty  walcow ane, praso­
w ane i  c iągn ione w  cynku >• 408 316 77,4 36 24

9. P ó łfa b ry k a ty  w a lcow ane, p raso­
wane i  c iągn ione  w  a lu m in iu m » 976 808 82,8 75 57

ub ieg łym  w  wysokości 6,3 złotego można uznać, 
że zmniejszenie p rzyros tu  zapasów w  ro ku  1959 
z powodu n iew ykonania  p lanu p ro d u kc ji cu k ru  w y ­
niosło 1,5 m ilia rd a  złotych. G dyby w ięc p lan p ro ­
d u k c ji cu k ru  został w ykonany w  ro ku  1959, to w ów ­
czas p rzy ros t zapasów przedsięb iorstw  uspołecznio­
nych w yn iós łby  nie 15,9 m ilia rd a  złotych, lecz 17,4 
m ilia rda  zło tych, a p rzyros t zapasów w  przemyśle 
uspołecznionym  w yn iós łby  nie 4,4 m ilia rd a  złotych, 
lecz 5,9 m ilia rd a  złotych.

*

M ając już  ogólny pogląd na sytuację w  zakresie 
kszta łtow ania się zapasów w  gospodarce uspołecznio­
nej spróbu jm y poświęcić nieco uw agi n iek tó rym  
bardzie j szczegółowym zagadnieniom w  te j dzie­
dzinie.

Jeśli chodzi o przem ysł, to w yda je  się, że in te re ­
sujące będzie przedstaw ienie kszta łtow ania się za­

pasów p rzyn a jm n ie j w  podstawowych grupach 
przem ysłów , w edług umownego ich  podzia łu  na:

—  p rz e m y s ły  w y tw a r z a ją c e  g łó w n ie  ś ro d k i p ro ­
d u k c ji ,  do k tó rych  zalicza się um ownie: górn ic tw o i 
energetykę, przem ysł ciężki, przem ysł chemiczny, 
przem ysł m ate ria łów  budow lanych,

—  p rz e m y s ły  w y tw a r z a ją c e  g łó w n ie  p rz e m y s ło ­
w e  a r t y k u ły  k o n s u m p c y jn e , do k tó rych  zalicza się: 
przem ysł le kk i, drobną wytwórczość państwową 
i  spółdzielczość pracy,

—  p rz e m y s ły  sp o żyw cze , w  skład k tó rych  wcho­
dzą: przem ysł spożywczy i  przem ysł m leczarski.

D ynam ikę  zapasów w  tych  przem ysłach, na tle  
d yn a m ik i w  przem yśle jako  całości ilu s tru je  nastę­
pujące zestawienie: (tab. 8).

Z danych ta b licy  w yn ika , że zapasy w  prze­
m ysłach w y tw arza jących  g łów nie środk i p ro d u kc ji 
rosną w  tem pie ciągle m alejącym . W skaźnik w zro ­
stu zapasów w  tych  przem ysłach spada z 18,9% 
w  roku  1957 do 8,6% w  ro ku  1959.

Tablica 8

P rzem ysł o g ó łe m ...............................................

w  tym :

P rzem ysły  w y tw a rza ją ce  g łów n ie  środk i 
p r o d u k c j i ..............................................................

P rzem ysły  w y tw a rza ją ce  g łów n ie  'prze­
m ysłow e a r ty k u ły  konsum pcy jne  . . . .

P rzem ysły  s p o ż y w c z e ....................................

R o k 1957 R o k 1958 R o k 1959
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12,1 23,1 7.4 11,6 4,4 6.3

4,7 18,9 2,8 9,2 2,8 8,6

1,6 13,6 2,0 16,0 1,5 10,2

4,3 43,9 U 8,3 — 0,2 — 1,2
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Z ogólnego p u n k tu  w idzenia z jaw isko to uważać 
należałoby raczej za z jaw isko pomyślne, św iad- 
czące o stopniow ej popraw ie gospodarki zapasami. 
Jeśli jednak zainteresujem y się b liże j s tru k tu rą  
w zrostu  zapasów, to do jdz iem y do pew nych z ja­
w isk u jem nych.

Najpoważnie jsze zw oln ien ie  tempa narastania 
zapasów w  przem ysłach p roduku jących  g łów nie 
środk i p ro d u k c ji obserwuje się w  grup ie  zapasów 
m ateria łow ych, k tó rych  w zrost w  ro ku  1959, w  sto­
sunku do stanu na początek tego ro ku  w ynos ił 
5,9%, p rzy  analogicznym  w skaźn iku  w  roku  1957, 
w  wysokości 19,4%.

Wiąże się to m iędzy in n y m i z pogorszeniem się 
sy tu a c ji w  zakresie zaopatrzenia m ateria łowego, co 
już  om ów iliśm y poprzednio.

Jednocześnie w  om aw ianych przem ysłach na 
przestrzeni la t 1957— 1959 w ystępu je  dość znacz­
n y  w zrost tempa narastania stanów p ro d u kc ji w  to ­
ku. W zrost stanów p ro d u k c ji w  toku  zaznaczył się 
szczególnie w  roku  1959, k iedy  w ękaźnik w zrostu 
osiągnął 16,3% p rzy  12,9% w  ro k u  1958.

Z jaw isko  to wypada jednak ocenić pozytyw n ie . 
Bow iem  p rzyros t w ystępu jący g łów n ie  w  przem y­
śle c iężkim  i  w  przem yśle chem icznym  b y ł następ­
stwem  przede w szystk im :

zwiększenia w  ro ku  1959 tempa w zrostu p ro ­
d u k c ji w  porów nan iu  z rok iem  poprzednim ,

zaangażowania wyższej sum y środków  w  n ie - 
zakończonej p ro d u kc ji w  przem yśle okrę tow ym , w  
zw iązku z budową w iększych jednostek m orskich 
(wzrost p ro d u kc ji w  toku  w  ty m  przem yśle stano­
w ił  około 30% ogólnego w zrostu  p ro d u k c ji w  toku 
w  ca łym  przem yśle ciężkim ),

popraw y zaopatrzenia w  n iek tó rych  przedsię­
b iorstw ach przem ysłu chemicznego, co pozw oliło  
na doprowadzenie do właściwego, wynika jącego 
z w a runków  p rodukc ji, poziom u zapasów m iędzy- 
operacyjnych.

Tendencja odmienna w  kszta łtow an iu  się zapa­
sów w ystępu je  w  przem ysłach w ytw arza jących  
g łów nie  przem ysłowe a r ty k u ły  konsum pcyjne. 
W prawdzie w  ciągu trzech la t tempo w zrostu  zapa­
sów m aleje (z 13,6% w  ro ku  1957 do 10,2% w  ro ­
k u  1959), to jednak charakte rystyczny d la  p rzem y­
słów  w ytw arza jących  przem ysłowe a r ty k u ły  kon­
sum pcyjne je s t w y ło m  w  ro ku  1958. Zapasy w  ro ­
ku  1958 w zros ły  w  wyższym  stopniu n iż w  roku  
poprzedn im  (o 16,0% p rzy  wzroście w  ro ku  1957 
o 13,6%).

Na stan ten w  decydujący sposób w p łynę ło  
kszta łtow anie się w yrobów  gotowych, k tó re  w  la ­
tach 1957— 1959 w zrasta ły  następująco:

w  ro k u  1957 —  o 6,1%
w  ro ku  1958 —  o 55,4%
w  ro k u  1959 —  0 11,7%

Tak rażąco w ysok i w zrost w yrobów  gotowych 
obserwuje się we w szystk ich  resortach zaliczonych 
do przem ysłów  w ytw arza jących  g łów nie  przem y­
słowe a r ty k u ły  konsum pcyjne, co ilu s tru ją  następu­
jące dane: (tab. 9).

Czym tłum aczy się przedstawiona w  tab. 9 sytuacja 
w  zakresie w yrobów  gotowych w  omawianych 
przemysłach? Otóż w iadomo, że zarówno asorty­
m ent ja k  i  jakość w yrobów  przem ysłów  w ytw a rza ­
jących g łów nie  przem ysłowe a r ty k u ły  konsum pcyj­
ne w  ostatn ich latach pozostawiała w ie le  do życze­
nia. W zrost w ym ogów  ze s trony bezpośrednich od­
b iorców  w yrobów  i  w  konsekw encji zaostrzenie 
w a runków  odb ioru  p ro d u k c ji przez dys trybu to rów  
m usia ł odbić się na stanach zapasów u producen­
tów, powodując stałe ich  narastanie, k tó re  swój 
p u n k t ku lm in a c y jn y  osiągnęło w  ro ku  1958. Ta n ie­
pokojąca sytuacja zm usiła w y tw ó rców  do podjęcia 
k roków  zm ierzających do je j popraw ienia.

Zarówno przedsiębiorstwa podległe resortow i 
przem ysłu  lekk iego ja k  i  w  ślad za n im i —  przed­
siębiorstwa terenowe, m ając na celu dostosowanie 
swej p ro d u k c ji do potrzeb ryn ku , p rzys tą p iły  do 
przestaw ienia p ro d u kc ji na p rodukc ję  k ró tko se ry j- 
ną, do rozszerzenia asortym entów  produkow anych 
w yrobów , do zm iany p ie rw o tn ie  usta lonych a nie 
odpowiadających potrzebom  ry n k u  p lanów  p roduk­
cy jn ych  itp .

W  celu skrócenia d rog i w yrobów  od producen­
ta do konsum enta bezpośredniego i  jednocześnie 
uzyskania lepszych in fo rm a c ji potrzebach ry n k u  
przem ysł le k k i zreorganizował zby t swoich w y ro ­
bów, rezygnując z pośrednictwa składnic i  prze­
chodząc na bezpośrednią sprzedaż do h u rto w n i 
i  podhu rtow n i.

W ie le  z pod ję tych  środków  spowodowało oczy­
w iście dalszy w zrost zapasów p rzyn a jm n ie j p rze j- 
ściowo, w zrost ten jednak b y ł w  ty m  przypadku 
objawem  zdrow ym , zapoczątkowującym  zw ro t ku  
lepszemu.

R ezulta tem  tych  i  innych  posunięć by ło  znaczne 
zw oln ien ie  tempa w zrostu  zapasów w yrobów  go­
tow ych  w  ro ku  1959 do 11,7%, co św iadczy n iew ąt­
p liw ie  o w y jśc iu  om aw ianych przem ysłów  z impasu 
i  w yraźnym  postępie w  dziedzinie koordynow ania 
p ro d u kc ji z zapotrzebowaniem ryn ku .

W  przem ysłach spożywczych dynam ika  zapasów 
w ykazu je  o w ie le  poważniejsze skok i n iż w  poprzed­
n ich  dwóch grupach przem ysłów . P rzy  wzroście w  
roku  1957 ogólnej sum y zapasów o 43,9% w  sto­
sunku do stanu na początek tegoż ro ku  w zrost w  
roku  1958 w ynos ił ty lk o  8,3%, a w  ro ku  1959 zm ia­
na stanu zapasów w yraz iła  się w  spadku o 1,2%.

Jest to z jaw isko charakterystyczne d la  te j g rupy  
przem ysłów , d la  k tó rych  bazą p ro d u kc ji są w  zasa­
dzie p łody  ro lne. Duże wahania w  dostawach tych

1------------------------------------------------------------- ■------------------------- --------------------  T ab lica  9
W zrost zapasów w y ro b ó w  go tow ych

R o k  1957 R o k 1958 1 R o k 1959
w  m ilio n a ch  

z ło tych
w  procen­

tach do sta­
nu na 1 .1.

w  m ilio n a ch  
z ło tych

w  p ro cen­
tach do sta­
nu na 1 .1.

w  m ilio n a ch  
z ło tych

w  p ro cen­
tach do sta-

M in is te rs tw o  P rzem ysłu  Lekk iego  . . . 107 12,7 513 56,4 330 27,4
K o m ite t D robne j W ytw órczośc i . . . . 226 70,4 — 53 -1 0 ,2
C e n tra lny  Z w ią zek  Spółdzielczości P racy * 48 7,4 314 46,9 32 3,5
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płodów  w  poszczególnych la tach zależne są od u ro ­
dzaju i  w yw ie ra ją  decydujący w p ły w  na w ielkość 
p ro d u k c ji i  kszta łtow anie się zapasów.

D om inujące znaczenie d la  przedstawionego w yżej 
kszta łtow ania  się d yn a m ik i zapasów w  przem ysłach 
spożywczych m ia ły  w y ro b y  gotowe w  przedsiębior­
stwach pod leg łych M in is te rs tw u  P rzem ysłu  Spo­
żywczego. W skaźn ik i zm ian w yrobów  gotow ych w  
latach 1957— 1959 w  ty m  przem yśle p rzedstaw ia ły  
się następująco:

w  ro k u  1957 —  w zro s t o 53,1“/#
w  ro k u  1958 —  w zros t o 16,9“/»
w  ro k u  1959 — spadek o 17,8'°/o

G w a łtow ny spadek w yrobów  gotow ych w  roku  
1959 m ia ł swe źródło g łów nie w  n iew ykonan iu  p la ­
nu p ro d u kc ji przez przem ysł cukrowniczy,^ przyczy­
n y  czego zostały już  poprzednio b liże j naświetlone.

Duże znaczenie d la  uporządkowania gospodarki za­
pasami ma w łaściwa realizacja postanowień uchwa­
ły  N r  151/59 Rady M in is tró w  w  spraw ie zapobie­
gania tw o rzen iu  się oraz up łynn ian ia  zbędnych za­
pasów w  przedsiębiorstwach p ro d u kcy jn ych  i  w  
przedsiębiorstwach obro tu  m a te ria łam i zaopatrzenio­
w ym i.

Celowe będzie w  zw iązku z ty m  przekazanie czy­
te ln iko m  k i lk u  in fo rm a c ji o w yn ikach  rea lizac ji te j 
uchw a ły  w  p ierw szym  półroczu je j obowiązywania, 
to jest w  d ru g im  półroczu ro ku  1959.

Inw entaryzac ja  zapasów zbędnych, dokonana na 
podstawie wspom nianej uchw a ły  doprowadziła do 
u jaw n ien ia  w  przem yśle zapasów zbędnych w  osta­
tecznej kwocie 2.392 m ilio n ó w  złotych.

W  ciągu drugiego półrocza 1959 roku  z ogólnej 
sum y u jaw n ion ych  zapasów zbędnych up łynn iono  
w  drodze sprzedaży zapasy o w artości 478 m ilionów  
z ło tych, a ponadto przeznaczono na złom  i  zniszczo­
no zapasy o w artości 162 m ilio n ó w  złotych.

Łączna wartość up łynn io nych  zapasów zbędnych 
w  d ru g im  półroczu 1959 ro ku  w ynos i w ięc 640 m ilio ­
nów  złotych, co odpowiada 26,8'% ogólnej w artości 
zapasów zakw a lifikow anych  do zapasów zbędnych. 
Przebieg a k c ji u jaw n ian ia  i  up łynn ia n ia  zapasów, 
zbędnych w  n ie k tó rych  resortach ilu s tru ie  tabela 10.

Łączna kw ota  s tra t poniesionych w  w y n ik u  sprze­
daży, przeznaczenia na złom  bądź zniszczenia zapa­
sów zbędnych w  wysokości 168 m ilio n ó w  z ło tych  
stanow i 26,3% w artości ew idencyjne j zapasów 
up łynn ionych , p rzy  czym  s tra ty  na sprzedaży stano­
w ią  5,3% w artości ew idency jne j sprzedanych zapa­
sów, zaś s tra ty  w  w y n ik u  przeznaczenia na złom  
lu b  zniszczenia wynoszą 88,2’%  ew idencyjne j w a r-

(w  m ilion ach  zł)__________________________________ T ab lica  10
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P rzem ys ł — ogółem 2.392 640 1.752 163

w  tym :

M in is te rs tw o  G ó r­
n ic tw a  i  E ne rg e tyk i 141 48 93 25

M in is te rs tw o  P rze­
m ys łu  C iężkiego . 1.179 235 944 62

M in is te rs tw o  P rze ­
m ys łu  C hem iczne- 
g o ................................ 128 33 95 12

M in is te rs tw o  P rze­
m ys łu  Le kk ie go  . 283 85 198 6

M in is te rs tw o  P rze­
m y s łu  Spożywcze- 
g o ............................... 87 40 47 11

K o m ite t D robne j 
W ytw ó rczośc i . . 187 78 109 18

tości zapasów przeznaczonych na złom  i  zapasów 
zniszczonych.

W zrost zapasów ryn ko w ych  w  k ra jo w y m  obrocie 
tow arow ym , ja k  to już  wspomniano, p rzyb ra ł w y ­
raźnie na sile w  latach 1958 —  1959.

Podczas, gdy w  ro ku  1957 w zrost tych  zapasów 
w ynos ił 4,8 m ilia rd a  z ło tych, co stanow iło  22,2% 
ogólnego w zrostu  zapasów w  gospodarce uspołecz­
nionej, to w  ro ku  1958 kw ota  w zrostu  w ynosi 10,3 
m ilia rd a  z ło tych, co odpowiada 52,4% w zrostu  ogól­
nego, a w  ro ku  1959 —  8,6 m ilia rd a  złotych, co w  
stosunku do w zrostu  zapasów w  całej gospodarce 
uspołecznionej w ynos i 54,1%.

Dane powyższe w skazują na w yraźną poprawę 
w  zakresie zaopatrzenia ryn ku , p rzyn a jm n ie j je ś li 
chodzi o ogólną wartość masy tow arow e j postaw io­
nej do dyspozycji konsumenta.

Pewną orientację  co do asortym entow ej s tru k ­
tu ry  zm ian w  zapasach ryn ko w ych  dać może przed­
staw ienie zm ian zapasów w  podstawowych branżo­
w ych  organizacjach h u r tu  państwowego na tle  zm ian 
w  ca łym  hurc ie  państwowym . Odpowiednie dane 
liczbowe za la ta  1957 —  1959 przedstaw ia ją  się 
następująco:

Tablica 11

R o k  1 9 5 7 R o k 1 9 5 8 R o k 19 5 9

Z m iana zapasów, 
w  m ilio n a ch  

z ło tych

Zm iana zapasów, 
w  m ilio n a ch  

z ło tych

p ro cen t w  sto­
sunku  do zm iany 

. ogó lne j

Zm iana zapasów, 
w  m ilio n a ch  

z ło tych

p ro cen t w  sto­
sunku  do zm iany 

ogó lne j

H u r t  pańs tw o w y ogółem  . — 147 -f- 2.024 100,0 - f  1.697 100,0

w  tym :

B ranża  odzieżow a . . . . — 476 + 603 29,8 —  276 -  16,4

B ranża  te k s ty ln a  . . . . —  648 + 640 31,6 +  747 44,5

B ranża obuw n icza  . . . . -  113 + 450 22,2 -  61 -  3,6

Branża spożywcza . . . . - f  381 — 3 - f  1.050 62,5



320 W IA D O M O Ś C I NAR O D O W EG O  B A N K U  P O LS K IE G O N r 7

Na potw ierdzen ie pozytyw ne j —  ogólnie rzecz 
biorąc —  oceny sy tu a c ji w  zakresie zaopatrzenia 
ry n k u  w  ostatn ich latach przytoczyć można dane 
obrazujące w zrost obro tów  deta licznych oraz wzrost 
zapasów w  podstawowych organizacjach handlu 
detalicznego w  ro ku  1959 w  stosunku do ro ku  1958. 
Dane te przedstaw ia ją  się następująco:

Tablica 12

Stosunek p ro cen to w y  
ro k u  1953 dc ro k u  1958

O bro tó w
de ta licznych Zapasów

O gółem  de ta l . . . 106,4 115,5

w  tym :

W o je w ód zk ie  Z arządy H a nd lu 104,1 115,7

ZSS „S p o łe m " ................................ 106,8 115,7

CRS „Sam opom oc Chłopska”  . 106,3 116,4

Jak w yn ika  z powyższego w zrost zapasów w  hand­
lu  deta licznym  znacznie wyprzedza w  ro ku  1959 
w zrost obrotów , co w  konsekw encji stwarza coraz 
lepsze m ożliw ości zaopatrzenia ryn ku .

Obok pozytyw nych  m om entów  odbudowy rezerw  
tow arow ych w  k ra jo w ym  obrocie tow arow ym  nale­
ży jednak zwrócić uwagę na pewne ujem ne z jaw is­
ka, ja k ie  te j odbudowie towarzyszą.

Szybkie tempo odbudowy zapasów postaw iło  han­
del wobec konieczności prze jm ow ania  od przem ysłu 
całości w ytw orzonych  w yrobów  w  ilościach często 
przekraczających m ożliw ości sprzedaży w  ramach 
norm alnego cyk lu  ro tac ji. B y ło  to jednak konieczne 
ze w zględu na un ikn ięc ie  zahamowań w  p rodukc ji. 
Jednocześnie p rzy  nasilen iu  zakupów tow arów  is t­
n ia ło  niebezpieczeństwo przen ikan ia  do hand lu  obok 
tow arów  pełnow artościow ych rów nież zapasów nie 
zawsze odpow iadających w ym ogom  ryn ku . W  tym  
stanie rzeczy konieczne by ło  podjęcie środków, któ re  
by z jedne j s trony  sp rzy ja ły  zw iększeniu rezerw  to ­
w arow ych w  handlu , ale jednocześnie przeciw dzia ła­
ły  grom adzeniu zapasów trudno  zbyw a lnych  i  n ie - 
pe łnow artościow ych oraz dalszej p ro d u kc ji przez 
przem ysł tow arów  z łe j jakości. Jednym  z tych  środ­

ków  by ło  podjęcie przez Radę M in is tró w  uchw ały 
z dn ia  24 marca 1959 ro ku  o u tw orzen iu  rezerw  
tow arow ych w  hand lu  i  zapewnienie sfinansowa­
nia tych  rezerw  nisko procentow ym  kredy tem  ban­
kow ym .

Ze wzrostem  zapasów połączony b y ł wzrost fin a n ­
sujących je  k redy tów  i  w  konsekw encji zwiększenie 
obciążenia kosztów przedsięb iorstw  hand low ych od­
setkam i bankow ym i. W  celu złagodzenia sku tków  
finansow ych w zrostu  zapasów zwiększono w  roku 
1959 wyposażenie przedsięb iorstw  podleg łych M in i­
s te rs tw u H and lu  W ewnętrznego we własne fu n d u ­
sze obrotowe z 30°/o do 40%  norm atyw ów , udziela­
jąc ty m  przedsiębiorstwom  do tac ji ze środków  bud­
żetu państwa. A b y  przedsiębiorstwom  handlow ym  
zapewnić większe m ożliwości przeciwdzia łan ia  prze­
n ikan iu  tow arów  trudno  zbyw a lnych  i  n iepełnow ar- 
tościowych zaostrzone zostały w a ru n k i odb ioru  to ­
w arów  od przem ysłu.

Nadm ienić należy, że poważne zadanie w  okresie 
odbudowy rezerw  tow arow ych w  hand lu  przypada 
również Bankow i, k tó ry  przez odpowiednią po litykę  
kredytow ą u ła tw ia  organizacjom  hand low ym  gro­
madzenie zapasów pełnowartościowych, a przez 
wzmożenie k o n tro li i  ana lizy zapasów przeciwdzia­
ła  p rze jm ow an iu  przez handel zapasów nieodpo­
w iednich. ^

*

Na zakończenie k ilk a  in fo rm a c ji o p lanowanym  
wzroście zapasów w  ro ku  1960. Zgodnie z założenia- 
m i p rz y ję ty m i p rzy  opracow yw aniu narodowego 
p lanu  gospodarczego w zrost zapasów w  całej gospo­
darce uspołecznionej w  roku  1960 określono na 12,4 
m ilia rd a  z ło tych. Na żądanie B anku przedsiębiorstwa 
dokona ły obliczenia zapasów w  roku  1960 na podsta­
w ie założeń p lanów  techniczno-ekonom icznych. W ed- 
ług  tego obliczenia wzrost zapasów w  roku  1960 ma 
wynieść 13,2 m ilia rd a  złotych, to jest o 0,8 m ilia rda  
z ło tych  w ięcej n iż to w yn ika  z założeń narodowe­
go p lanu  gospodarczego.

P rzyros t zapasów w  ro ku  1960 w  gospodarce uspo­
łecznionej w ed ług założeń narodowego p lanu gos­
podarczego i  w edług p lanów  przedsięb iorstw  oraz 
stany zapasów na koniec ro ku  1960, po uwzględn ie­
n iu  przew idywanego wzrostu, ilu s tru je  następujące 
zestawienie:

W zrost zapasów, w  m ilia rd a c h  
z ło tych

P rocen t stanu na dzień 
1.1.1960 r.

T ab lica  13

Stan zapasów na dz ień 
31.X I I . 1960 r. w  m ilia rd a c h  z ł

w e d łu g  na ro ­
dowego p lanu  
gospodarczego

w e d łu g  p h n ó w  
przeds ię ­

b io rs tw

w e d łu g  n a ro ­
dowego p la n u  
gospodarczego

w e d łu g  p lan ów  
p rze ds ię ­

b io rs tw

w e d łu g  n a ro ­
dowego p lan u  
gospodarczego

w e d łu g  p lanów  
przeds ię ­
b io rs tw

O g ó ł e m 12,4 13,2 7,0 7,4 190,5 191,3

z tego:

zapasy w  p rzem yśle 3,7 5,5 4,8 7,3 80,2 80,3
zapasy ry n k o w e  w  ha nd lu 6,1 4,0 11,8 7,5 57,9 57,3
zapasy pozostałe

2'6
3,7 5,2 7,4 52,4 53,7

L. Bogobowicz 
W. Pruss
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DECENTRALIZACJA W PLANOWANIU KREDYTOWYM
Plan k re d y to w y  obejm uje ca łokszta łt stosunków 

systemu bankowego z gospodarką narodową. Są to 
w  szczególności:

a) wzajem ne stosunki m iędzy Bankiem  a jednost­
kam i gospodarki uspołecznionej, wyrażające się 
zarówno w  akum u low an iu  czasowo w o lnych  środ­
ków  przedsiębiorstw , ja k  i  w  rozdziale ich  m iędzy 
poszczególne gałęzie gospodarki narodowej,

b) wzajem ne stosunki m iędzy Bankiem  a budże­
tem  państwa, związane z obsługą kasową wszyst­
k ich  operacji budżetowych przez aparat bankowy, 
a przede w szystk im  z w yko rzys tyw an iem  przez Bank 
dla kredytow an ia  gospodarki narodowej nadwyżek 
budżetowych la t ubiegłych,

c) wzajem ne stosunki m iędzy Bankiem  C en tra l­
nym , a pozosta łym i in s ty tu c ja m i k re d y to w ym i, po­
legające bądź na re finansow aniu  dzia ła lności tych  
ostatnich przez Bank C entra lny, bądź na przecho­
w yw an iu  środków  w  Banku C entra lnym ,

d) stosunki m iędzy Bankiem  C en tra lnym  a lu d ­
nością w  zw iązku z em itow aniem  przez Bank Cen­
tra ln y  pieniędzy gotówkowych, k tó re  w  przeważa­
jącej swej części są w  posiadaniu ludności i  w  m n ie j­
szym stopniu w  posiadaniu jednostek gospodarki 
nie uspołecznionej i  uspołecznionej.

P lan k redy tow y, obejm ując powyższe stosunki, 
jest odzw ierciedleniem  re d y s tryb u c ji i  k re a c ji zaso­
bów finansow ych w  gospodarce narodowej. Jest on 
w  ten sposób z jedne j s trony planem  przew idu jącym  
zm iany na odcinku nagromadzenia czasowo w o lnych  
środków  jednostek gospodarczych, środków  innych  
in s ty tu c ji finansow ych oraz środków  pochodzących 
z em is ji pieniądza gotówkowego, a z d rug ie j s trony 
planem  przew idu jącym  zm iany w  zapotrzebowaniu 
gospodarki narodowej na środk i pieniężne.

Znaczenie p lanu  kredytow ego jes t dwojakie . 
Z jedne j s trony jest on m ateria łem  ana litycznym , 
pozwalającym  na ocenę sy tuac ji gospodarczej k ra ju , 
a z d rug ie j s trony jest d y re k tyw ą  w  zakresie roz­
dzia łu  środków  bankowych, dającą możność oddzia­
ływ an ia  na gospodarkę narodową.

Ocena sy tuac ji gospodarczej przez Bank dokony­
wana jest przez analizę planowanego lu b  w ykona­
nego fak tyczn ie  (przy analizie sprawozdania z p lanu 
kredytowego) ruchu  środków  pieniężnych m iędzy 
podstaw ow ym i ogn iw am i gospodarki narodowej 
a Bankiem . Pozwala to na bieżące sprawdzanie w y ­
konania poszczególnych elem entów  narodowego 
p lanu gospodarczego. W  szczególności tak ie  zagad­
nienie, ja k  źródła i  podział a kum u lac ji finansow ej 
oraz dynam ika  i  s tru k tu ra  środków  obrotow ych 
dz ięk i ścisłemu pow iązan iu z poszczególnymi po­
zyc jam i p lanu kredytow ego mogą być oceniane p rzy 
pomocy analizy p lanu kredytowego.

D y re k ty w n y  charakte r p lanu  kredytow ego w y ra ­
ża się w  usta lan iu  jakościowych a także i  ilościo­
w ych  dyspozycji oddzia ływ ania na przebieg repro­
d u k c ji i  podzia łu p ro d u k tu  społecznego przez m o b ili­
zację czasowo w o lnych  środków, któ re  powstają w  
procesie re p ro d u kc ji w  przedsiębiorstwach, organ i­
zacjach i  in s ty tuc jach  oraz przez akcję kredytow ą. 
D y re k ty w y  p lanu  kredytow ego muszą być oczy­
wiście skoordynowane z d y re k tyw a m i innych  od­
c inków  p lanów  gospodarczych, w  szczególności —  
w  przypadku gospodarki uspołecznionej —  z d y re k ­
tyw a m i p lanu  p rodukc ji, ob ro tu  towarowego itd .

W  przypadkach, gdy pewne odc ink i działalności 
gospodarczej nie są u ję te  d y re k tyw a m i k ie row any­
m i do jednostek gospodarczych (na p rzyk ład  szybko 
rentu jące się inw estyc je  gospodarki uspołecznionej, 
cała działalność gospodarki n ie uspołecznionej), za­
dania w yn ika jące  z p lanu kredytow ego mogą być 
nawet je d yn ym i d y re k tyw a m i w  ich zakresie.

Spełnienie przez p lan  k re d y to w y  fu n k c ji ana li­
tycznych i  d y re k tyw n ych  jest w  dużym  stopniu 
uzależnione od tego, w  ja k i sposób p lan ten jest 
sporządzany i  w ykonyw any, a w  szczególności ja k i 
jest udzia ł C e n tra li Banku, a ja k i oddziałów  opera­
cy jnych  w  p lanow aniu  k redy tow ym . W  zw iązku 
z ty m  problem em  stale aktua lne jest zagadnienie, 
w  ja k i sposób w skaźn ik i ogólnokra jowego p lanu 
kredytowego pow inny  być powiązane z p lanam i f i ­
nansowym i przedsięb iorstw  oraz z działalnością 
poszczególnych oddzia łów  operacyjnych.

Is tn ie je  w ie le  m ożliw ości rozw iązania tego za­
gadnienia. N a jogó ln ie j można je  sk lasyfikow ać na 
tak ie  m etody i  fo rm y  planowania kredytowego, k tó ­
re zw iększają udzia ł oddziałów  operacyjnych w  p la ­
nowaniu k redy tow ym , a w ięc w prowadzają element 
decentra lizac ji w  ty m  p lanow aniu  oraz tak ie  m etody 
i  fo rm y  planowania kredytowego, k tó re  k ładą 
g łów ny nacisk na ro lę  C e n tra li Banku w  sporządza­
n iu  p lanu kredytowego, a w ięc um acnia ją elem ent 
cen tra lizac ji w  ty m  planow aniu. Trzeba p rzy  tym  
pamiętać, że ścisłe powiązanie p lanu  kredytow ego 
z in n y m i p lanam i gospodarczym i i  finansow ym i 
oraz potrzeba regulow ania obiegu pieniężnego w  
ska li całej gospodarki narodowej stw arza ją  koniecz­
ność sporządzania p lanu  kredytowego, obejm ujące­
go całą gospodarkę i  działalność całego aparatu ban­
kowego, przez centra lę banku em isyjnego.

Tak w ięc przez centra lizację  i  decentralizację w  
p lanow aniu  k re d y to w ym  należy rozum ieć większą 
lu b  m niejszą samodzielność oddzia łów  operacyjnych 
w  usta lan iu  p ro p o rc ji i  w yko n yw a n iu  p lanu k re d y ­
towego, a nie większe lu b  mniejsze ograniczenie 
ogólnokrajowego charakte ru  p lanu  kredytowego.

D ecentra lizacja w  p lanow aniu  k re d y to w ym  może 
mieć m iejsce zarówno na etapie sporządzania p lanu 
kredytow ego jak  i  na etapie jego w ykonyw an ia .

Na etapie sporządzania p lanu kredytow ego zw ięk­
szeniu udz ia łu  oddzia łów  operacyjnych w  planowa­
n iu  k re d y to w ym  służy w  szczególności w yko rzys ty ­
wanie p rzy  ostatecznym sporządzaniu p lanu k re d y ­
towego, obok danych zebranych centra ln ie , także 
m a te ria łów  opracowanych przez oddzia ły operacyj­
ne Banku. Oparcie całego p lanu kredytowego 
o w n iosk i oddzia łów  nosi nazwę oddolnej m etody 
p lanowania kredytowego.

Natom iast metoda odgórna (centralna) sporzą­
dzania p lanu kredytow ego polega na w yko rzys ty ­
w an iu  przez Centra lę Banku p rzy  budow ie p ro ie k - 
tu  p lanu iedyn ie  danych z innych  p lanów  gospodar­
czych i  finansowych, a także danych będących w  
posiadaniu jednostek nadrzędnych przedsiębiorstw .

Ta ostatnia metoda pozwala na uw zględn ienie w  
p lan ie  k re d y to w ym  w ie lu  elementów, k tó re  nie są 
jeszcze znane przedsiębiorstwom . Metoda ta ma 
szczególnie duże znaczenie w  w arunkach, k iedy 
wszystkie istotn ie jsze w skaźn ik i, określaiace dz ia ła l­
ność przedsięb iorstw  są ustalane przez ich jednost­
k i nadrzędne. W  te j sy tuac ji reso rty  i  zarządy prze-
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m ysłów  m ają  w ięcej danych do p lanowania stanów 
środków  obrotow ych, kszta łtow ania  się funduszów 
w łasnych przedsiębiorstw , określenia potrzeb k re d y ­
tow ych  pod leg łych im  przedsiębiorstw , n iż same 
przedsiębii

Inaczej
b io rs tw o o trzym u je  ty lk o  k ilk a  podstawowych d y ­
re k tyw n ych  w skaźn ików  do p lanu  rocznego, a pozo­
stałe w skaźn ik i, dotyczące w  szczególności opera­
tyw n ych  p lanów  kw a rta ln ych  ustalane są samodziel­
n ie przez przedsiębiorstwa. W  tych  w arunkach od­
dzia ł Banku, współpracując stale z przedsiębiorst­
wem, będzie lep ie j zorien tow any w  dzia ła lności tego 
ostatniego, an iże li jego jednostka nadrzędna.

P orów nując obie omawiane m etody gromadzenia 
m a te ria łów  d la  sporządzania p lanu kredytow ego 
można podkreślić następujące pozytyw ne i  nega­
tyw ne  s trony tych  m etod:

D odatnią stroną planow ania w  oparciu o dane 
uzyskiwane cen tra ln ie  jes t m ożliwość uchwycenia 
zm ian jak ie  nastąpią w  gospodarce narodowej w  
zw iązku z dyspozycjam i cen tra lnych  w ładz gospo­
darczych oraz m ożliwość powiązania wzajemnego 
różnych pozyc ji p lanu  kredytow ego z podstawo­
w y m i w skaźn ikam i narodowego p lanu  gospodar­
czego oraz budżetu, co ma isto tne znaczenie dla 
ana lityczne j fu n k c ji p lanu  kredytow ego. U jem ną 
stroną natom iast te j fo rm y  zbieran ia m a te ria łów  
do p lanu  kredytow ego jest m ożliwość przeoczenia 
tych  danych dotyczących dzia ła lności przedsię­
b io rs tw , k tó rych  n ie  mogą m ieć ich  jednostk i nad­
rzędne.

D odatnią stroną planowania w  oparciu o dane 
uzyskane oddoln ie jest m ożliwość uchwycenia tych  
w szystk ich  zm ian in teresu jących Bank, zachodzą­
cych w  jednostkach gospodarczych, k tó re  bądź za­
leżą jedyn ie  od decyz ji przedsiębiorstwa, bądź też 
m ają charak te r prze jśc iow y lu b  specyficzny ty lk o  
dla danego przedsiębiorstwa oraz głębsze powiąza­
nie p lanu  kredytow ego z działalnością oddzia łów  
Banku oraz poszczególnych kredytob io rców .

Reasumując należy podkreślić, że przewaga 
jedne j lu b  d rug ie j m etody pow inna być uzależnio­
na od stosowanych w  danym  okresie m etod zarzą­
dzania gospodarką narodową.

Dane zebrane oddoln ie przez oddzia ły  operacyj­
ne B anku mogą być opracowane w  fo rm ie  tereno­
w ych  (oddziałowych) p lanów  kredy tow ych . Tereno­
we p la n y  kredytow e mogą być dw ojakiego rodza ju :

—  sporządzane przez jednostk i bankowe, zna jdu­
jące się w  siedzibie te renow ych zarządów przem y­
słu, hand lu , spółdzielczości itd . (a w ięc oddzia ły 
wojewódzkie),

—  przygotow yw ane przez poszczególne oddzia ły 
operacyjne Banku.

Celowość sporządzania p lanu  kredytow ego przez 
oddzia ły w o jew ódzkie wiąże sie z potrzebą ścisłego 
powiązania prac nad planem  k re d y to w ym  z nad­
rzędnym i te renow ym i jednostkam i gospodarczymi, 
k tó re  często nie maia dalszej nadbudowy adm in i­
s tra c y jn e ! Tego rodza ju  terenowe p lany  k re d y to ­
we sa jedyną m ożliw a  fo rm a powiązania p lanów  
k redy tow ych  z p lanow ym i w skaźn ikam i d la  te j czę­
ści gospodarki narodowej.

Odrębne p lany  kredytow e zestawiane przez od­
dz ia ły  operacyjne Banku opracowywane są na pod­
staw ie danych zebranych od poszczególnych jed­
nostek gospodarczych oraz na podstawie w y tycz ­

rs tw a^j
sprawa przedstaw ia się, gdy przedsię-

nych o trzym anych od bankow ych jednostek nad­
rzędnych. Są to w łaściwe p lany  k redy tów , określa­
jące zm iany udzie lanych k re d y tó w  i  ewentualne 
zm iany przedm iotów  kredytow an ia  (środków obro­
tow ych). Oddziałowe p lany  kredytow e  stanowią 
dob ry  ins trum en t dla analizowania dzia ła lności od­
dz ia łu  B anku oraz oceny jego decyz ji kredytow ych.

Is tn ie je  także m ożliwość sporządzania przez od­
dz ia ły  operacyjne Banku pełnych p lanów  k re d y to ­
wych, k tó re  obe jm ow ałyby k re d y ty  ja k  i  zasoby ban­
kowe, akum ulowane przez daną jednostkę banko­
wą. Pozycją zamykającą tego rodza ju  p lan  są k re ­
d y ty  udzielone ze środków  zakum ulow anych przez 
Centralę Banku. Tego rodza ju  rozw iązanie pozwa­
la  na prowadzenie odm iennej p o lity k i bankow ej w  
stosunku do k re d y tó w  udzie lonych ze środków  aku- 
m u low anych przez dany oddział oraz k redy tów  
udzie lonych ze środków  C en tra li. W  usta lan iu  tych  
ostatn ich oddzia ły  Banku mogą być bardzie j ogran i­
czone an iże li w  stosunku do k re d y tó w  udzie lonych 
ze środków  w łasnych.

Na etapie w ykonan ia  p lanu kredytow ego zw ię­
kszeniu ro li  oddzia łów  operacyjnych s łuży ograni­
czenie zakresu lim ito w a n ia  dzia ła lności k redy to ­
w e j.,

L im ito w a n ie  k re d y tó w  pozwala na ograniczenie 
udzie lanych przez B ank k re d y tó w  p rzy  pomocy 
ścisłego określenia m aksym alne j wysokości k re d y ­
tu  na koniec planowanego okresu. L im ity  k re d y to ­
we mogą być ustalane przez Centra lę B anku w  dwo­
ja k i sposób, bądź w  fo rm ie  tak  zwanych lim itó w  
branżowych, bądź też w  fo rm ie  tak  zwanych l im i­
tów  oddziałowych. L im ity  branżowe są określane 
dla m in is te rs tw , zjednoczeń i  d la  poszczególnych 
przedsiębiorstw . P rzy  pomocy lim itó w  branżowych 
określać można przede w szystk im  k re d y ty  stosun­
kowo ła tw e  do zaplanowania na szczeblu jednostk i 
nadrzędnej, na szczeblu przedsiębiorstw , a także na 
szczeblu Banku, a w ięc k re d y ty  na zapasy i  nak ła ­
dy  przyszłych okresów.

L im ity  oddziałowe ustalane są d la  terenowych 
jednostek nadrzędnych B anku oraz d la  poszczegól­
nych oddzia łów  Banku. L im ity  oddziałowe określa­
ją  na ogół k re d y ty , występowanie k tó rych  w  okre­
ś lonym  przedsięb iorstw ie trudno  jest przew idzieć, 
a w ięc k re d y ty  na zapasy i  nak łady powstałe w  w y ­
n ik u  ponadplanowej p ro d u kc ji, a także k re d y ty  nie 
planowane inw estyc je  na szybko ren tu jące  się itd .

Zw iększeniu ro l i  oddzia łów  operacyjnych w  w y ­
konan iu  p lanu  kredytow ego s łuży system mane­
w row an ia  lim ita m i k re d y to w ym i, to  jest ca łkow ite  
lu b  częściowe przeniesienie l im itu  od jednego przed­
siębiorstwa, k tó re  z powodu na p rzyk ład  n iew y­
konania przez niego p lanu  nie w ykorzys ta ło  p rzy ­
znanego m u lim itu , do drugiego przedsiębiorstwa, 
k tó re  potrzebu je  dodatkowego k redy tu .

Tego rodza ju  przeniesień dokonu ją  poszczególne 
oddzia ły  Banku. Odpowiednie przepisy bankowe 
określa ją  czy oddział jest up raw n iony  do robienia 
przesunięć (v irem ent) m iędzy w szys tk im i przedsię­
b io rs tw am i, czy ty lk o  w  ram ach te j samej branży 
oraz, czy przesunięcia te mogą obejmować ca ły nie 
w yko rzys tany  l im it ,  czy ty lk o  jak iś  jego określony 
procent. M ożliwość m anewrowania lim ita m i k re d y ­
to w y m i może m ieć m iejsce także dzięk i:

a) usta lan iu  w  p lan ie  k re d y to w ym  rezerw y k re ­
dy tow e j, przeznaczonej d la  sfinansowania nie p rzew i­
dzianych w  p lan ie  potrzeb gospodarki,
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b) pozostaw ieniu w  dyspozycji jednostek nad­
rzędnych części przyznanego d la  danej jednostk i l i ­
m itu , a w ięc nie przekazanie w  fo rm ie  lim itó w  dla 
poszczególnych przedsięb iorstw  całej przyznanej 
d la danej jednostk i lim itu .

L im ito w a n ie  a k c ji k re d y to w e j jes t k ry tykow ane  
z dwóch stron. Przede w szystk im  jest bardzo tru d ­
no określić dokładn ie  zapotrzebowanie k re d y tu  dla 
poszczególnego przedsiębiorstwa. W  rezultacie  ko­
nieczność zm iany lim itu  w ystępu je  bardzo często, 
co un iem oż liw ia  zbadanie przez B ank zasadności 
składanych w niosków  o zm iany lim itu . Is tn ie je  
wówczas niebezpieczeństwo autom atyzm u w  zm ia­
nach lim itu , a to przekreśla w  ogóle celowość lim ito ­
wania. Następnie lim ito w a n ie  a k c ji k re d y to w e j po­
ważnie ogranicza możliwość podejm owania samo­
dzie lne j decyz ji k re d y to w e j przez oddzia ły opera­
cy jne  Banku.

Bank C en tra lny  może zrezygnować z lim ito w a n ia  
k re d y tó w  i  regulować działalność kredytow ą  swych 
oddzia łów  przez przekazywanie im  odpowiednich 
d y re k ty w  w  spraw ie p o lity k i k redy tow e j, jaką po­
w in n y  one prowadzić w  celu zabezpieczenia p ra w i­
dłowego w ykonania  p lanu  kredytowego. D y re k ty w y  
te mogą obejmować ta k  ogólne wytyczne, określa­
jące k ie ru n k i dzia ła lności k re d y to w e j ja k  i  bardzie j 
szczegółowe w skazów ki w  spraw ie branżowej p o lity ­
k i k redy tow e j, k tó re  oddzia ły  pow inny  stosować 
wobec poszczególnych gałęzi gospodarki narodowej.

Tak w ięc is tn ie ją  liczne m ożliw ości w yko rzys ta ­
nia oddzia łów  operacyjnych n ie  ty lk o  jako w yko ­
nawców p lanu  kredytow ego, ale także jako  czyn­
n ik  jego w spó łtw órców  i  rea liza torów . M ożliw ości 
te b y ły  w ykorzys tyw ane  w  poszczególnych k ra jach  
socja listycznych na różnych etapach ich rozw o ju . W  
szczególności m ia ło  to m iejsce w  latach dw udzie­
stych w  Zw iązku  Radzieckim . Także obecnie w  w ie ­
lu  k ra jach  dem okrac ji ludow e j ma m iejsce coraz 
większa decentra lizacja w  p lanow aniu  k redy tow ym .

*

W  pierw szej po łow ie la t dw udziestych w  Zw iązku  
Radzieckim  p lan k re d y to w y  nie stał się jeszcze w  
p e łn i narzędziem operatywnego regulow ania k re ­
dy tow ych  operac ji oddziałów  Gosbanku. Natom iast 
elem ent planowości w  dzia ła lności tych  oddziałów  
b y ł wprow adzany dz ięk i określen iu  przez centra lę 
Gosbanku sum y ka p ita łów  obro tow ych d la  każdego 
z oddzia łów  banku.

W  ty m  celu środk i gromadzone przez oddzia ły 
b y ły  dzielone na k a p ita ły  tro jak iego  rodzaju, zwane 
ka p ita ła m i „ A ” , „ B ”  i  „C ” . K a p ita ły  te w raz 
z okreś lonym i pozyc jam i pasyw nym i s łu ży ły  na 
sfinansowanie określonych potrzeb gospodarki na­
rodow ej. P rzy  czym  k re d y ty  udzielane ze środków  
zgromadzonych w  ramach poszczególnych „k a p ita ­
łó w ”  m og ły  być ty lk o  wówczas zwiększone, o ile  
jednocześnie u le g ły  zw iększeniu inne środk i gro­
madzone przez oddział. Tak na p rzyk ład  k re d y to ­
wanie przedsięb iorstw  o charakterze terenow ym  
przez dany oddział banku mogło ulec zw iększeniu 
ponad środk i ka p ita łu  „ A ”  ty lk o  w  ty m  przypadku, 
gdy jednocześnie w zros ły  środk i ściągnięte przez 
oddział na rachunk i tych  przedsiębiorstw .

Od po łow y la t dw udziestu w  Zw iązku  Radziec­
k im  akcja k redy tow a  by ła  regulowana p rzy  pomo­
cy p lanów  k redytow ych . Na oddzia ły  banku nało­
żony b y ł obowiązek sporządzania p lanu  k re d y to ­

wego w edług poszczególnych pozyc ji b ilansu od­
działu. Dane te b y ły  następnie przekazywane do 
nadrzędnych jednostek bankowych. P ra k tyka  ta 
jednak nie u trzym a ła  się długo. Stale postępująca 
centra lizacja  w  zarządzaniu gospodarką narodową 
powodowała, że coraz w ięcej pozyc ji p lanu  k re d y to ­
wego można by ło  określić jedyn ie  w  sposób scen­
tra lizow any.

Decentra lizacja w  zarządzaniu gospodarką naro­
dową, jaka  nastąpiła w  ZSRR w  ciągu ostatn ich la t 
stała się przyczyną ponownej decentra lizac ji w  p la ­
now aniu  k redy tow ym . Obecnie m ateria łam i, na pod­
stawie k tó rych  przede w szystk im  opracowuje się 
ogó lnokra jow y p lan k re d y to w y , są p lany  k re d y to ­
we oddzia łów  repub likańsk ich  i  n iek tó rych  kan to rów  
Gosbanku. O ddzia ły  te w  porozum ien iu z sownar- 
chozami (bez udz ia łu  oddzia łów  operacyjnych) p la ­
nu ją  k re d y ty  na zapasy i  nak łady p rzyszłych okre­
sów, a także n iektó re  pozycje pasywów —  ja k  pozo­
stałości na rachunkach ko łchozów  oraz pozostałości 
na rachunkach budżetów  repub likańsk ich  i  tereno­
wych.

W  pozostałych k ra jach  obozu socjalistycznego 
podobnie ja k  w  ZSRR następuje odejście od pełnej 
cen tra lizac ji w  p lanow aniu  k redy tow ym . U dzia ł 
oddzia łów  w ojew ódzkich, a także oddzia łów  opera­
cy jn ych  w  sporządzaniu p lanu  kredytow ego staje 
się coraz w iększy.

W  Czechosłowacji cała ak tyw na  część p lanu  k re d y ­
towego jes t opracowywana na podstawie m ateria ­
łó w  opracowanych przez oddzia ły  wojewódzkie, 
z tym , że n iektó re  oddzia ły  w o jew ódzkie żądają 
rów nież opracowania odpow iednich p lanów  przez 
oddzia ły operacyjne. Tak że p rzy  sporządzaniu s tro ­
n y  pasywnej p lanu kredytow ego w  coraz w iększym  
stopniu bank czeski opiera się o dane dostarczone 
z oddziałów. W  szczególności tak ie  pozycje, ja k  sta­
n y  na rachunkach przedsięb iorstw  (na potrzeby 
eksploatacyjne i  inw estycyjne) oraz na rachunkach 
kas oszczędnościowych planowane są na podstawie 
danych z oddzia łów  w ojew ódzkich.

W  N iem ieck ie j Republice D em okratyczne j zasad­
n iczym  dokum entem  jest roczny p lan  k redy tow y . 
O pracow yw any jest on na podstawie rocznych p la ­
nów  ekonom iczno-finansowych poszczególnych 
przedsiębiorstw . N atom iast stronę pasywną tego 
p lanu  sporządza cen tra la  banku we w łasnym  za­
kresie.

Z a tw ie rdzony roczny p lan k re d y to w y  zostaje po­
dzie lony na oddzia ły  wojew ódzkie, a następnie na 
poszczególne oddzia ły  operacyjne, k tó re  na te j pod­
stawie opracowują swoje kw a rta lne  p lany  k re d y ­
towe, stanowiące po zatw ierdzen iu  przez oddział 
w o jew ódzk i podstawę do opera tyw ne j dzia ła lności 
k re d y to w e j oddziałów. O ddzia ły  w o jew ódzkie ze­
s taw ia ją  zbiorcze p lany  kredytow e, a na ich  pod­
staw ie centra la  banku opracowuje k w a rta ln y  zb io r­
czy p lan k redy tow y.

W  B u łg a r ii kw a rta lne  p lany  kredytow e  zestawia­
ne są na podstawie danych zebranych przez oddzia­
ły  operacyjne (bez udz ia łu  przedsiębiorstw ). Dane 
te przekazywane są do oddzia łów  w ojew ódzkich, 
a te przekazują je  do c e n tra li banku, k tó ra  na ich 
podstawie zestawia k w a rta ln y  p lan  k re d y to w y .

M etody sporządzania p lanu  kredytow ego w  P o l­
sce Ludow e j u le g ły  także bardzo is to tnym  zm ia­
nom. Początkowo p lan  k re d y to w y  b y ł sporządzany 
jedyn ie  na podstawie danych odgórnych. Następnie 
od ro ku  1950 p lan  k re d y to w y  zaczął być sporzą­
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dzany także na podstawie danych oddolnych, co 
m ia ło  urealn iać dane posiadane przez Bank.

P lanowanie oddolne polegało na opracow yw an iu 
p lanów  przez oddzia ły N B P  d la  każdego przedsię­
b io rs tw a na podstawie w n iosków  składanych przez 
te przedsiębiorstwa. M ia ło  ono na celu obok zebra­
n ia  m a te ria łów  d la  usta lenia p rzedm iotów  k re d y to ­
wania przede w szystk im  powiązanie p lanu k re d y ­
towego z jego bezpośrednim  w ykonaniem  przez od­
dz ia ły  NBP.

P lanowanie centra lne polegało na w y ko rzys ty ­
w an iu  przez C entra lę N BP  m a te ria łów  uzyskanych 
od jednostek cen tra lnych  (w n ioski do p lanu k re d y ­
towego resortów , m a te ria ły  PKPG , M in is te rs tw a  
F inansów  itd .). M ia ło  ono za zadanie w  p ierw szym  
rzędzie powiązanie p lanu  kredytow ego z zasadni­
czym i w skaźn ikam i p lanu  gospodarczego.

Po k ilk u  la tach p lanowania oddolnego zoriento­
wano się, że obciążając poważnie aparat bankow y 
planowanie to n ie jest w  stanie dostarczyć odpo­
w iedn ich m a te ria łów  do p lanu  kredytow ego i  posta­
now iono oprzeć p lanowanie k redytow e na w n io ­
skach do p lanu  kredytowego, składanych przez jed ­
nostk i nadrzędne, k tó re  już  same zb ie ra ły  i  ko rygo ­
w a ły  w n iosk i od pod leg łych im  przedsiębiorstw .

Jeśli chodzi o przedsiębiorstwa państwowe, ro z li­
czające się z budżetem te renow ym  i  przedsiębior­
stwa spółdzielcze, to zaczęły one składać w n iosk i 
kredytow e  przez swoje w ojew ódzkie jednostk i nad­
rzędne do oddzia łów  w ojew ódzkich, a te zbiorczo 
p rzekazyw a ły  je  do C en tra li NBP.

P rzyczyny te j zm iany należy szukać przede 
w szystk im  w  m ałe j realności w n iosków  składanych 
przez przedsiębiorstwa d la  oddziałów, ponieważ w  
momencie ich  sporządzania na p ierwszy, a prze­
ważnie i  na d ru g i k w a rta ł przedsiębiorstwa n ie  po­
siadały z zasady jeszcze usta lonych an i zadań p ro ­
dukcy jnych , an i zadań finansowych. A  to nie mogło 
nie obniżać w artośc i wniosków , chociażby ze w zglę­
du na b rak  usta lonych norm atyw ów , niezbędnych 
dla w y liczen ia  zapotrzebowania na k re d y t. Stan ten 
b y ł ściśle zw iązany z ogrom ną centra lizacją  dyspo­
z y c ji w  rękach jednostek nadrzędnych i  z m ałą sa­
modzielnością przedsiębiorstw , co stwarzało sytua­
cję, w  k tó re j jedyn ie  centra lne zarządy czy też na­
w e t reso rty  b y ły  w  stanie planować zapotrzebowanie 
kredytow e  d la  określonych gałęzi gospodarki naro­
dowej.

Jednocześnie oparcie p lanu  kredytow ego w yłącz­
nie na wnioskach jednostek nadrzędnych m ia ło  na 
celu zmuszenie ich  do większego zainteresowania 
się planowaniem  k re d y to w ym  i  gospodarką zapa­
sami.

W ykonyw an ie  p lanu  kredytow ego zostało w  tym  
okresie oparte o l im ity  kredytow e, określające 
m aksym alne zadłużenie jednostk i gospodarczej z t y ­
tu łu  poszczególnych rodza jów  k re d y tó w  oraz licz ­
by  kon tro lne  d la  k redy tów , k tó rych  wysokość n ie  
może być ściśle ustalona, na p rzyk ład  k re d y t na 
skup.

L im ity  kredytow e i  liczby  kon tro lne  m ia ły  za­
pew nić p lanow i k redytow em u operatywność tak  w  
stosunku do przedsięb io rstw  ja k  i  oddzia łów  NBP.

L im ito w a n ie  k re d y tó w  n ie  odegrało specjalnej 
ro li, ponieważ w  prak tyce  nie zdarza ły się p rzy ­
padk i odm aw iania k re d y tu  z powodu b raku  l im i­
tu . S p r z y j a ł y  t e m u  r ó ż n e  f o r m y  „ v i r e m e n t ”  m i ę d z y  
p o s z c z e g ó l n y m i  l i m i t a m i ,  a  t a k ż e  c z ę s te  p o d w y ż ­

szanie lim itó w  przez oddzia ły w o jew ódzkie i  Cen­
tra lę  NBP.

W  te j sy tu a c ji lim ito w a n ie  k redytow e zostało 
z likw idow ane  poza dwom a w y ją tka m i, w  k tó rych  
wysokość k re d y tu  m usi być bezwzględnie u trzym a­
na w  określonych ramach, a m ianow ic ie  na odcin­
ku  k re d y tó w  inw es tycy jnych  oraz na odcinku k re ­
d y tó w  d la  gospodarki n ie uspołecznionej. L ik w id a ­
cja l im itó w  k redy tow ych  p rzy  k redy tow an iu  jed ­
nostek gospodarki uspołecznionej n ie oznacza na tu ­
ra ln ie  zerwania wszelkiego zw iązku m iędzy planem 
kredy tow ym , a decyzjam i k re d y to w ym i oddziałów. 
Zachowane to zostało dz ięk i w y tyczn ym  przekazy­
w anym  przez Centra lę i oddzia ły  w ojew ódzkie do 
oddzia łów  operacyjnych co do p o lity k i k redytow e j, 
jaką  te oddzia ły  pow inny  stosować.

Jednocześnie oddzia ły operacyjne N BP  obowią­
zane są do dokonywania, po rozpatrzen iu  k w a rta l­
nych w niosków  k redytow ych , sum arycznej oceny 
pod ję tych  decyz ji k redytow ych , a następnie po u p ły ­
w ie k w a rta łu  przeprowadzają systematyczne bada­
nia słuszności p rzew idyw ań w  zakresie kszta łtow a­
nia się k re d y tó w  i  środków  norm owanych. W  tym  
celu oddzia ły  sporządzają na początku k w a rta łu  ze­
staw ien ia  p rzy ję tych  we wnioskach k redytow ych  
do kredytow an ia  w ie lkośc i środków  norm owanych 
oraz w ie lkośc i k re d y tu  norm atyw nego, ponadnor­
m atywnego i  w  rachunku  bieżącym.

O ddzia ły  Banku zobowiązane są do przesyłania 
swych p lanów  kredytow an ia  do oddzia łów  w o je ­
wódzkich, k tó re  na te j podstawie opracow ują w o je ­
w ódzki p lan kredytow an ia . Te ostatnie są następ­
nie przez oddzia ły  w ojew ódzkie przesyłane do Cen­
t ra l i  Banku w raz z załączonym i p lanam i k re d y to ­
wania w  danym  w ojew ództw ie  poszczególnych 
dzia łów  gospodarki narodowej i  w ażnie jszych re ­
sortów. O trzym ane przez Centra lę m a te ria ły  stano­
w ią  doskonały m a te ria ł d la ana lizy w ykonania  p la­
nu kredytow ego na k w a rta ł bieżący i  sporządzenia 
p lanu kredytow ego na k w a rta ł następny.

*

Proces decentra lizac ji w  p lanow aniu  k re d y to w ym  
w  Polsce, zapoczątkowany przez wprowadzenie od­
dz ia łow ych p lanów  kredytow an ia , ma wszelkie da­
ne, żeby postępować da le j. W ymaga tego przede 
w szystk im  konieczność dalszego doskonalenia me­
tod p lanowania kredytow ego, a p lanow anie oddol­
ne stwarza m ożliw ości uchwycenia w szystk ich  prze­
w idyw anych  zm ian, ja k ie  następują w  gospodarce 
narodowej (w  szczególności w  w arunkach pewnej 
decentra lizac ji w  zarządzaniu gospodarką narodo­
wą). Z d ru g ie j s trony konieczne jest także zw ięk­
szenie e lem entów  planowości w  dzia ła lności poszcze­
gólnych oddzia łów  operacyjnych.

Treścią dalszych etapów, m ających na celu rozsze­
rzenie decen tra lizac ji w  p lanow aniu  k redy tow ym , 
pow inno być pełne w łączenie oddzia łów  i ich p la ­
nów  kredytow an ia  w  system planowania k re d y to ­
wego. W  zw iązku z ty m  b y ły b y  celowe następujące 
przedsięwzięcia:

1) sporządzanie przez Centra lę N BP rocznego 
p lanu kredytow ego z rozb ic iem  na w ojewództwa,

2) sporządzanie przez oddzia ły  operacyjne dwóch 
p lanów : p lanu kredytow ego oddzia łu (obejm ujące­
go także n iek tó re  pozycje pasywów) oraz p lanu  f i -  
n a n s o w a n ia  ś r o d k ó w  o b r o t o w y c h  g o s p o d a r k i  u s p o ­
ł e c z n i o n e j  ( o b e c n y  o d d z i a ł o w y  p l a n  k r e d y t o w a n i a ) ,
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3) w yko rzys tyw an ie  przez Centra lę N BP  od­
dzia łow ych p lanów  k redy tow ych  p rzy  sporządza­
n iu  p lanu kredytowego.

Roczny p lan  k re d y to w y  zestaw iany obecnie przez 
Centra lę Banku ma w  szczególności za zadanie po­
wiązać planowanie kredytow e  z in n y m i p lanam i f i ­
nansowym i, k tó re  są sporządzane w  p rze k ro ju  rocz­
nym  (program  finansow y, budżet). S tanow i on ogól­
ną w ytyczną  dla dzia ła lności Banku w  danym  ro ­
ku. Sporządzenie tego p lanu z rozb ic iem  na w o je ­
w ództwa i  oddzia ły operacyjne i  następnie przeka­
zywanie go do odpow iednich oddzia łów  stanow iło ­
by w ytyczną  dla oddziałów  operacyjnych p rzy  spo­
rządzaniu przez nie kw a rta ln ych  oddzia łowych p la ­
nów kredytow an ia .

O ddzia ły operacyjne pow inny  sporządzać obok 
p lanów  finansowania środków  obro tow ych przedsię­
b io rs tw  także p lany  kredytow e oddziału. Oddzia­
ło w y  p lan k re d y to w y  obe jm ow ałby ca łokszta łt 
dzia ła lności bankow ej oddzia łu  operacyjnego, 
a w ięc zarówno przew idyw ane zm iany w ie lkośc i po­
szczególnych rodza jów  k re d y tó w  ja k  i  n iek tó rych  
pasywów w  ciągu k w a rta łu  oraz ich stan na koniec 
k w a rta łu  planowanego. Schemat p lanu  k redy tow e­
go zb liża łby  się w  ten sposób do schematu b ilansu 
oddziału Banku. (Patrz schemat).

kow ych i  będą stanow ić p ianową dy re k tyw ę  dla ca­
łe j ich dzia ła lności bankowej. Jednocześnie p lano­
wanie pasywów przez oddzia ły operacyjne znacznie 
uspraw ni ca ły  proces p lanowania kredytowego, 
gdyż n iek tó re  ś rodk i na rachunkach bankow ych są 
trudne  do uchwycenia w  w y n ik u  ich planowania 
jedyn ie  na podstawie danych zebranych centra ln ie . 
Do tak ich  pozyc ji należą na p rzyk ład  środk i na ra ­
chunkach budżetów terenowych, ś rodk i na rachun­
kach spó łdzie ln i oszczędnościowo-pożyczkowych, 
gospodarki n ie uspołecznionej itd .

Oddziałowe p lany  kredytow e w raz z p lanam i f i ­
nansowania środków  obro tow ych pow inny być spo­
rządzane przez oddzia ły  operacyjne w  d ru g im  m ie­
siącu k w a rta łu  poprzedzającego k w a rta ł p lanowa­
ny, na podstawie danych posiadanych przez oddzia­
ły  (p lany finansowo-ekonom iczne przedsiębiorstw , 
sprawozdawczość z okresów ub ieg łych  itd .), a w ięc 
bez udzia łu  przedsiębiorstw , podobnie ja k  to ma 
m iejsce obecnie p rzy  sporządzaniu przez oddzia ły 
operacyjne w niosków  do p lanu  kasowego. Sporzą­
dzanie oddzia łow ych p lanów  k redy tow ych  przed 
kw a rta łem  p lanow anym  pozw o li w ykorzystać dane 
z tych  p lanów  p rzy  sporządzaniu kw arta lnego p lanu 
kredytow ego przez Centra lę Banku.

W  ty m  celu oddzia ły Banku p rzesy ła łyby  na po-

Oddziałowy plan kredytowy
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I. K redyty dla przedsiębiorstw  
powiązanych z budżetem cen­
tra lnym
1. K re d y t n o rm a tyw n y
2. K re d y t ponadnorm atyw ny
3. K re d y t na należności od 

odb iorców
4. K re d y t w  rach un ku  bieżą­

cym
5. Inn e  k re d y ty
6. Zadłużenie p rze te rm in ow a­

ne
7. K re d y ty  obro tow e ogółem
8. K re d y ty  in w es tycy jn e
9. K re d y t d la  gospodarki po­

w iązane j z budżetem  cen­
tra ln y m  ogółem

I I .  K redyty dla przedsiębiorstw  
powiązanych z budżetem tere­
nowym
10— 18 ja k  w yże j

I I I .  Kredyt dla rzemiosła oraz pry­
watnego przemysłu i handlu

19. K re d y ty  obrotow e
20. K re d y ty  in w es tycy jn e
21. Ogółem

IV . Inne aktyw a

I. 1. R a ch u n k i p rzeds ięb io rs tw  po­
w iązanych  z budżetem  cen­
tra ln y m

a) ś ro d k i na cele eksp loatacyjne
b) ś rod k i na cele inw es tycy jn e

I I .  2. R a chu nk i p rzeds ięb io rs tw  po­
w iązanych  z budżetem  te reno­
w y m  i  ra c h u n k i spódzielczości 

a) b) —  ja k  w yże j
I I I .  3. R a chu nk i jednos tek  gospodarki

n ie  uspołecznionej
IV . 4. R a chunk i in s ty tu c ji i  organ iza­

c j i  społecznych

5. R a chunk i budże tów  te reno­
w ych

6. In n e  pasywa

O g ó ł e m : O g ó ł e m :

Oddziałowe p lany  kredytow e  pozwolą oddziałom  czątku trzeciego miesiąca poprzedzającego k w a rta ł 
o p e r a c y j n y m  p o w ią z a ć  i c h  d z i a ł a l n o ś ć  k r e d y t o w ą  p l a n o w a n y  o d d z i a ł o w y  p l a n  k r e d y t o w y  w r a z  z  p l a -  
z  k s z t a ł t o w a n i e m  s ie j ś r o d k ó w  n a  r a c h u n k a c h  b a n -  n e m  s f i n a n s o w a n i a  ś r o d k ó w  obrotowych  p r z e d  s ię -
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b io rs tw  do oddziałów  wojewódzkich, gdzie powsta­
ły b y  p lany  zbiorcze w  ty m  samym układzie. Od­
dz ia ły  w ojew ódzkie doręczałyby te zbiorcze p lany 
do C en tra li N B P  do po łow y miesiąca poprzedzają­
cego k w a rta ł ob ję ty  planem.

Oddziałowe p lany  kredytow e, sporządzane przez 
oddzia ły operacyjne i  wojewódzkie, po ich ostatecz­
n ym  usta leniu s tanow iłyby  dla n ich  obowiązujące 
d y re k ty w y  w  zakresie kredytow ania . P lany te w  za­
sadzie n ie pod lega łyby zatw ierdzeniu przez jednostk i 
nadrzędne.

Ostateczne ustalenie oddziałowego p lanu  k re d y ­
towego następowałoby jednak dopiero po uw zględ­
n ien iu :

—  dyspozycji C en tra li N B P  i  oddzia łów  w o je ­
wódzkich, k tó re  ja kko lw ie k  nie za tw ie rdza łyby  od­
dz ia łow ych p lanów  kredytow ania , to jednak m ia­
ły b y  prawo usztyw n ić  lu b  zm ienić poszczególne po­
zycje p lanów  kredytow an ia  przez ustalenie l im i­
tów  k redytow ych , a także przez ustalenie obow iązu­
jące j oddzia ły  operacyjne re la c ji m iędzy n ie k tó ry ­
m i rodza jam i w k ładów  i  k redytów . W  ty m  ostatn im  
przypadku przekroczenie p lanowanej k w o ty  k re d y ­
tu, naw et lim itow anego, m ogłoby być uzasadnione 
nagromadzeniem ponadplanowych środków  pienięż­
nych,

—  w niosków  k redy tow ych  sporządzonych przez

przedsiębiorstwa w  p ie rw szym  m iesiącu k w a rta łu  
planowanego i  przekazyw anych w raz z bilansem  za 
k w a rta ł ub ieg ły  do oddzia łu Banku.

O ddzia ły operacyjne po ostatecznym usta len iu  
p lanu  k redytow an ia  zaw iadam ia łyby o przeprowadzo­
nych korektach  oddział w o jew ódzk i do dnia p ią te­
go drugiego miesiąca k w a rta łu  planowanego, a od­
dz ia ły  wojewódzkie do dnia dziesiątego tego m ie­
siąca Centralę Banku. W  ten sposób Centra la Ban­
ku  o trzym a łaby w  po łow ie k w a rta łu  planowanego 
dane od oddzia łów  operacyjnych, co do p rzew idy ­
wanego w ykonania  p lanu  kredytow ego w  d rug im  
miesiącu. Będzie to stanow iło  ważny dokum ent dla 
ana lizy bieżącej sy tuac ji k re d y to w e j oraz dużą po­
moc p rzy  w yko n yw a n iu  p lanu  na k w a rta ł następny.

W prowadzenie oddziałowego i  wojewódzkiego 
planowania kredytow ego znacznie zw iększyłoby 
dyrektyw ność w  nadawaniu k ie ru n k u  działalności 
całego aparatu bankowego. S łużyć tem u będzie w  
szczególności możliwość oceny pracy oddziałów 
Banku na podstaw ie w ykonania  p lanu  k redy tow e­
go, d yn a m ik i ak tyw ów  i  pasywów, a także w  d ro ­
dze porównania w  ramach poszczególnych resor­
tów  wzajemnego stosunku w zrostu  k re d y tó w  do 
w zrostu p rodukc ji, zapasów itd .

W. Jaw orski

EKONOMICZNIE UZASADNIONA WIELKOŚĆ DOSTAWY

Zarządzenie m in is tra  finansów 1) w  spraw ie no r­
m owania środków  obro tow ych słusznie zaleca 
uwzględniać p rzy  norm ow an iu  m a te ria łów  podsta­
w ow ych ekonom icznie uzasadnioną w ie lkość dosta­
w y  jednorazowej. Bow iem  uw zględn ienie te j w ie l­
kości ma bardzo istotne znaczenie d la p raw id łow e ­
go ustalenia no rm a tyw u  i  dlatego w yda je  się wska­
zane bliższe om ówienie tego zagadnienia.

Pod pojęciem  ekonom icznej p a r t i i dostawy nale­
ży rozum ieć na jba rdz ie j uzasadnioną ekonomicznie 
w ie lkość pojedynczej dostawy danego m ateria łu . 
N a jba rdz ie j ekonomicznie uzasadniona w ie lkość po­
jedynczej dostawy zna jdu je  swój w yraz w  n a jn iż ­
szym koszcie jednostkow ym  m a te ria łu  zużywane­
go w  procesie p rodukcy jnym .

M ów iąc o jednostkow ym  koszcie m a te ria łu  nie 
należy brać pod uwagę jego w artości i  pozostałych 
kosztów  zm iennych, bezpośrednio zależnych od 
w ie lkośc i zakupu, to jes t kosztów w prost p ropor­
c jona lnych  do jednostk i zakupu (e lem enty te nie 
m ają w p ły w u  na w ie lkość kosztu jednostkowego).

P rzy  analizie kosztu jednostkowego należy się 
oprzeć o koszty o charakterze sta łym , występujące 
p rzy  zakupie i  przechow yw an iu  danej p a r t i i ma­
te ria łu , na p rzyk ład :

—  koszty związane z dokonaniem  zamówienia,
—  koszty p rzesy łk i wagonowej,
—  koszt przewozu samochodem w łasnym ,
—  koszt konw ojenta,
—  koszty postojowe (o ile  p rzy  danej p a r t i i za­

kupu  nie is tn ie ją  w a ru n k i d la term inowego w y ła ­
dunku),

i) Zarządzenie  M in is tra  F in ansów  z dn ia  24 g ru d n ia  1958 ro k u  
w  sp raw ie  zasad no rm o w a n ia  ś ro d kó w  o b ro to w ych  i  us ta lan ia  
pasyw ów  s ta łych  w  p rzeds ięb io rs tw ach  pa ńs tw ow ych , M o n ito r  
P o ls k i N r 10 z dn ia  30 s tyczn ia  1959 ro k u , pozyc ja  36.

—  koszty magazynowania,
—  koszty odb ioru  technicznego,
—  s tra ty  powstające p rzy  przechow yw an iu  ma­

te ria łó w  przez dłuższy okres czasu,
koszty dodatkowe, w yn ika jące  z większego 

zaangażowania (przy danej w ie lkośc i dostawy) 
środków  obro tow ych (na p rzyk ład  odsetki bankowe 
od k re d y tó w  bankow ych lu b  odsetki od zobowią­
zań przeterm inow anych) itd .

A na lizu jąc  koszt jednostkow y p rzy  jednorazowej 
dostawie zakupionej p a r t i i  m a te ria łów  czy tow a­
rów  (przy różnej je j w ie lkości) s tw ierdzam y, że 
koszt ten  m ale je  w  m iarę w zrostu  w ie lkośc i dosta­
w y. Do zupełnie innych  ustaleń do jdz iem y ana li­
zując koszt jednostkow y magazynowania m ate ria ­
łu  (przy różnych w ie lkościach dostawy m ateria ­
łów  —  towarów). S tw ie rdz ić  bow iem  należy, że 
koszt jednostkow y magazynowania wzrasta w raz ze 
wzrostem  w ie lkośc i jednorazowej p a r t i i dostawy 
(przy n iezm ienionej w ie lkośc i zużycia dziennego). 
Zagadnienie to można przedstaw ić w  fo rm ie  gra­
ficzne j w  sposób podany na rysu n ku  N r  1.

Is tn ie je  pogląd2), że ekonomiczną w ie lkość jedno­
razowej p a r t i i dostawy (po w ye lim in o w a n iu  m o­
m entu  spekulacyjnego) określa p u n k t położony na 
przecięciu dwóch k rzyw ych , to jes t k rzyw e j zaku­
pu jednostkowego z k rzyw ą  kosztu jednostkowego 
magazynowania, w  k tó ry m  to punkcie  koszty jed ­
nostkowe muszą być sobie równe.

A u to r tego poglądu, opierając się na kosztach sta­
ły ch  zakupu (określonym  sym bolem  F c) stw ierdza,

2) M . H . S a inm o n t — O rg an isa tio n  e t ges tion  de l ’en tre p rise  — 
B iu l le t in  D in fo rm a tio n  E conom iques — Techn iques e t Pedagog i­
ques N r 35, F é v r ie r  1960.
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A B  —  koszt je dn os tkow y m agazynow ania 
CD —  koszt je dn os tkow y  zakupu 
ab —  łączny koszt jednos tkow y

że p rzy jednorazowej p a r t i i zakupu (określonej 
sym bolem  S) koszt na jednostkę zakupywaną (sym­
bol f c ) w yniesie:

! « . -  f

O ile  p rzy  p a r t i i zakupu (zrównanej z w ie lkością 
dostawy) w ie lkość rozchodu w  określonym  czasie 
oznaczymy sym bolem  C, to rozchód na jednostkę 
czasu możemy w yraz ić  jako:

S
c

Opierając się z ko le i na znanym  już wykresie , 
p rzedstaw ia jącym  teore tyczny przebieg kszta łto ­
wania się zapasów, można w  sposób podany na r y ­
sunku N r  2 przedstaw ić lin ią  przeryw aną przecię­
tn y  poziom zapasów w  określonej jednostce czasu,

O peru jąc p rzy ję tą  sym bo liką  m ożna w ie lkość płaszczyzny 
czw oroboku powstałego z przekszta łcenia tró jk ą ta  okreś lić  
ja ko

S S __ S*_

2 C. ~  2C

Określa jąc teraz sym bolem  cs łączny przecię tny 
koszt magazynowania jednostk i badanego a r ty k u łu  
możemy powiedzieć, że łączny koszt magazynowa­
nia zakupionej p a r t i i ( F s) wyniesie:

natom iast koszt magazynowania jednego a r ty k u łu  
na jednostkę czasu (fs) możemy w yraz ić  w  sposób 
następujący:

W  dalszych rozważaniach au to r stw ierdza, że 
łączny koszt m in im a ln y  na jednostkę równa się:

fc  - f -  fs

.. Fc , Sc z y li ------  +  cs ------- =  m in im u m
S 2C

Z ko le i au to r podaną sumę dw u wyrażeń przed­
staw ia w  fo rm ie  następującego rów nania:

-  - Ł  +  -Sl . =  0
S2 2C

Przedstawione rów nanie w yn ika  z m atem atycz­
nego przekształcenia podanej sum y dw u wyrażeń 
w  sposób następujący, p rzy  założeniu, że:

S =  x  
F c , x
------ +  Cs ------- = minimum

x  2C

Różniczkując to w yrażenie uzysku jem y:

dz
W arunkiem  is tn ien ia  ekstrem um  3) jest, że “ — =  o

—  -
F c

X 2
+

Cs

2CT
=  0

— -
Fc_
S2 +

Cs

2C
=  0

Cs F c
2C S2 ’

X’ o  • X*'-'
dzie ląc ob ie s tro n y  ró w n a n ia  S2 =  ---------------  przez S o trzy -

Cs

Fc Cs . S
m u jem y, ż e ------ =  ----------------

S 2C

rów nanie  to potw ierdza podstawową tezę, że w  
punkcie przecięcia k rzyw ych , podanych na rysun -

, F c
ku  N r 1 koszt jednostkow y zakupu (~7T" w yrażo-

nej na k rzyw e j CD) rów na się kosztow i jednostko­
wem u magazynowania jednego a r ty k u łu  na je d - 

s
nostkę czasu (cs — - w yrażonym  na k rzyw e j AB).

Z rów nania  tego w yn ika , że jeże li w ie lkośc i te 
są różne, to łączna suma kosztu jednostkowego bę­
dzie większa od ustalonego m in im um , co ilu s tru ją  
poszczególne p u n k ty  położone na k rzyw e j oznaczo­
nej lin ią  przerywaną, na p rzyk ład  suma kosztów 
oznaczonych punktem  d będzie zawsze mniejsza 
od sum y kosztów oznaczonych punktem  d1 i d11.

Stąd wniosek, że o w ie lkośc i ekonom icznej pa r­
t i i  jednorazowego zakupu decyduje p u n k t przecię­
cia obu k rzyw ych  w  momencie, gdy koszt jednost­
kow y  jednorazowego zakupu będzie ró w n y  koszto­
w i jednostkowem u magazynowania na jednostkę 
czasu.

Postu la t ten jest słuszny jedyn ie  w  w arunkach 
gospodarki kap ita lis tyczne j. W  naszych w arunkach 
m om ent ten nie zawsze może być decydujący p rzy  
usta lan iu  ekonomicznej p a r t i i jednorazowego zaku­
pu. Ze w zględu na interes ogólnogospodarczy przed­

3) M in im u m  lu b  m a ks im um .
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siębiorstwo p rzy  podejm ow aniu decyz ji o w ie lkości 
ekonom icznej p a r t i i  zakupu (dostawy) m usi nieraz 
brać pod uwagę w ie ie  innych  elementów, k tó re  
podwyższając koszt jednostkow y przedsiębiorstwa 
dają w  ska li gospodarczej na jn iższy społecznie 
koszt jednostkow y zaopatrzenia przedsięb iorstw  w  
potrzebne im  m a te ria ły . Na p rzyk ład  deficytowość 
n iek tó rych  m a te ria łów  wym aga ograniczenia w ie l­
kości jednorazowego ich zakupu, co n iew ą tp liw ie  
zwiększa om aw iany koszt jednostkow y w  przedsię­
b iorstw ie , pozwala natom iast na lepsze zaopatrze­
nie pozostałych przedsiębiorstw , co obniża społecz­
n y  koszt jednostkow y.

W  naszych w ięc warunkach, ustalając w ielkość 
ekonom icznej p a r t i i dostawy należy brać w  p ie rw ­
szym rzędzie pod uwagę koszty jednostkowe, w y n i­
kające z następujących kosztów zakupu i  magazy­
nowania m a te ria łów  lu b  tow arów .

Podstawą w yjśc iow ą p rzy  usta lan iu  ekonomicznej 
p a r t i i dostawy jest koszt jednostkow y transportu , 
w yn ika ją cy  z w łaściwego w ykorzys tan ia  ładowno­
ści środka transportu , k tó ry  służy do przew iezie­
n ia  danych m a te ria łów  (na p rzyk ład  barka, cyste r­
na, wagon, samochód itd .). P rzy  przewozach d ro ­
bn icow ych elemetem decydującym  jest sposób opa­
kowania m a te ria łu  (na p rzyk ład  skrzyn ia, beczka, 
opakowanie firm o w e  producenta itd).

O wyborze w łaściwego środka transpo rtu  decydu­
je  loka lizac ja  przedsiębiorstwa, w ie lkość zużycia ma­
te ria łu , technologiczne w łaściwości m ateria łu , m oż li­
wości magazynowe, w a ru n k i i  t ry b  zaopatrzenia itd .

P rzy jęc ie  jako  podstawy w y jśc iow e j ładowności 
środka transpo rtu  w yn ika  z postu la tu  pełnego w y ­
korzystan ia  ładowności środka transportu . Bow iem  
pełne w ykorzystan ie  środka transportowego zapew­
nia najniższe koszty transpo rtu  na jednostkę m a­
te ria łu .

W ielkością ekonom icznie na jbardz ie j opłacalną —  
z p u n k tu  w idzenia kosztów transpo rtu  —  jest do­
stawa pełnowagonowa. D robne p rzesy łk i n ie  za­
pew n ia ją  w ykorzystan ia  pe łne j pojem ności wagonu 
czy samochodu, co w p ływ a  na podrożenie kosztów 
przewozu.

P rzy  ładunkach pełnowagonowych un ika  się też 
ogn iw  pośrednich, co dodatkowo obniża cenę jed ­
nostkową nabyw anych m ateria łów . K oszty  zaopa­
trzen ia  m ateria łowego w zrasta ją  p rzy  przesyłkach 
drobn icow ych g łów nie  z tego powodu, że odpada 
możliwość w ykorzystan ia  w łasnej bocznicy ko le jo ­
w ej.

Dostawa pełnowagonowa n ie  zawsze będzie jed­
nak w ie lkością ekonom icznie opłacalną ze względu 
na m ożliw ości magazynowe zakładu, lu b  na techno­
logiczne w a ru n k i m a te ria łu . Tak samo ze względu 
na charak te r m a te ria łów  nie zawsze is tn ie je  m oż li­
wość kom ple tow an ia  p rzesy łk i pełno wagonowej.

P rzesy łk i pełnowagónowe w ystępu ję  najczęściej 
p rzy  dostawach tych  m ateria łów , k tó re  zużywane 
są przez przedsiębiorstwo w  w iększych ilościach, w  
stosunkowo k ró tk ic h  odstępach czasu.

P rzy  m ateria łach sprowadzanych luzem  (na p rzy ­
k ład  węgiel, kam ień wapienny, piasek itd .) jako par­
tię  ekonomiczną p rz y jm u je  się ładowność p rzyn a j­
m n ie j jednego wagonu. W  tych  przypadkach, gdy 
m a te ria ły  w ysyłane są przez jednego dostawcę 
i  gdy mogą one być razem przewożone nie można 
przy jąć  dostawy pełnowagonowej, jako  ekonomicz­
nej p a r t i i dostawy poszczególnego m ateria łu . Eko­
nomiczną pa rtię  dostawy w  ty m  przypadku stano­

w i wagon, k tó ry  zawierać będzie skompletowaną 
pa rtię  w ysy łkow ą, złożoną z k i lk u  rodzajów  m ate­
ria łów . Tego rodza ju  p o lity k a  zaopatrzeniowa w p ły ­
wa na obniżenie stanu zapasów a ty m  samym na 
mniejsze zaangażowanie środków  obro tow ych w  
zapasach p rodukcy jnych .

Należy jednak pamiętać, że p rzy  dokonyw aniu  
zamówień, k ie ru jąc  się jedyn ie  w ie lkością  dostaw 
pełnowagonowych można uzyskać n ieraz wręcz od­
w ro tne  e fe k ty  ekonomiczne i  dlatego ustalona, 
z p u n k tu  w idzenia kosztów  transportu , w ielkość 
ekonom icznej dostawy m usi ulec zm niejszeniu o ile :

a) is tn ie ją  ograniczone m ożliw ości magazynowe 
(na p rzyk ła d  p rzy  b raku  w  przedsięb iorstw ie zb io r­
n ika  odpow iednich rozm ia rów  w yk lucza  się m ożli­
wość dostawy cysterną o le ju  napędowego),

b) w a ru n k i technologiczne m a te ria łu  z góry 
określa ją  m aksym alny czas jego przechowywania 
(na p rzyk ład  cement przechow yw any przez d łuż­
szy okres czasu ulega zw ie trzen iu , tracąc ca łkow i­
cie lu b  częściowo zdolność w iązania), w  danym  
przypadku w ie lkość dostawy pow inna zapewnić 
możliwość zużycia dostarczonego m a te ria łu  w  od­
pow iedn im  czasie,

c) w ystępu je  ograniczenie zużycia, k tó re  powo­
du je  d ługo trw a łą  im m obilizac ję  środków  obroto­
w ych  w  danym  m ateria le  w  przypadku  zbyt dużej 
dostawy,

d) m ate ria ł jes t a rty ku łe m  de ficy tow ym , k tó ry  
n ie  może być dostarczony jednorazowo w  ilości 
określonej ekonomiczną p a rtią  dostawy (na p rzy ­
k ład  kable, cyna, w y ro b y  z m iedzi itd .).

Przytoczone w yże j p rzypadk i wskazują na po­
trzebę obniżenia dostawy określonej w a runkam i 
transportu .

W  naszych w arunkach mogą rów nież występo­
wać przyczyny, k tó re  w p ływ a ją  na podwyższenie 
w ie lkośc i uzasadnionej gospodarczo p a r t i i dostawy. 
Na p rzyk ład  je ś li bezpośredni dostawca p roduku je  
dany ty p  m a te ria łu  co pó ł roku , wówczas w ielkość 
p a r t i i dostawy stanow ić będzie zużycie półroczne. 
Jeżeli jednak przedsiębiorstwo zaopatru je  się w  ten 
m a te ria ł u  dys trybu to ra , k tó ry  stale u trzym u je  w 
magazynie pewną ilość tego m ate ria łu , wówczas nie 
jes t konieczne zwiększenie p a r t i i dostawy.

W ielkość ekonom icznej p a r t i i dostawy zależna 
jest g łów nie  od:

a) w ie lkośc i zużycia,
b) w a runków  transportu ,
c) w a runków  m agazynowych, is tn ie jących  w  

przedsiębiorstw ie,
d) technologicznych w łaściwości m ateria łu ,
e) kosztów magazynowania,
f) kosztów w yn ika jących  z w ie lkośc i zaangażo­

w anych w  zapasach środków  obro tow ych (na p rz y k ­
ład odsetki płacone od k re d y tó w  bankow ych i  zobo­
w iązań przeterm inow anych), rów nież w  przypadkach 
n iekorzystan ia  z pomocy k redy tow e j należałoby brać 
pod uwagę s tra ty  w yn ika jące  z nadm iernego zaan­
gażowania funduszów  w łasnych w  zapasach nad­
m iernych.

Trudność usta lenia ekonom icznej p a r t i i dostawy 
polega na um ie ję tnym  w yb ra n iu  tego elementu, 
k tó ry  ze względu na społecznie na jn iższy koszt jed­
nostkow y pow in ien  w  danych w arunkach zdecydo­
wać o w ie lkośc i jednorazowej dostawy.

Omawiane zagadnienie jest ważne nie ty lk o  ze 
w zględu na p raw id łow e  ustaw ienie kosztów  zaopat­
rzen iow ych w  przedsiębiorstwach, ale rów n ież
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z p u n k tu  w idzenia praw id łow ego ustalenia norm a­
tyw ów .

P rob lem  ekonom icznej p a r t i i dostawy pow in ien 
być w  p ierw szym  rzędzie w z ię ty  pod uwagę p rzy 
usta lan iu  norm  in d yw id u a ln ych  dla m a te ria łów  ty ­
powych dla danego przedsiębiorstwa. Do m ate ria ­
łó w  typow ych  zalicza się te m a te ria ły , k tó re  ze 
względu na ich udzia ł w  kosztach m ateria łow ych 
m ają dom inu jący  w p ły w  na kszta łtow anie  się zapa­
sów w  danym  przedsiębiorstw ie.

Zasada uw zględn iania p rzy  norm ow an iu  zapasów 
ekonom icznej p a r t i i dostawy dowodzi zarazem, że

przy  poważnym  nawet wzroście p ro d u kc ji może nie 
zachodzić potrzeba zwiększenia n o rm a tyw u  d la  za­
pasów. Będzie to m ia ło  m iejsce zwłaszcza w  stosun­
ku  do m ateria łów , p rzy  dostawie k tó rych  w yko ­
rzystana jest ładowność środka transpo rtu  lu b  w ie l­
kość firm ow ego opakowania, na p rzyk ład  wagon, 
cysterna, beczka itd . Zwiększenie p ro d u kc ji nie w y ­
maga w  ta k im  przypadku zwiększenia w ie lkośc i do­
staw y jednorazowej, lecz pociąga za sobą potrzebę 
przyspieszenia te rm in u  nadejścia następnych do'śtaw.

T. C holiński

ZASADY REWIZJI DZIAŁALNOŚCI KREDYTOWEJ 
ODDZIAŁÓW OPERACYJNYCH W NARODOWYM BANKU POLSKIM

C z ę ś ć  I I

K om is ja  re w izy jna  na tle  om ów ionych poprzed­
n io  badań w yrab ia  sobie pogląd o pracy m ery to rycz­
nej oddzia łu w  badanym  okresie. A na lizu jąc  jednak 
powstałe n iepraw id łow ości kom is ja  rew izy jna  ma 
możliwość i  obowiązek dotrzeć do przyczyn  powo­
du jących powstawanie n iepraw id łow ości w  pracy 
rew idowanego oddziału, k tó re  m ają swoje źródło 
w  n iew łaściw e j o rgan izac ji pracy, w  brakach kad- 
row o-e ta tow ych itp . K om is ja  re w izy jn a  osiągnie to 
przez zbadanie organ izacji p racy oddziału, przez 
zbadanie dzia ła lności k o m is ji k redy tow ych  i  o rgan i­
zacji ich oraz metod pracy, przez zbadanie obciąże­
nia poszczególnych inspektorów  k redy tow ych  iloś­
cią przedsiębiorstw , przez ocenę poziomu zawodowe­
go i  k w a lif ik a c ji ogólnych poszczególnych inspek­
to rów  oraz ocenę przygotow an ia  i  zdolności k ie ro w ­
n iczych dyrek to ra  oddzia łu  oraz naczelnika w ydz ia ­
łu  p lanowania i  k redytów .

Zda jem y sobie wszyscy sprawę z tego, że aby 
osiągnąć dobre e fe k ty  w  pracy należy pracę tę w  
sposób p ra w id ło w y  zorganizować. W tedy ty lk o  bę­
dzie m ia ło  m iejsce dobre w ykonanie  zam ierzonej 
pracy, gdy osiągniemy cel w  zaplanowanej fo rm ie , 
w  określonym  czasie i  p rzy  na jba rdz ie j ekonomicz­
nym  w yko rzys tan iu  postawionego nam do dyspo­
zy c ji zespołu pracowniczego.

K om is ja  re w izy jna  może ocenić czy oddział osiaga 
dobre w y n ik i w  pracy jeś li zbada, czy są w  oddziale 
określone jasno i  dokładn ie cele pracy poszczegól­
nych kom órek oddziału, czy zostały określone n ie ­
zbędne do osiągnięcia założonego celu sposoby dzia­
łan ia  w  oparciu o istn ie jące w  oddziale ob iektyw ne 
w a ru n k i pracy. K om is ja  rew izy jna  m usi przepro­
wadzić analizę w a runków  oddzia łowych i  środków 
dzia łania (czy jest odpowiednia korelacja). W ażnym  
elem entem  jest rów nież ocena czy k ie row n ic tw o  
prow adziło  dostateczną kon tro lę  w ykonania  zamie­
rzeń (jakość, term inowość itp .) przez biejżącą analizę 
nakreślonych planów.

W ielce pomocne w  badaniu om aw ianych zagad­
nień jest prze jrzen ie  przebiegu k o n tro li w ew nętrz­
nej, przeprowadzanej przez k ie row n ic tw o  oddziału, 
prze jrzen ie  n iepraw id łow ości s tw ierdzonych w  toku 
k o n tro li, uchybień oraz w ydanych  przez k ie row n ic ­
tw o  oddzia łu w  zw iązku z ty m  zarządzeń lu b  pole­
ceń. I  n ie jest słuszne stanow isko n iek tó rych  od­
dzia łów  „u k ry w a n ia ”  przed kom is ją  re w izy jn ą  prze­
biegu czy w yn ikó w  k o n tro li w ew nętrzne j, bądź też

k ry tyko w a n ia  tych  ko m is ji rew izy jnych , k tó re  ko­
rzys ta ją  z m a te ria łów  k o n tro li w ew nętrzne j. K o ­
m is ja  re w izy jn a  nie może być przez oddział zdana 
w yłączn ie  na swoje własne poszukiwania —  prze­
prowadzone przez oddział kon tro le  w ew nętrzne m o­
gą u ła tw ić  ko m is ji re w izy jn e j poszukiwania w  od­
dziale, mogą je j zaoszczędzić wyważania o tw a rtych  
d rzw i, co u m o ż liw i k o m is ji re w izy jn e j skierowanie 
w ys iłkó w  na inne odcinki.

K om is ja  re w izy jn a  pracu je  przecież z m yślą o od­
dziale i  w  interesie oddzia łu leży, aby kom is ja  re w i­
zy jna  by ła  ja k  na jlep ie j zorientowana w  p raw dz i­
w e j sy tu a c ji oddziału. N iepraw id łow ości stw ierdzo­
ne w  to ku  k o n tro li w ew nętrzne j pow inny  być zba­
dane przez kom is ję  rew izy jną , ale ty lk o  pod tak im  
kątem  w idzenia czy w ystępu ją  one da le j: je ś li nie 
—  nie pow inny znaleźć się w  pro toko le  p o re w izy j- 
nym  —  je ś li tak  —  nadają się ja k  na jbardz ie i do 
p ro toko łu  porew izyjnego, jako szczególnie niebez­
pieczna recydyw a, gdyż uchybien ia, pow tarzając 
się bądź u trzym u jąc  się, w skazują w yraźn ie  na is t­
nienie trw a ły c h  niedomagań na danym  odcinku.

Ocenić realizację p rogram u można na jproście j, 
dokonując analizy przebiegu i  w y n ik ó w  działania, 
to znaczy sprawdzając czy zamierzone e fek ty  (cele) 
zostały osiągnięte i  na ja k im  poziomie. A b y  ocenić 
k ie row n ic tw o  oddzia łu  (w ydzia łu) kom is ja  re w iz y j­
na m usi odpowiedzieć sobie na następujące pytan ia : 
czy d y re k to r oddzia łu  tra fn ie  przew idu je , czy p o tra fi 
podejmować w łaściwe decyzje i  czy um ie organizo­
wać oraz koordynować pracę zespołu, czy dba i  stwa­
rza w łaściwe w a ru n k i p racy zespołowi oraz, czy 
ko n tro lu je  bieżąco pracę podległego m u zespołu.

A by  kom isję  re w izy jne  m og ły  dokonywać p ra ­
w id ło w e j oceny dzia ła lności oddzia łu w  św ie tle  w łaś­
c iw e j i  pe łne j h ie ra rch ii zainteresowań oddzia łu 
oraz zgodności decyz ji in dyw idua ln ych  z ogó lnym i 
założeniam i p o lity k i,  w y tyczonym i przez Centralę 
Banku —  Departam ent R e w izy jn y  ustala i  podaje 
do w iadomości zespołom re w iz y jn y m  w ytyczne  do 
re w iz ji i  tem atykę re w iz ji w  układzie  rocznym  
i  kw a rta lnym .

Tem atyka re w iz ji ustalana jest w  oparciu o zada­
nia Banku na dany ro k  i  zasięgiem swoim  obejm uje 
zagadnienia, k tó ry m i C entra la  Banku specjalnie 
in teresu je  się w  danym  okresie, i  co do k tó rych  
chce m ieć dokładne dane oraz, k tó ry m i w  p ie rw ­
szym rzędzie oddzia ły  pow inny zajmować się. Zes­
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po ły  re w izy jne  m ają obowiązek p rzy  każdej re w iz ji 
interesować się podaną tem atyką  i  w y n ik i badań 
przekazywać do Departam entu Rew izyjnego. Dzię­
k i temu, że w szystkie  zespoły re w izy jn e  w  danym  
okresie za jm u ją  się tą  samą tem atyką  oddzia ły 
Banku siłą  rzeczy w ięcej uw ag i zw racają na tem aty 
interesujące zespoły re w izy jne  i  m iędzy in n ym i 
w  ten sposób k ie ru n e k  ich  zgodny jest z zagadnie­
n iam i pracy specjalnie in te resu jącym i Centralę 
Banku. Takie specjalne skierowanie zainteresowań 
oddzia łów  m ogłoby mieć złe strony, gdyby oddzia ły 
pracow ały ty lk o  d la  zaspokojenia w ym ogów  fo r ­
m alnych  (dowodowych) re w iz ji, a gdyby to nie sta­
now iło  codziennie treści ich  rea lne j pracy. Obawy 
jednak co do tego są niesłuszne, gdyż wówczas takie  
ustaw ienie pracy szybko w y jdz ie  na ja w  przy  ba­
daniu pracy oddzia łu  w  jego stosunkach z ko n k re t­
nym  przedsiębiorstwem , w  oparciu o opracowany 
dla niego p lan  działania.

N atom iast w ytyczne re w iz ji m ają pomóc kom is­
jom  re w iz y jn y m  do orientow an ia  się w  badanym  
temacie, to jest na jak ie  zagadnienia pow inna ona 
zwracać uwagę. P rzyk ładow o podaje się w ytyczne 
w  zakresie p lanowania kasowego. Celem re w iz ji, 
czynności wchodzących w  zakres p lanowania kaso­
wego jest odpowiedź na pytan ie  czy i  ja k  oddział 
operacyjny w ykonu je  wyznaczone planem  zadania, 
a w  szczególności:

—  czy oddział posiada dokładną znajomość sy­
tu a c ji tow arow o-p ien iężne j w  okręgu bankowym ,

—  ja k  oddział zabezpiecza w ykonanie  wyznaczo­
nych zadań.

Zakres . re w iz ji obejmować pow in ien  przede 
w szystk im  zagadnienie w iązania przez oddział ope­
ra cy jn y  p lanu kasowego z w y tyczn ym i do p lanu 
kredytowego, obok p raw id łow ości w ykonyw an ia  
przez oddział poszczególnych p u n k tó w  In s tru k c ji 
S łużbowej A / l  (planowanie kasowe) i  In s tru k c ji 
S łużbowej A /3  (obrót gotów kow y). Zagadnienia te 
są badane przez rew iden tów  k redy  towców, w  
ramach badania dzia ła lności k re d y to w e j oddziału 
w  stosunku do przedsiębiorstw , k tó rych  dz ia ła l­
ność rzu tu je  na p lan kasowy oddziału.

D la  praw id łow ego przeprowadzenia re w iz ji w  zak­
resie powyższych zagadnień kom is ja  re w izy jn a  po­
w inna:

—  zorientować się na podstawie zbiorczej sta tys­
ty k i  k re d y to w e j oddzia łu w  ogólnej sy tuac ji okręgu 
bankowego, zapoznać się z ilością i  rodzajem  ko n t­
ro low anych jednostek, z w ie lkością  ich  p rodukc ji, 
z w ie lkością  ob ro tu  towarowego, rozm ia ram i usług, 
kszta łtow aniem  się zapasów w  przedsiębiorstwach 
przem ysłowych, w  jednostkach spółdzielczości p ra ­
cy i  jednostkach hand low ych oraz zaznajom ić się 
z w ie lkością i  p rzyczynam i wyłączeń z k redy tow a ­
nia w  poszczególnych kw arta łach  sprawozdawczych 
(ewentualne w yjaśn ien ia  uzupełn iające w  przedm io­
cie obrazu sy tuac ji ogólnej uzysku je  się w  drodze 
konsu ltac ji z naczeln ik iem  i  dy rek to rem  oddziału 
operacyjnego),

—  zorientować się na podstawie w niosków  oddzia­
łu  do p lanów  kasowych i  usta lonych przez 
oddział w o jew ódzk i p lanów  kw a rta ln ych  (z okresu 
co n a jm n ie j trzech kw a rta łó w  poprzedzających re ­
w iz je ) w  założeniach i  w  przedm iocie zm ian obiegu 
pieniężnego rew idowanego oddziału oraz skon fron­
tować te dane cy frow e ze sprawozdaniam i k w a rta l­
n y m i i  m iesięcznym i z w ykonania  p lanu  kasowego. 
Dane te zobrazują rew idu jącem u sytuację w  zakre­

sie obiegu pieniężnego w  ogólnych zarysach i  zorien­
tu ją  go co do charakte ru  p lanu  kasowego rew ido­
wanego oddziału.

Po ogólnym  zorientow an iu  się w  sy tu a c ji tow a­
row o-p ien iężne j kom is ja  re w izy jn a  przeprowadza 
następujące badania:

1. A na lizu je  praw id łow ość opracowania w niosków  
oddzia łów  do p lanów  kasowych za okres jednego —  
trzech kw a rta łó w  poprzedzających rew iz ję  i  za kw a r­
ta ł bieżący, pod kątem  ustalenia czy oddział w yko ­
rzys ta ł do ich  opracowania następujące m a te ria ły :

—- sta tystykę w  zakresie danych planowania kaso­
wego z la t ub ieg łych i  okresu ro ku  bieżącego oraz 
sprawozdawczość kw arta lno-m iesięczną (cyfrową) 
p lanowania kasowego,

—  p lany  roczne i  operatywne, posiadane w  aktach 
k redy tow ych  kon tro low anych  przedsięb iorstw  i  jed­
nostek w  zakresie ak tua lnych  zagadnień gospodar­
czych bądź w  przypadku ich braku,

—  dane z w ydz ia łu  hand lu  p rezyd ium  pow ia to­
w e j rady  narodowej, w ydz ia łu  finansowego i  pow ia­
tow e j ko m is ji p lanowania gospodarczego oraz p ro ­
to ko ły  z posiedzeń ko m is ji p lanu  kasowego,

—  sprawozdawczość okresową kon tro low anych 
jednostek oraz czy uwzględniono specyfikę plano­
w ania k w a rta łu  w  stosunku do kw a rta łó w  poprzed­
n ich  lu b  też analogicznych okresów la t ubiegłych, 
p rzy  jednoczesnym w zięciu  pod uwagę tendencji 
rozw o jow ych i  zm ian w  s truk tu rze  gospodarczej 
okręgu bankowego.

2. Ustala odchylenia w yn ika jące  z porównania: 
w n iosków  oddzia łu do p lanów  kasowych, ustalonych 
p lanów  kasowych oraz sprawozdań z w ykonania  
p lanów  kasowych, posługując się m a te ria łam i bę­
dącym i w  posiadaniu oddzia łu w  czasie opracowy­
wania w niosków  do p lanów  kasowych, ocenia k r y ­
tyczn ie ustalone przez oddział w ie lkości w szystkich 
ty tu łó w  p lanu kasowego, ze szczególnym zwróce­
niem  uw agi na ty tu ły  w p ływ a jące  decydująco w  p la ­
nie kasowym  na zaplanowaną emisję. Ana liza  opra­
cow yw anych przez oddział w n iosków  ma służyć do 
oceny poziom u znajomości przez oddział sy tuac ji 
tow arow o-p ien iężnej okręgu; zaś analiza sprawoz­
dań z w ykonania  służyć ma do oceny w ys iłkó w  od­
dzia łu, podejm owanych dla zabezpieczenia w yko ­
nania zadań i  tra fnośc i przew idyw ań.

P rzy  ocenie m etody opracowania wniosku 
uwzględniać należy również pisemne uzasadnienie 
oddziału, k tó re  może okazać się pomocne p rzy  ana­
liz ie  dokonanych przez oddział w y liczeń  i  um oż li­
w ić  udokum entowanie oddzia łow i niesłuszności 
p rzy ję tych  założeń, błędności jego rozum owania, nie 
ujęcie w szystk ich  źródeł w p ływ ó w  gotówkowych, 
zby t w ysokich  lu b  n iskich  w  stosunku do okresów 
poprzednich, usta lanie w ie lkośc i bez należytego uza­
sadnienia i  a rgum entac ji itp .

Ewentualne zarzu ty  pod adresem nierealności p la ­
nowania na skutek powyższych przyczyn  i  b raku  
logicznego powiązania pow inny być poparte odpo­
w iedn im  p rze jrzys tym  m ateria łem  cy fro w ym  w  u ię - 
c iu  dynam icznym , w  odniesieniu do każdego ty tu łu  
kwestionowanego przez rew identa.

3. Bada ja k  ksz ta łtu ją  się w p ły w y  nieodprowadzo- 
ne do kas B anku i  rozchody pok ry te  z w p ływ ó w  
bieżących oraz ob ro ty  poczty. K w estionu je  p lanowa­
nie tvch  sum o ile  w ystępu ją  rażące odchylen ia po­
m iędzy kw o ta m i p lanow anym i i  w ykazanym i w  
sprawozdaniach kw a rta lnych , w  oparciu o sprawo­
zdawczość przedsięb iorstw  i  ew idencję oddziału.
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4. Bada sposób podzia łu p lanu  kasowego na m ie­
siące, kw estionu jąc p rzypadk i mechanicznego usta­
lania w ie lkośc i obro tów  na okresy miesięczne, gdyż 
p ra k tyka  taka przekreśla ekonomiczną funkc ję  p lanu 
kasowego, jako czynn ika kontro lu jącego realizację 
założeń gospodarczych okręgu bankowego.

5. A n a lizu je  dokonaną przez oddział ocenę zadań 
w yn ika jących  z ustalonego p lanu  kasowego. W  ty m  
celu bada czy oddział zgrupow ał aktua lne m a te ria ły  
w  zakresie zadań gospodarczych przedsiębiorstw  
i  jednostek, stw ierdzając o ile  te zadania w p ływ a ją  
na zpaianę p rzy ję tych  poprzednio w ie lkości, jak ie  
w  zw iązku z ty m  przew idziane są dodatkowe zada­
nia w  p lan ie  kasowym  i  ja k ie  postu la ty  i  w n iosk i 
w yn ika ją  pod adresem w ładz i  o rgan izacji gospo­
darczych. K om is ja  re w izy jna  pow inna ocenić dzia­
łalność powołanego przez d y rek to ra  zespołu pracow­
n ikó w  planowania kredytowego, w spółpracujących 
p rzy  opracow yw an iu  w n iosków  do p lanu kasowego.

6. Ocenia w  ja k i sposób oddział dokonu je zam k­
nięcia p lanu  kasowego obrotem  tow a row ym  i  w  ja k im  
stopniu zabezpiecza sobie przez in te rw enc je  w  w y ­
dziale hand lu  p rezyd ium  pow ia tow e j rady  narodo­
w e j skoordynowanie na ty m  odcinku p lanu kasowe- 
wego oddziału Banku z planem  obrotu  towarowego 
przedsiębiorstw .

W  trakc ie  rew idow an ia  dzia ła lności k redy tow e j 
oddzia łu re w idenc i-k redy to w cy  p o w in n i wiązać 
prob lem atykę  kredytow ą  z zagadnieniam i p lanu ka­
sowego. Zadaniem rew idu jących  będzie ustalenie 
czy oddział operacy jny w yko rzys tu je  p lan  kasowy 
dla kreow ania  odpow iednie j p o lity k i k redy tow e j na 
teren ie swego okręgu bankowego, jak ie  podejm uje 
decyzje i  stosuje ry g o ry  kredytow e  dla zapobieże­
n ia  n iepraw id łow ościom  rzu tu ją cym  u iem nie  na 
praw id łow ość kszta łtow ania  się w skaźn ików  ekono­
m icznych p lanu  kasowego oraz czy i  ja k  kierowane 
są prace analityczno-badawcze kom órek p lan is tycz- 
no -kredytow ych  przez k ie row n ic tw o  rewidowanego 
oddziału, czy i  w  ja k i sposób w ydz ia ł k re d y tó w  w y ­
ko rzys tu je  sprawozdania z w ykonan ia  p lanu kaso­
wego.

Uwaga rew iden tów -kredytow ców  pow inna bvć 
zwrócona przede w szystk im  na jednostk i, k tó rych  
obro ty  gotówkowe grupowane są w  n iże j w ym ie ­
n ionych  ty tu łach  p lanu  kasowego:

1) u ta rg  jednostek hand lu  detalicznego,
2) us ług i d robne i wytwórczości,
3) płace przedsięb iorstw  na rozrachunku gos­

podarczym,
4) w y p ła ty  z funduszu zakładowego,
5) skup.

Podstawą do stw ierdzenia czy oddzia ły operacyi- 
ne w  to ku  swei dzia ła lności k re d y to w e j w ykazyw a ły  
zainteresowanie dla zagadnień zw iązanych z planem 
kasowym  pow inna być:

—  ocena stopnia rea lizac ji w y tycznych  Prezesa 
B anku (uterenow ienie —  w  stosunku do branż kon ­
tro low anych  przez oddział),

—  analiza kszta łtow ania  się stanów w vrobów  go­
tow ych  (tendencje do w zrostu lu b  spadku), analiza 
w ykonania  p lanów  p ro d u kc ji pod katem  ustalenia 
p ro p o rc ji m iędzy wzrostem  p ro d u k c ji i  w yrobów  
gotowych, w  porów nan iu  do okresu poprzedniego,

—  analiza w ie lkości i  s tru k tu ry  masy tow arow ej, 
w ykonania  p lanu  sprzedaży, o rgan izac ji sieci hand­
low e j, sp ływ u  masy tow arow e j z h u r tu  do deta lu 
itp .,

—  ocena prac ana litycznych  w  zakresie ekono­

m icznych badań okręgu bankowego oraz stopnia 
znajomości zachodzących z jaw isk  gospodarczo-eko- 
nom icznych,

—  analiza w yko rzys tyw an ia  zbieranych przez od­
dzia ł m a te ria łów  służących do zabezpieczenia p rzy ­
chodowej s trony  p lanu  kasowego (obrotu tow aro ­
wego, usług, oszczędności, sp ła t pożyczek itp.),

—  analiza sprawozdawczości opisowej oddziału 
(miesięcznej i  kw a rta ln e j) no ta tek z inspekc ji lu b  
kon fe renc ji, ocena metod, fo rm  i  k ie ru n kó w  w spół­
pracy z jednostkam i gospodarczymi, podejm owanej 
d la  zabezpieczenia w ykonan ia  zadań p lanu kaso­
wego.

W  w y n ik u  badań w yże j w ym ien ionych  zagadnień 
kom is ja  re w izy jn a  pow inna w yro b ić  sobie pogląd 
na:

—  współpracę oddzia łu z lo k a ln y m i w ładzam i te ­
renow ym i dla zapewnienia rea lizac ji p lanu  kaso­
wego,

—  skuteczność podejm owanych środków,
—  współpracę w  om aw ianym  zakresie inspekto­

rów  k redy tow ych  ze stanow iskiem  planow ania ka ­
sowego (wym iana spostrzeżeń, m ateria łów , w yc ią ­
ganie wniosków , podejm owanie środków  itp.).

Zainteresowanie rew iden tów -kredy tow ców  nie po­
w inno  być ograniczone ty lk o  do rew idow anych przez 
siebie przedsięb iorstw  i  jednostek, lecz w  zależności 
od potrzeb wskazane jest poszerzenie badań na ca­
łość danego zagadnienia. D otyczy to na p rzyk ład  
zagadnienia ob ro tu  towarowego, kszta łtow ania  się 
zapasów, p o lity k i wyłączeń itp . Zagadnienia te po­
w in n y  być rozpatryw ane w  ska li całego oddziału, 
a nie ty lk o  w  odniesieniu do k i lk u  jednostek, ob ję­
tych  aktua ln ie  rew iz ją . Pełne badanie danego za­
gadnienia pow inno się przeprowadzać w  oparciu o 
zbiorcze m a te ria ły  statystyczno-analityczne.

Z uw agi na to, że u ta rg  tow arow y posiada decy­
dujące znaczenie p rzy  rea lizac ji zadań w yn ika jących  
z p lanu kasowego, w  ramach re w iz ji k redy tow e j 
szczegółowo traktow ane są zagadnienia związane 
z realizacją obro tu  towarowego. W  ty m  celu ko ­
m isje  re w izy jne  badają:

1. W ykonanie p lanów  obro tu  towarowego przez 
jednostk i hand lu  detalicznego i  hurtowego, na tle  
kszta łtow ania się s iły  nabywczej ludności.

2. Zainteresowanie oddzia łu sp ływ em  masy tow a­
row e j z h u r tu  do detalu.

3. Zainteresowanie oddzia łu sprawnością s łużby 
zaopatrzenia jednostek hand low ych w  masę tow a­
rową, odpowiadającą potrzebom  m iejscowego ry n k u  
i  ludności, usta lan iem  is to tnych  b raków  tow arow ych; 
operatywność w  ich usuwaniu, na p rzyk ład  w  ra ­
mach kon tak tów  z przem ysłem  terenow ym , w  d ro ­
dze zaktyw izow ania  jednostek hand low ych na od­
c inku  zdecentralizowanego skupu a rty k u łó w  na 
uzupełn ienie masy tow arow e j itp .

4. Zagadnienie w artości w yłączonych z k re d y to ­
wania. Na podstawie m a te ria łów  z przeprowadzo­
nych inspekc ji na odcinku znajomości masy tow a­
row e j pow inno się usta lić czy posiadana w  tym  
zakresie znajomość oddziału jest wystarczająca d la 
potrzeb kredytow an ia  oraz, czy w skaźn ik i w yłączo­
nych w ie lkośc i w  stosunku do ogólnego stanu zapa­
sów nie wskazują na p rzyk ład  na zby t libe ra lne  
kw a lif ik a c je  zapasów (w  zakresie ty m  należy ró w ­
nież w ykorzystyw ać m a te ria ły  po rew izy jne  jedno­
stek nadrzędnych) i, czy p rzy  ich  k w a lif ik a c ji bierze 
oddział pod uwagę w ym og i konsum entów  i  ryn ku , 
czy też ty lk o  rozpa tru je  je  z p u n k tu  w idzenia za­
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bezpieczenia k redy tu . Niedostateczna znajomość od­
dzia łu  w  ty m  zakresie traktow ana  jest rygo rys tycz­
nie, jako ograniczanie m ożliw ości oddzia ływ ania 
k redy tem  na up łynn ien ie  zapasów zalegających 
magazyny, zapasów o w yd łużone j ro tac ji, nie nada­
jących się do obro tu  na skutek obniżonej w artości 
uży tkow e j, zepsutych i  n ie zna jdu jących nabywców.

5. Reakcję oddzia łu w  przypadkach n iew ykony­
wania p lanów  p rodukc ji, szczególnie przez przedsię­
b io rs tw a produku jące  dobra konsum pcyjne. Szcze­
gólnie mocnego akcentowania wym aga ro la  k re d y tu  
bankowego na odcinku  oddzia ływania, zm ierza ją­
cego do osiągnięcia popraw y w ykonyw an ia  p lanu 
w  ramach p lanu produkcyjnego, p rzy uw zględn ien iu  
asortym entowego w ykonania  p lanów, w yrobów
0 odpow iednie j jakości i  zaspokajających w ym og i 
ryn ku .

6. Podejmowane przez oddział decyzje kredytow e 
pod kątem  powiązania ich z zadaniam i w y n ika ją cy ­
m i z p lanu  kasowego.

7. Działalność oddzia łu na odcinku  k o n tro li go­
spodarki kasowej przedsięb iorstw  i  jednostek gospo­
d a rk i uspołecznionej. W  zakresie ty m  rew idenci 
pow inn i w yrob ić  sobie pogląd czy inspektorzy k re ­
d y to w i lu b  inspektorzy planowania w łącza li do te­
m a ty k i inspekc ji tak ie  zagadnienia, ja k  na p rzyk ład :

—  kon tro la  przestrzegania norm  pogotow ia kaso­
wego,

—  term inowość i  pełność odprowadzania w p ły ­
w ów  gotów kow ych do kas Banku,

-—• przestrzeganie zasad pokryw an ia  w yda tków  ze 
środków  pod ję tych z Banku lub  z w p ływ ó w  bieżą­
cych,

—  praw id łow ość k w a lif ik a c ji ob ro tów  kasowych 
pod kątem  obowiązującej k w a lif ik a c ji itp .

8. P raw id łow ość k o n tro li transakc ji jednostek 
gospodarki uspołecznionej z gospodarką nie uspołecz­
nioną.

Z czynności ew idency jno -m an ipu lacy jnych  badana 
jest:

1. P raw id łow ość k w a lif iko w a n ia  w p ływ ó w  gotów­
kow ych i  rozchodów do poszczególnych sym boli 
p lanu  kasowego.

2. P raw id łow ość i  poprawność cy frow a prowadzo­
nych w zorów  6, 7 i  8 na podstawie prze jrzanych 
dowodów kasowych za okres co n a jm n ie j trzech d n i 
oraz re jes trów  w p ła t i  w y p ła t dysponentów  ro z li­
czeń.

3. P raw id łow ość dokonywania przez oddział kon ­
t ro l i  dyspozycji p ieniężnvch jednostek uspołecznio­
nych na rzecz jednostek nie uspołecznionych.

Sprawozdanie z re w iz ji k re d y to w e j składh się 
z dwóch zasadniczych części. Część pierwsza obej­
m u je  stw ierdzony stan fak tyczny  w  zakresie dzia­
ła lności k redy tow e j w  typ o w ym  układzie. W  te j 
części u jm owane są n iew ątp liw e , bezsporne b łędy
1 u s te rk i pracy oddziału, w yn ika jące  z zaniedbania 
lub  nieprzestrzegania w yraźnvch  przepisów, decyzje 
oddzia łu i inne e lem enty pracy na p rzyk ład  przebieg 
inspekcji, in te rw enc je  itp . (niezbędne do udokum en­
tow ania staw ianych oddzia łow i zarzutów  i  o p in ii 
o jego po lityce  k redytow e j). W  m iarę  potrzeby, gdy 
zarzu ty  stawiane oddzia łow i są przez oddział uw a­
żane za podlegające dyskus ji, kom is ja  rew izy jna  
pow inna przytaczać obok sw oje j o p in ii również 
a rgum enty oddziału, majace uzasadnić na p rzyk ład  
celowość jego p o lity k i k redy tow e j. Stanowisko ko­
m is ji re w izy jn e j w  ty m  przypadku pow inno pole­
mizować z argum entam i oddziału i  op in ia  ko m is ji

re w izy jn e j pow inna wykazać niesłuszność rozum o­
wania oddziału, przedstaw iając równocześnie w łaś­
ciwe —  zdaniem k o m is ji re w izy jn e j —  rozum owa­
nie logiczne.

Część druga zawiera analizę stanu faktycznego, 
zawartego w  części p ierwszej i  ogólną opin ię (cha­
rak te rys tykę ) ko m is ji re w izy jn e j o poziom ie pracy 
oddziału.

Zakończenie zawiera ogólną syntezę pracy całego 
w ydz ia łu  p lan istyczno-kredytow ego, obejm ującą 
rów nież porównanie obecnego poziom u pracy z okre­
sem ob ję tym  poprzednią rew iz ją  (poprawa lu b  spa­
dek).

P ro tokó ł sporządzony z re w iz ji, kom is ja  rew izy jna  
zostawia w  oddziale rew idow anym , przesyłając jed­
ną kopię do oddzia łu wojewódzkiego, a drugą do 
C en tra li Banku.

W y n ik i re w iz ji oddziału oraz badania dotyczące 
te m a tyk i re w iz ji przekazywane są do Departam en­
tu  Rew izyjnego w  postaci specjalnej sprawozdaw­
czości. U k ład  sprawozdawczości pom vślanv jes t w  
ten. sposób, aby dawał w łaśc iw y obraz n iep raw id ło ­
wości w  pracy oddziału, aby om aw iał p rzyczyny ich 
powstawania oraz u jm ow a ł ocenę pracy oddziału 
w  stosunku do poszczególnych przedsięb iorstw  oraz 
ocenę p racy całego oddziału. Sprawozdawczość ma 
służyć jako m ate ria ł podstawowy do wyciągania 
w niosków  o stanie aparatu bankowego i  jego przygo­
tow an iu  do w ykonyw an ia  zadań oraz jako  m ate ria ł 
do precyzowania ogólnej oceny pracy oddziałów.

Ocena taka jest nieodzowna, aby Zarząd Banku 
o rien tow a ł się, ja k ie  zadania mogą być stawiane 
przed oddzia łam i w  przyszłości i  ja k ich  może spo­
dziewać się w yn ików , iak  również w  ty m  celu, aby 
nakreślać konkre tne  środk i postępowania d la  prze­
c iw dzia łan ia  n iew łaśc iw ym  w yn iko m  w  rea lizac ji 
bieżących zadań Banku. W  ty m  zakresie ro la  apa­
ra tu  rew izy jnego ma zasadnicze znaczenie.

W y n ik i re w iz ji oddzia łów  operacyinych są jawne 
i  stanowią m a te ria ł do przeprowadzenia odpraw y 
po rew izy jne j w  oddziale rew idow anym  p rzy  udziale 
oddzia łu wojewódzkiego. Na odpraw ie po rew izy jne j 
omawiane są niedociągnięcia w  pracy oddzia łu oraz 
wysuwane są ś rodk i zaradcze.

M a te ria ły  z re w iz ji i  odpraw y po rew izy jne i w  
oddziale operacy jnym  są podstawą do przeanalizo­
wania również przez oddział w o jew ódzk i pracy kon­
kretnego oddzia łu i ustalenia d la  niego w łaściw ych 
w ytycznych  i  poleceń. W ytyczne i  polecenia dla 
oddziału operacyjnego zawarte są w  zarządzeniu 
p o re w izy jn ym  dyrek to ra  oddzia łu wojewódzkiego.

W  oparciu o w y n ik i re w iz ji oddzia łu operacyjne­
go ustala się w łaściwą tem atykę i  zakres re w iz ji w  
oddziale w o jew ódzkim , k tó ra  przeprowadzana jest 
przez kom isję  rew izy jną , w y łon ioną  z kom órek cen­
tra ln ych  'Departam entu Rew izyjnego. W y n ik i re­
w iz j i  oddzia łu wojewódzkiego i całego okręgu w o ie - 
wódzkiego u jm owane sa przez Departam ent R ew i­
z y jn y  w  notatce z odpow iednim i w n ioskam i i prze­
syłane są Zarządow i Banku. N ota tka  Departam entu 
Rew izyjnego stanow i m a te ria ł do om ówienia przez 
Zarząd Banku poziomu p racy  oddzia łu wojewódz­
kiego i  jego okręgu (poziom pracy oddzia łów  ooera- 
cy jnych ) na rozszerzonym posiedzeniu z udziałem  
zainteresowanego dyrek to ra  oddziału w o jew ódzkie­
go i  w szystk ich  d y re k to ró w  jednostek o rgan izacyj­
nych C entra li. Zarząd B anku po przeanalizowaniu 
przedstaw ionej sy tu a c ji w  oddziale w o jew ódzkim  
i  jego okręgu bankow ym , pode jm uje  odpowiednią
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uchwałę, zawierającą ocenę pracy i  w ytyczne dzia­
łan ia  dla danego okręgu bankowego na najbliższą 
przyszłość.

N iezależnie od tego w y n ik i posiedzenia Zarządu 
Banku podawane są do w iadom ości w szystk ich  od­
dzia łów  w  liście in fo rm a cy jn ym  Zarządu Banku.

Jeśli zachodzi uzasadniona konieczność, to —  w  
oparciu o sygnały z terenu danego oddzia łu w o je ­
wódzkiego —  podejmowane są rów nież przez Za­
rząd Banku uchw a ły  zawierające konkre tne  w y ­
tyczne, polecenia lu b  zakazy w  stosunku do n iek tó ­
rych  innych  lu b  naw et w szystk ich  okręgów  ban­
kow ych i  jednostek organ izacyjnych Banku.

W  ten sposób Zarząd Banku ma możność bieżąco 
k ierow ać dużym  aparatem bankow ym  w  terenie, 
w  oparciu  o aktua lne sygnały z przebiegu rea lizac ji 
zadań w ytyczonych  przez siebie.

Na zakończenie można dokonać pierwszej, n iepe ł­
nej jeszcze p róby n iek tó rych  ustaleń w  zakresie w y ­
stępowania „s tre f zainteresowania”  oddziału w o je ­
wódzkiego i  aparatu rew izy jnego, p unk tów  zbież­
nych w  ty m  dzia łan iu  oraz zupełnie odrębnych 
upraw n ień  i  obow iązków w  stosunku do oddziałów 
operacyjnych. Trzeba przyznać, że ta sfera zagad­
n ień by ła  rów nież przedm iotem  ożyw ionych dys-l 
k u s ji i  sporów w  C e n tra li Banku oraz w  oddziałach 
w o jew ódzkich  i  ja kko lw ie k  została, m o im  zdaniem, 
d e fin ityw n ie  rozstrzygnięta dz ięk i w ydan iu  przep i­
sów organ izacyjnych d la  oddzia łów  operacyjnych 
i  oddzia łów  wojewódzkich, ty m  n iem nie j, wobec 
występowania jeszcze od czasu do czasu pewnych 
w ątp liw ośc i, wym aga zajęcia się n im i i  dodatkowe­
go, choćby fragm entarycznego ty lko , naśw ietlenia.

W ydaje  się, że prob lem  z lik w id u je  się (przestanie 
wstępować jako prob lem  narastający, k tó ry m  
trzeba się n iezw łocznie zająć, aby zbytn io  nie nabrz­
m ia ł), je ś li rozw ażym y n iektó re  fu n kc je  związane 
z dwoma te rm in a m i i  w  zw iązku z ty m  z dwoma 
kom pleksam i zagadnień, to jest kon tro lą  dokony­
waną przez oddział w o jew ódzk i i  jednostk i o rgan i­
zacyjne C en tra li Banku, a rew iz ją  dokonywaną 
przez aparat re w izy jn y .

K o n tro le  przeprowadzane przez oddział wojew ódz­
k i  i  jednostk i organizacyjne C en tra li Banku pow in ­
n y  m ieć za zadanie w  g łów nei m ierze zbadanie 
przebiegu w ykonania  w  oddziale bieżących, najczęś­
c ie j w yc inkow ych  zadań, poleceń czy zamierzeń 
i  w  zw iązku z ty m  przy jśc ie  oddzia łow i operacyj­
nemu z konkre tną , bieżącą pomocą w  w ykonan iu  
danego zagadnienia, je ś li sytuacja tego będzie w y ­
magała.

W  zw iązku z ty m  kon tro le  tak ie  pow inny  mieć 
m iejsce w  w iększym  stopniu w  oddziałach słab­
szych, w  w iększym  stopniu odnosić się pow inny  do 
specjalnie tru d n ych  zadań i  pow inny mieć raczej 
charak te r c iąg ły, to jest występować w  trakc ie  w y ­
konyw ania  zleconych oddziałom  zadań lub  te rm i­
now ych czynności, w ym agających zm obilizowania 
się oddziału w  fo rm ie  praw id łow ego zapoznania 
się z zadaniam i i  m ożliw ościam i ich  w ykonania , aby 
na „gorąco”  służyć oddzia łow i radą i  pomocą, zanim  
nie zapadnie „o s ta tn i dzwonek” , a la rm u jący  n ie ­
możność w ykonania  zadania bądź powstanie n ie ­
p raw id łow ości w yn ika jących  z n iezrozum ienia za­
dania lu b  n ieum ie ję tności jego rozw iązania od s trony 
organ izacyjne j, m ery to ryczne j itd . Oczywiście z za­
gadnieniem  k o n tro li tak  po ję te j w iąże się ściśle 
i  n ierozłącznie pojęcie ins truk tażu  na różnorodne 
tem a ty  związane z w ykonyw an iem  zadań przez od­

dzia ły . W y n ik i k o n tro li oddzia łu wojewódzkiego 
i  jednostek organ izacyjnych C e n tra li Banku pow in ­
ny  być w  szerokim  zakresie w ykorzystyw ane przez 
aparat re w iz y jn y  do nadania k ie ru n ku  swoim  ba­
daniom  w  oddziale, podobnie ja k  kon tro le  w ew nętrz­
ne oddziału, i  dlatego też dalsze wzm ocnienie kon­
tak tów  zespołów re w izy jn ych  i  oddzia łów  wojew ódz­
k ich  jest ja k  na jbardzie j wskazane i  konieczne.

Nieco odm iennie przedstaw ia się sprawa jeś li 
chodzi o przeprowadzanie przez oddzia ły wojewódz­
k ie  w  oddziale operacyjnym  tak  zwanych k o n tro li 
kom pleksowych, k tó rych  charakte r jest ju ż  bardzie j 
podobny do re w iz ji w ykonyw anych  przez aparat 
re w iz y jn y  z uw agi na to, że kon tro le  kompleksowe 
dotyczą całości zagadnień zw iązanych z pracą od­
dzia łu  bądź pewnych je j kom pleksów. Ogólnie rzecz 
biorąc obie jednak fo rm y  k o n tro li w yp ływ a ją  ze 
sprawowania przez oddział w o jew ódzk i fu n k c ji 
nadzoru nad oddzia łam i ope racy jnym i i  są z tą 
fu n kc ją  nieodłącznie związane. W  zw iązku z tym  
oddział w o jew ódzk i ma praw o w ydaw ania polece­
nia oddzia łow i operacyjnem u w  celu zapobieżenia 
n iep raw id łow e j jego dzia ła lności na przyszłość, lub  
usunięcia pow sta łych w  przeszłości n iepraw id łow ości.

R ew izje  pełne aparatu rew izy jnego m ają w  zasa­
dzie za zadanie d o k o n a ć  oceny ca łokszta łtu  
pracy oddzia łu operacyjnego w  okresie m in ionym , 
stw ie rdzić  słabe p u n k ty  w  jego dzia łaniu , w y k ry ć  
ewentualne słabe p u n k ty  w yn ika jące  z dyspozycji 
odgórnych i  postawić program owe zadania w  celu 
zapobieżenia w  przyszłości bądź powstawania b łę­
dów  podobnych do stw ierdzonych w  czasie re w iz ji 
w  m in ionym  okresie w  zakresie w ykonania  zadań, 
bądź w  zakresie ustalenia zadań. S tw ierdzone przez 
aparat re w iz y jn y  b łędy, u s te rk i i  niedomagania, 
a w ięc obraz pracy oddzia łu jest n ie jako fo tog ra fią  
w  pew nym  sensie o charakterze h is torycznym , je ś li 
chodzi o fa k ty  i  ustalenia. A le  jest to fo tog ra fia , k tó ­
ra  pow inna jednocześnie pomóc w  przeprowadzeniu 
ana lizy pracy oddziału, w  u w yp u k le n iu  słabych pu n k ­
tów  i  pokazaniu przyczyn  ich powstawania, aby 
dz ięk i tem u postawić pewną diagnozę na przyszłość. 
Diagnoza ta pow inna być przez oddział w yko rzy ­
stywana w  sposób tw órczy, to znaczy z uw zględ­
nien iem  nowych, konkre tnych  w arunków  w  k tó ­
rych  ma być w  oddziale wykorzystana. Rew izje  pe ł­
ne aparatu rew izy jnego pow inny dać n ie w yc inkow ą 
a kom pleksową ocenę z jaw isk  w ystępu jących w  od­
dziale, z uw ypuk len iem  powiązania przyczynow o- 
-skutkowego zjaw isk.

Nieco inny , bardzie j podobny do k o n tro li charak­
te r m ają rew iz je  w ycinkow e, dokonywane przez 
aparat re w izy jn y . Ich geneza, charakter, fo rm y  i  me­
tody są praw ie  analogiczne jak  p rzy  k o n tro li doko­
nyw ane j przez oddział w o jew ódzk i i podobnemu 
służą celow i. W  żadnym  jednak p rzypadku ustalenia 
Departam entu Rew izyjnego nie m ają charakteru  
bezpośredniego, egzekutywnego dla oddzia łu opera­
cyjnego, poza szczególnymi —  zresztą oczyw is tym i 
—  przypadkam i.

N ie ulega jednak w ątp liw ośc i, że zarówno ko n tro ­
la  oddzia łu wojewódzkiego i jednostek organ izacyj­
nych C entra li, ja k  też rew iz je  aparatu rew izy jnego 
i w  zw iązku z ty m  wydawane przez oddzia ły w o je ­
wódzkie zarządzenia po rew izy jne  nie stoia w  
sprzeczności z zasadą samodzielności oddziałów, 
przeciwnie, m ają służyć um ocnien iu te j samodziel­
ności.

E. S im bierow icz
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ANGAŻOWANIE ZAPASÓW W DZIAŁALNOŚCI PRZEDSIĘBIORSTW
DUŻYCH I MAŁYCH

U w agi wstępne

Badania dotyczące przedm iotu  opracowania prze­
prowadzono w  pięciu  następujących gałęziach prze­
m ysłu :

1. w  przem yśle cuk ie rn iczym
2. w  przem yśle m ydlarsko-kosm etycznym
3. w  przem yśle odzieżowym
4. w  przem yśle porce lanow o-fa jansow ym
5. w  przem yśle ce ram ik i czerwonej (cegielnie) 

p rzy  czym  w  poszczególnych zjednoczeniach, re ­
prezentu jących branże, w ytypow ano od czterech do 
sześciu zakładów  przem ysłow ych. Przed,siębiorstwa 
w  zależności od rozm iarów  p ro d u kc ji zaliczone zo­
s ta ły  do g rupy zakładów „m a łych ”  lu b  „dużych ” .

M a te ria ł statystyczny, będący podstawą opraco­
wania zestawień 1— 6 s tanow iły  odpowiednie pozy­
cje b ilansów  przedsiębiorstw  i  zjednoczeń na dzień 
31 g rudn ia  1957 ro ku  i  31 grudn ia  1958 roku  oraz 
w zorów  P2 i  P3 —  je ś li chodzi o za trudnien ie  i  p ro ­
dukc ję  globalną w  cenach porów nyw alnych.

O gólny przegląd m a te ria łu  statystycznego

1. Zapasy. Z wstępnego przeglądu zebranego ma­
te r ia łu  statystycznego w yn ika , że cechą charakte­
rystyczną w  s truk tu rze  zapasów reprezentowanych 
tu  przem ysłów  jest dom inu jący udzia ł m ateria łów , 
wahający się od 50%  całości zapasów (przemysł 
odzieżowy, m a te ria ły  budowlane) aż do 90% (prze­
m ys ł cukiern iczy). P rzy  czym  s tru k tu ra  zapasów 
jest na ogół zbliżona. Jedynie w  przedsiębiorstw ie 
„Stołeczne Z ak łady K on fekcy jne  N r 2” , w sku tek 
przejściowego ukszta łtow an ia  się p ó łfab ryka tó w  
i  p ro d u kc ji w  toku  oraz w yrobów  gotowych na po­
ziom ie znacznie wyższym, m a te ria ły  przedstaw iają 
wartość ty lk o  około 32% ogółu zapasów. Jest to 
jednak przypadek szczególny, zw iązany z n iena jlep­
szą organizacją p ro d u kc ji w  początkowym  okresie 
funkc jonow an ia  tego zakładu (powstał on w  połow ie 
1957 roku) a następnie (w ro ku  1958) z trudnościa­
m i w  zbycie w yrobów  gotowych.

Na ogół w  przedsiębiorstwach przem ysłu  lekkiego 
p ó łfa b ryka ty  i  p rodukc ja  w  to ku  nie posiadają 
znaczniejszej w ag i ze w zględu na stosunkowo szyb­
k i  —  w  w arunkach norm alne j pracy —  przebieg 
procesu produkcyjnego. Decydujące znaczenie po­
siada tu  możność zamknięcia ca łkow itego c y k lu  
produkcyjnego w  ram ach jednego przedsiębiorstwa, 
co w  przeważającej m ierze ma miejsce.

W śród przedsięb iorstw  ob ję tych  badaniam i zna j­
du ją  się jednostki, w  dzia ła lności p rodukcy jne j k tó ­
rych  zużycie m ateria łow e nie stanow i w iększej po­
z y c ji w  kosztach w ytw orzen ia  (na p rzyk ład  cegiel­
nie); są rów nież zakłady (na p rzyk ład  przedsiębior­
stwa przem ysłu cukierniczego), w  k tó rych  koszty 
m ateria łow e posiadają znaczenie decydujące. Należy 
jednak w yjaśn ić, iż w  grup ie  cegie ln i w  pozyc ji 
„zapasy m ate ria łow e”  nie w ystępu je  wartość su­
rowca podstawowego: g lin y . Koszt je j w ydobycia  
jest uw zg lędn iony w prost w  kosztach bezpośred­
nich.

Przeciętne stany zapasów w  przedsiębiorstwach, 
zarówno w  roku  1957 ja k  i  w  ro ku  1958, zostały w y ­

liczone w  sposób uproszczony, jako średnie a ry tm e­
tyczne d la  tych  okresów, na podstawie stanów za­
pasów na początek i  koniec danego roku. N ie  po­
zwala to co praw da uwzględnić wahań sezonowych, 
k tó re  w  n iek tó rych  branżach (na p rzyk ład  w  cera­
mice budow lanej) zaznaczają się dość w yraźn ie ; 
ponieważ jednak w  opracowaniu chodzi o kategorie 
porównawcze w  ramach tych  samych branż, p ra ­
w id łowość obserw acji i  w n iosków  nie pow inna na 
ty m  zbytn io  ucierpieć. Z jaw isk iem  mogącym bar­
dziej zniekształcić porównawczy uk ład  w skaźn ików  
są przypadkowe, jednorazowe spiętrzenia lu b  obn i­
żenia stanu zapasów w  w y n ik u  n iepraw id łowego 
funkc jonow an ia  kom órek zaopatrzenia lub  innych  
trudności w  dostawach.

R ozm iary p rodukc ji. Jako k ry te r iu m  podziału 
przedsiębiorstw  na „duże”  i  „m a łe ”  p rzy ję to  jak  
już wspomniano w yże j rozm ia ry  p ro d u kc ji g loba l­
nej w  cenach porów nyw alnych . Najw iększa rozpię­
tość w  w artości p ro d u kc ji g lobalne j w  roku  1958 
w ystępuje w  grupie przedsiębiorstw  cukiern iczych, 
a m ianow icie  od 27,2 m iliona  z ło tych  (zakład m a ły  
„H anka ”  w  Siemianowicach) do 452,7 m iliona  zło­
tych  (zakład duży —  Zakłady „22 L ipca ”  w  W arsza­
w ie) oraz w  przedsiębiorstwach m ydlarsko-kosm e- 
tycznych, gdzie wartość p ro d u kc ji g lobalne j waha 
się od 11,5 m iliona  z ło tych  (w  przedsiębiorstw ie 
„V io la ”  w  G liw icach) do 321,4 m iliona  z ło tych  
(Warszawska Fabryka  M yd ła  i  Kosm etyków ). M n ie j 
znaczne różnice w  rozm iarach p rodukc ji, ja k k o l­
w ie k  dostatecznie wyraźne, w ystępu ją  w  pozosta­
ły ch  gałęziach.

Stosunkowo na jbardz ie j w yrów nana pod w zglę­
dem w ie lkośc i p ro d u kc ji jest grupa przedsiębiorstw  
branży m ate ria łów  budow lanych (cegielnie). N a j­
większe spośród n ich  —  Częstochowskie Zakłady 
C eram ik i Budow lane j —  da ły  w  roku  1958 p roduk­
cję w artości 29,7 m iliona  zło tych, najm niejsze 
zaś —  Ciechanowskie Zak łady P rzem ysłu M a te ria ­
łó w  Budow lanych —  6,3 m iliona  z ło tych. A  jednak 
i  tu  pom iędzy p rodukc ją  skra jnych, co do w ie lkości, 
przedsięb iorstw  is tn ie je  b lisko  p ięc iokro tna rozpię­
tość, co pow inno być wystarczające d la  stw ierdzenia 
ew entua lnych różnic w  re la c ji zapasów.

Jeśli chodzi o udzia ł kosztów m ate ria łow ych  w  
p rodukc ji, to jest on w iększy w  przem yśle cu k ie rn i­
czym  i  przem yśle m ydlarsko-kosm etycznym , nieco 
m nie jszy —  w  przem yśle odzieżowym, a bardzo n ie­
znaczny w  przem yśle ceram icznym  i  w y tw ó rn iach  
m a te ria łów  budow lanych.

Ogólnie udzia ł kosztów  m ateria łow ych w  koszcie 
p ro d u kc ji g loba lne j waha się, w  zależności od b ran­
ży, od 14% (Częstochowskie Zak łady C eram ik i Bu­
dow lane j —  ro k  1957) do 91%  (Zak łady im . „22 L ip ­
ca”  —  ro k  1958).

W  celu lepszego scharakteryzowania w arunków  
p ro d u kc ji w  poszczególnych gałęziach przem ysłu  w  
przedsiębiorstwach o różnej w ie lkośc i mogą posłu­
żyć dane dotyczące kosztów p rodukc ji, przypada ją­
cych na jednostkę p ro d u kc ji w  cenach po rów nyw a l­
nych. Koszt jednostk i p ro d u k c ji d la  ro ku  1958, 
obliczony jako re lac ja  kosztów p ro d u kc ji g lobalnej 
w  cenach bieżących do w artości p ro d u kc ji w  cenach 
porów nyw alnych , ksz ta łtu je  się na ogół (z jednym
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w y ją tk ie m ) na wyższym  poziomie w  zakładach ma­
łych , co w yda je  się z jaw isk iem  na tu ra lnym . Jeśli 
chodzi o porównanie pom iędzy branżam i, to na jw yż­
szy koszt w yprodukow an ia  na jednostkę notu je  się 
w  branży odzieżowej (1,8— 2,0 d la  przedsiębiorstw  
dużych i  1,2 —  1,4 d la  przedsiębiorstw  m ałych), na­
stępnie w  branży cukie rn icze j, na jn iże j zaś (0,8—  
1,2 w  zakładach m ałych i  0,8— 1,0 w  zakładach du­
żych) ksz ta łtu je  się w  przem yśle ceram icznym  (fa­
jans i  porce lit).

Jest zaskakujące, iż w  przedsiębiorstwach prze­
m ysłu  m a te ria łów  budow lanych koszt p rodukc ji, 
przypadający na jednostkę p ro d u kc ji g lobalne j, 
ksz ta łtu je  się na poziomie stosunkowo w ysokim , na­
w e t pow yżej w skaźnika charakteryzującego prze­
m ysł m ydlarsko-kosm etyczny. A  m ianow icie  —  w  
cegielniach m ałych w ynosi on 1,4 i  w  cegielniach 
dużych 1,0— 1,4, podczas gdy w  przedsiębiorstwach 
m ydlarsko-kosm etycznych w ynosi odpowiednio od 
1,0— 1,8 do 0,9— 1,2. N ajpraw dopodobnie j wchodzi 
tu  w  grę n iew łaściwe ustalenie cen porów nyw a lnych  
w  stosunku do kosztów.

A n a l iz a  b ra n ż o w a

1. U k ła d  b ra n ż o w y c h  z e s ta w ie ń  w s k a ź n ik o w y c h .  
Poniżej zamieszcza się k ilk a  zestawień w  u jęc iu  
branżowym , zaw ierających w skaźn ik i wprowadzone 
na podstawie zebranego m a te ria łu  liczbowego, obra­
zujące stosunek zapasów do rozm iarów  p ro d u kc ji 
i  sprzedaży oraz szybkość krążenia ich  (w dniach) 
w  różnych układach. W  zestawieniach na p ierw szym  
m iejscu reprezentowane są przedsiębiorstwa o 
m niejszej zdolności p rodukcy jne j, a w ięc według 
Przy ję te j tu  te rm ino log ii zakłady tak  zwane „m a łe ” , 
następnie zakłady „duże”  o w yraźn ie  w iększym  po­
tencja le  w ytw órczym . Wreszcie ostatnia pozycja ze­
staw ienia obejm uje w ie lkośc i charakteryzu jące b ran -. 
żę, obliczone na podstawie m ate ria łów  b ilansow ych

właściwego zjednoczenia. Będą one zatem przedsta­
w iać przeciętne stosunki w  danej gałęzi przem ysłu.

Oprócz w skaźników  obrazujących w  różnym  u jęc iu  
stosunek zapasów do p ro d u kc ji i  sprzedaży, a w ięc 
stopień w iązania w  przedsiębiorstw ie zapasów w  sen­
sie statycznym , wprowadzono rów nież re lację zu­
życia m a te ria łów  w  procesie w ytw arzan ia  do w artoś­
c i uzyskanej p ro d u kc ji (według cen po rów nyw a l­
nych) w  okresach rocznych. Chodzi tu  zatem o wskaź­
n ik  dotyczący dzia ła lności p rodukcy jne j, a w ięc sfery 
dynam icznej przedsiębiorstwa. Będzie on in fo rm ow a ł 
ogólnie ile  wynoszą koszty m ateria łow e na jednost­
kę p ro d u kc ji w  poszczególnych przedsiębiorstwach 
te j samej branży. Ponieważ podstawą doboru przed­
sięb iorstw  b y ł zb liżony p ro f il p rodukc ji, pow inno 
uzyskać się pew ien pogląd co do przestrzegania przez 
badane zakłady reżym u gospodarności na odcinku 
zużycia m ateria łów .

W ydaje się, iż na kszta łtow anie się tego w łaśnie 
wskaźnika należy zwrócić w iększą uwagę. Pozostałe 
m ie rn ik i (w  tym  i  szybkość krążenia), o k tó rych  jest 
tu  mowa obrazują sposób przygotow an ia lu b  zabez­
pieczenia p ro d u kc ji (zapasy) a wreszcie i  je j l ik w i­
dac ji (produkcja  towarowa, sprzedaż). W skaźnik zaś 
opa rty  na re la c ji kosztów zużycia m ateria łowego do 
w artości p ro d u kc ji g loba lne j m ów i o losach te j częś­
c i zapasów, k tó ra  już  bezpośrednio zaangażowana 
została do procesu produkcyjnego, a w ięc charakte­
ryzu je  nam fazę na jis to tn ie jszą w  działalności przed­
siębiorstwa przemysłowego.

Szybkość obiegu w  dniach poszczególnych środków 
obro tow ych obliczona została na podstawie najeżę-

qc!(i
ściej stosowanego w zoru: v  =  -----

gdzie t  oznacza stosunek —
r

przy  czym  s =  w ie lkość obro tu  w  danym  okresie 
czasu

r  =  przecię tny zapas

Przemysł cukierniczy
Zestawienie N r 1

W yszczególn ienie

a —  ro k  1957 (średnia) 
b —  ro k  1958 (średnia)

„H a n k a “
S iem ianow ice Ś ląskie

„Ś n ieżka “
Świebodzice

Z ak ła d y  im . „22 L ip c a “ 
W arszawa

„G op lan a “
Poznań

Z jednoczenie P rzem ysłu  
Cukiern iczego
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b
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b
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b
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b
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Szybkość krążen ia  w  dn iach
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Pom iędzy w skaźnikam i ro ku  1957 i  1958 is tn ie je  
poważna rozpiętość. W yn ika  ona w  p ierw szym  rzę­
dzie ze zm iany cen zaopatrzeniowych w  roku  1958 
na podstawowe surowce, na p rzyk ład  ziarno kakao­
we, a również w sku tek w zrostu zapasów pochodzą­
cych z im portu , na k tó re  przedsiębiorstwa te j b ran­
ży n ie m ia ły  no rm atyw u.

Rysuje się także poważna rozbieżność pomiędzy 
w skaźn ikam i oraz szybkością krążenia zapasów w  
przedsiębiorstwach m ałych i  dużych. Pozycję pośred­
nią za jm u ją  dane charakteryzu jące działalność z jed­
noczenia. Jest to układ, k tó ry  można określić jako 
typow y, potw ierdza jący ogólnie w ysun ię tą  tezę.

Spośród przedsięb iorstw  m ałych sytuacja w  zakła­
dzie „H anka ”  w yda je  się w  św ietle  w skaźników  ko­
rzystniejsza. Jedynie stosunek ogółu zapasów do p ro ­
d u k c ji tow arow e j oraz szybkość ro ta c ji zapasów, w y ­
liczona w  oparciu  o sprzedaż, ksz ta łtu ją  się pom yśl­
n ie j w  przedsiębiorstw ie „Śn ieżka” , co jest efektem  
sprężystej organ izacji sprzedaży w  te j jednostce 
(m iędzy in n ym i przez uruchom ienie w łasnych skle­
pów). W  grup ie  przedsięb iorstw  dużych zwraca uwa­
gę korzystn ie jszy uk ład  zarówno re la c ji zapasów do 
w ie lkośc i p ro d u kc ji i  sprzedaży ja k  też szybkości 
krążenia w  Zakładach im . „22 L ipca ”  w  porównaniu 
z przedsiębiorstwem  „G oplana” . Wchodzą tu  w  grę 
różnice w  jakości urządzeń w ytw órczych , a ty m  sa­
m ym  i  w  stosowanych procesach technologicznych, 
a także w  organ izacji pracy, ja k ie  można stw ierdzić  
m iędzy po rów nyw anym i w y tw ó rn iam i.

Rozbieżność w  kszta łtow an iu  się wskaźnika kosztu 
zużycia m ateria łowego (rub ryka  5), Drzypadającego 
na jednostkę p ro d u kc ji m iędzy obu grupam i przed­
sięb iorstw  wskazują rów nież na ogólnie ko rzys tn ie j­
sze (bardziej gospodarne) w a ru n k i p ro d u kc ji w  za­
kładach dużych, a szczególnie w  fabryce im . „22 L ip ­
ca” .

Oczywiście w  celu ostatecznego sprecyzowania 
w niosków  należałoby porównać w  sposób m ożliw ie

ścisły asortym ent p ro d u kc ji w  w y  branych przedsię­
b iorstw ach i  w prow adzić ewentualne pop raw k i przed 
w yliczen iem  wskaźników . Ogólna jednak w ym owa 
w skaźn ików  nie pow inna ulec zasadniczej zmianie.

Przemysł mydlarsko-kosmetyczny

Przedsiębiorstwa przem ysłu m ydłarsko-kosm etycz- 
nego nie reprezentu ją  jednolitego p ro filu  p rodukc ji, 
stąd też porównywalność ich nie jest ca łkow ita . Z 
dużym  przyb liżen iem  można jednak uważać, iż za­
k ład  „V io la ”  jest odpow iednik iem  „L e c h ii”  (zakłady 
produkujące g łów nie kosm etyki, w ody zapachowe 
itp .) a fab ryka  „J a w o r”  —  Poznańskich Zakładów  
Przem ysłu Tłuszczowego (główna produkc ja  —  środ­
k i piorące). N ie w yda je  się natom iast ażeby w y tw ó r­
czość spółdzie ln i „D rog is ta ”  korespondowała na jle ­
p ie j z W arszawską Fabryką  M yd ła  i  Kosm etyków , 
k tó ra  posiada najszerszy wachlarz p rodukc ji. Jedno­
cześnie nie można zapominać, iż spośród badanych 
przem ysłów  najw iększe zróżnicowanie p ro d u kc ji (a 
ty m  samym i  zapasów) w ystępu je  w łaśnie w  przem y­
śle m ydlarsko-kosm etycznym . Pom imo to pewne 
ogólne tendencje zarysowują się i  w  ty m  zestawieniu 
przedsiębiorstw , aczkolw iek lin ia  podzia łu  m iędzy 
w skaźn ikam i przedsięb iorstw  dużych i  m ałych nie 
przebiega tak  w yraźn ie  ja k  w  branży cukiern icze j.

Sytuację —  je ś li chodzi o czytelność w skaźników  
—  pogarsza w  pew nym  stopniu zmiana cen, jaka m ia­
ła m iejsce w  ro ku  1957, g łów nie na opakowania 
(drewno i  szkło). Następnie dodatkow ych w yjaśn ień  
wym aga kszta łtow anie się zapasów w  „L e c h ii” . W  
roku  1957 w  przedsiębiorstw ie ty m  zlokalizowana b y ­
ła  centra lna składnica o le jków  przeznaczonych na 
zaopatrzenie w szystk ich  przedsiębiorstw , obciążając 
n iew spółm iern ie  gospodarkę w łasną zakładu. Stan ten 
u leg ł lik w id a c ji w  roku  1958, k iedy  to magazyn o le j­
ków  przeniesiono do W arszawskiej F a b ryk i Synte­
tycznych Zapachów, Z tych  względów w ym owa

Przemysł mydlarsko-kosmetyczny
Zestawienie N r 2

W yszczególn ienie

a —  ro k  1957 (średnia) 
b —  ro k  1958 (średnia)

W ska źn ik i (s tosunk i) Szybkość k rąże n ia  w  dn iach
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1 2 3 4 5 6 7 8

„V io la “ a 0,320 0,200 0,12 L 1,610 68,9 44,7 45,0
! G liw ic e b 0,478 0,278 0.187 1,591 104,9 62,9 67,8

Śląska F ab ryka  M yd ła a 0,082 0,063 0,041 0,875 32,4 25,7 14,7
„J a w o r“ b 0,150 0,118 0,095 0,866 60,0 49,2 33,5

W arszaw ska S pó łdz ie ln ia  P racy a 0,404 0,281 0,283 0,584 212,5 173,1 102,0
„D ro g is ta “ b 0,324 0,219 0,205 0,648 205,9 121,8 72,8
„L e c h ia “ a 0,270 0,206 0,143 1,109 83,4 67,0 44,6
Poznań b 0,278 0,192 0,155 1,098 87,4 63,1 55,6

i  Poznańskie Z ak ła dy a 0,117 0,098 0,069 0,827 49,4 42,5 24,8
Przem ysłowe b 0,136 0,108 0,084 0,798 59,7 48,7 29,9

W arszaw ska F ab ryka  M yd ła a 0,200 0,130 0,104 0,909 77,1 51,7 31,8
i  K osm e tyków b 0,228 0,143 0,128 0,899 89,1 57,3 44,1

Z jednoczenie P rzem ysłu
M ydlarsko-K osm etycznego b 0,254 0,193 0,162 0,852 98,4 81,7 52,9
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w skaźn ików  w  roku  1957 jest zniekształcona. P ra­
w id ło w y  obraz w ystępu je  dopiero w  ro ku  1958.

Podobnie niezbędny jest kom entarz do rozszyfro ­
wania sy tu a c ji w  przedsiębiorstwach „Ja w o r”  i  w  
„Poznańskich Zakładach P rzem ysłu  Tłuszczowego” . 
Tak się złożyło, że „Ja w o r” , w y tw a rza jący  jedyn ie  
zw yk łe  m yd ło  do pran ia  oraz g licerynę surową, p ra ­
cował w  roku  1957 na krańcowo n isk ich  i  jakościo­
wo nie najlepszych surowcach, podczas gdy w  tym  
samym czasie w  fabryce  w  Poznaniu zaopatrzenie 
by ło  na jzupe łn ie j p raw id łow e. Stąd też w skaźn ik i 
dotyczące tego ro ku  nie oddając rzeczyw istych, prze­
cię tnych  stosunków, nie mogą być podstawą do w y ­
ciągania w niosków  uogóln iających. W  roku  następ­
nym  przedsiębiorstwo „Ja w o r”  odbudowało niezbęd­
ne rezerw y i  stan zapasów w  obu zakładach uk łada ł 
się norm alnie.

Jeśli chodzi o w skaźnik zużycia m a te ria łów  na 
jednostkę p rodukc ji, to  nie re jes tru je  on —  jako n ie­
zależny od stanu zapasów —  odchyleń w  ty m  zakresie, 
natom iast ca łkow icie  potw ierdza ogólne obserwacje 
co do m n ie j korzystnego uk ładu  w  przedsiębior­
stwach m ałych. W  odniesieniu do w ie lkośc i charak­
te ryzu jących  gospodarkę zapasami w  spółdzie ln i 
„D ro g is ta ”  wypada wspomnieć, że nie są one zbyt 
pewne. W yn ika  to ze sposobu, przyję tego w  spół­
dzielczości pracy, ustalania w artości p ro d u kc ji g lo­
ba lne j w  cenach po rów nyw a lnych  za pomocą okreś­
lanego co roku  współczynnika w  stosunku do kw o ty  
p ro d u kc ji g loba lne j w  cenach zbytu. Pozycję pośred­
nią pom iędzy w skaźn ikam i ilu s tru ją c y m i stopień za­
angażowania zapasów w  dzia ła lności w ytw órcze j 
przedsięb iorstw  obu grup  za jm u ją  dane w yliczone na 
podstawie zbiorczych m ate ria łów  zjednoczenia.

Przemysł ceramiczny
Przedsiębiorstwa reprezentujące przem ysł cera­

m iczny należą do dwóch grup, k tó re  pow inny  być 
rozpatryw ane odrębnie a w ięc zakłady produkujące

na is tn ien ie  w yraźn ie  korzystniejszego uk ładu  w  
przedsiębiorstwach dużych, gdzie stopień zw iązania 
zapasów w  dzia ła lności gospodarczej jes t znacznie 
m niejszy. Szczególnie przytłaczająca jest rozpiętość 
pomiędzy w skaźn ikam i fa b ry k  po rce litu  w  Pruszko­
w ie  i  w  Chodzieży. W yn ika  ona w  pew nym  stopniu 
również i  z tego, że zakład w  Pruszkow ie został sto­
sunkowo niedawno uruchom iony, nie posiada jeszcze 
bogatych doświadczeń i  ru ty n y  w  p rodukc ji, jak ie  
są udzia łem  przedsiębiorstwa bliźniaczego w  Cho­
dzieży.

Należy przypuszczać, iż po jak im ś czasie dyspro­
porcje  powyższe zostaną złagodzone.

W skaźn ik i oraz szybkość obiegu, charakteryzu jące 
zaangażowanie zapasów w  gospodarce zjednoczenia, 
jako całości, za jm u ją  na ogół pozycję pośrednią. Ogól­
ny  uk ład  danych, ilu s tru ją cych  sytuację w  te j gałęzi 
przem ysłu  jest zupełnie p rze jrzys ty , co potw ierdza 
także kszta łtow anie się stosunku zużycia m ate ria ło ­
wego do w artości p ro d u kc ji g lobalne j w  cenach 
porów nyw alnych .

Przemysł odzieżowy

Stołeczny Zakład K o n fe kcy jn y  N r 2, f ig u ru ją cy  
wśród przedsięb iorstw  m a łych  te j branży rozpoczął 
działalność w  pierwszej połow ie 1957 roku. W skaźni­
k i dotyczące tego roku , ja k  też szybkość krążenia w  
dniach, obciążone są trudnościam i początkowego 
okresu p ro d u kc ji i  ksz ta łtu ją  się na poziomie znacz­
nie odbiegającym  od roku  1958, k iedy  przedsiębior­
stwo to funkc jonow a ło  już spraw nie j.

Jeśli chodzi o re lację  zapasów do w ie lkości p ro ­
d u k c ji w  spó łdzie ln i „Tem po” , to należy podchodzić 
do n ie j z rezerwą, ponieważ ustalona wartość p ro ­
d u k c ji g loba lne j w  cenach porów nyw a lnych  (na pod­
staw ie m nożnika —  podobnie ja k  w  spó łdzie ln i „D ro ­
g ista” ) może nie ca łkow ic ie  korespondować z kw o ta ­
m i p ro d u kc ji przedsiębiorstw  pozostałych. Poza tym

Przemysł ceramiczny
Zestawienie N r 3

W yszczególn ienie

a —  ro k  1957 (średnia) 
b —  ro k  1958 (średnia)

W skaźn ik i (stosunki) Szybkość k rążen ia  w  dn iach
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1 2 3 4 5 6 7 8

Z a k ła d y  P o rce litu a 0,361 0,212 0,436 0,383 306,1 200,0 130,2
w  P ruszkow ie b 0,300 0,200 0,340 0,250 341,2, 288,0 109,7

Z a k ła d y  Fajansu a 0,148 0,111 0,240 0,284 227,4 141,2 74,5
„K o ło “ b 0,156 0,111 0,246 0,278 252,1 144,0 77,6

Z ak ła dy  P o rce litu a 0,271 0,146 0,299 0,367 260,1 143,2 101,4
„C hodzież“ b 0,290 0,180 0,277 0,363 258,2 177,9 94,2

Z ak ła d y  Fajansu a 0,140 0,079 0,189 0,256 201,2 110,8 62,7
w e W ło c ła w ku b 0,141 0,084 0,183 0,247 189,5 122,2 61,1

Z jednoczenie P rzem ysłu b 0,197 0,107 0,234 0,272 137,9 142,0 78,3
Ceram icznego

p o rce lit (Zakłady w  Pruszkow ie i  Chodzieży) oraz spółdzieln ia ta prow adzi rów nież działalność us łu - 
produku jące fajanse (w K o le  i  we W łocław ku). Po- gową, co w  is to tn y  sposób oddzia łu je na w ie lkość 
rów nyw an ie  w skaźn ików  w  tych  dwóch grupach do- wskaźników . P rzy  nieznacznej bow iem  zm ianie stanu 
tyczących przedsięb iorstw  m a łych  i  dużych wskazuje zapasów kw ota  p ro d u kc ji i  sprzedaży może zwiększyć
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Przemysł odzieżowy
Zestawienie N r 4

W  y szczególnienie

a —  ro k  1957 (średnia) 
b —  ro k  1958 (średnia)

W skaźn ik i (stosunki) Szybkość k rążen ia  w  dn iach
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1 2 3 4 5 6 7 8

Stołeczne Z ak ła dy  K o n fe k c ji a 0,409 0,132 0,318 ' 1,132 128,8 42,1 117,7
N r  2 „W arszaw a“ b 0,258 0,083 0,201 0,869 103,6 34^4 75,0
Spółdz. P racy „T em po“ a 0,223 0,196 0,147 1,115 63,1 63,3 49,7
w  W arszaw ie b 0,204 0,161 0,141 1,070 54,7 66,3 51,0
W arszaw skie Z ak ła d y  P rze- a 0,299 0,154 0,150 1.659 63,6 33,3 52,0
m ys łu  Odzieżowego b 0,344 0,140 0,183 1,493 81,6 33,7 69,5
im . „O broń ców  W arszaw y“

W arszaw skie  Z ak ła d y  Prze- a 0,125 0,076 0,099 0,944 47,2 29,0 35,1
m ys łu  Odzieżowego b 0,182 0,098 0,145 0,925 70,4 38,1 52,7
im . „17 S tyczn ia “

Z jednoczenie P rzem ysłu
Odzieżowego b 0,180 0,091 0,114 1,224 82,5 26,9 40,5

się bardzo w ydatn ie , co z ko le i w p ływ a  na odpo­
w iednie ukszta łtow an ie się również^ w skaźn ików  ro ­
tac ji.

Porów nując w skaźn ik i obu g rup przedsiębiorstw  
no tu je  się znacznie ko rzystn ie jszy uk ład  w  zakładach 
dużych, aczko lw iek stosunek zapasów ogółem oraz 
m a te ria łów  do p ro d u kc ji g lobalne j w  cenie p ro d u kc ji 
w  zakładach przem ysłu odzieżowego im . „O brońców  
W arszaw y”  przedstaw ia ł się n iezbyt pom yśln ie w  ro ­
ku  1958, zwłaszcza na tle  pozostałych jednostek. 
P rzyczyn tego doszukiwać się należy w  spiętrzeniu 
się w yrobów  gotow ych w sku tek zmniejszonego po­
p y tu  ze s trony  ludności na n iektó re  a r ty k u ły  w  
zw iązku z nasyceniem ryn ku . Po w tóre  w  p ro filu  p ro ­
d u k c ji Zakładów  Przem ysłu  Odzieżowego im . 
„O brońców  W arszaw y”  zna jdu je  się w  dużej m ierze 
odzież ciężka, produkowana z droższych tkan in , co 
w  n iem ałym  stopniu u tru d n ia  porównywalność. Sto­
sunk i rynkow e zaw ażyły także, choć w  m nie jszym  
stopniu, na dzia ła lności zakładów im . „17 Stycznia” . 
W  kszta łtow an iu  się wskaźnika kosztów m ate ria ło ­
w ych  w  stosunku do w artości p ro d u kc ji g lobalne j 
obserwuje się pewne odchylen ia (na p rzyk ład  Za­
k ła d y  P rzem ysłu Odzieżowego im . „O brońców  W ar­
szawy” ) od ogólnej praw id łow ości. M a to m iejsce 
w sku tek n ie jednolitego, ja k  już  wspomniano wyżej, 
p ro filu  p ro d u k c ji w  badanych zakładach.

U względnia jąc podane w yże j okoliczności można 
i  w  ty m  układzie w skaźn ików  odnaleźć praw idłowość, 
k tó ra  jest celem poszukiwań, a m ianow icie  różnicę 
pom iędzy stopniem w iązania zapasów przez przed­
siębiorstwa małe i  duże w  toku  ich działalności.

W skaźn ik i dotyczące całej branży, a w ięc przecięt­
ne d la  państwowego przem ysłu odzieżowego, zb liża ją  
się do w y n ik ó w  przedsiębiorstw  dużych. P rzy  te j 
okaz ji w ypadałoby w yjaśn ić, że w  przem yśle pań-, 
s tw ow ym , pow iązanym  z budżetem cen tra lnym  (te 
jednostk i ty lk o  wchodzą w  skład zjednoczenia) tru d ­
no b y łoby  w ytypow ać przedsiębiorstwa małe, w  ro ­
zum ien iu  tu  p rzy ję tym , to jest o p ro d u kc ji k ilk a k ro t­
nie m niejszej. Stołeczne zakłady kon fekcy jne  są jed­
nostką przem ysłu  terenowego, d ru g i z ko le i zakład —

to spółdzieln ia pracy. Tak w ięc w  ty m  doborze przed­
sięb iorstw  dane zjednoczenia nie mogą w  pe łn i obra­
zować w ie lkośc i przeciętnych.

Przemysł ceramiki czerwonej (cegielnie)

Jak wspomniano już  poprzednio najm nie jsza róż­
nica w  rozm iarach przedsiębiorstw  (produkcja, za­
trudn ien ie ) obu g rup w ystępu je  w  przem yśle ceram i­
k i  budow lanej. Ogranicza to w  pew nym  stopniu ska­
lę m ożliwości obserwowania różnic w  kszta łtow aniu  
się stosunków zapasów do p ro d u kc ji i  sprzedaży oraz 
w  kszta łtow an iu  się szybkości krążenia środków  w  
zakładach należących do obu grup.

W  istocie rzeczy jedyn ie  w  Częstochowskich Za­
kładach C eram ik i Budow lanej skala p ro d u kc ji od­
pow iedn io dystansuje k w o ty  p rodukcy jne  cegie ln i w 
grupie przedsiębiorstw  m ałych. Jeśli poza tym  
uw zględn i się fa k t, iż P łockie  Zak łady Terenowe 
P rzem ysłu  M a te ria łów  Budow lanych —  to w łaściw ie 
zespół k i lk u  m nie jszych obiektów , a Warszawskie 
Zak łady C eram ik i Budow lanej m ają nieco odm ienny 
p ro f il p rodukc ji, to  w ybó r jeszcze bardzie j się zwęża 
i  w  rzeczyw istości pozostaje porównanie w skaźni­
ków  dwóch przedsięb iorstw  m ałych (w  Piasecznie i 
Ciechanowie) z zakładem w  Częstochowie. W  ty m  ze­
staw ien iu  stopień absorpcji zapasów w  działalności 
eksploatacyjne j jest w yraźn ie  niższy w  Częstochowie 
we w szystk ich  rozpa tryw anych  stosunkach z w y ją t­
k iem  szybkości ro ta c ji zapasów ogółem w  roku  1957 
w  re la c ji do kosztów m ateria łow ych. Szczególnie ja ­
skrawa różnica w ystępu je  we w skaźn iku obrazują­
cym  stosunek zapasów m ate ria łow ych  do p rodukc ji 
g lobalnej. Jest on w  ceg ie ln i dużej n iem al trz y k ro t­
nie korzystn ie jszy n iż w  przedsiębiorstw ie m ałym  
(odpowiednio d la  roku  1958: 0,171 i  0,061).

W skaźnik ilu s tru ją c y  stosunek kosztu zużycia ma­
te ria łów  do w artości p ro d u kc ji ksz ta łtu je  się —  
uw zględnia jąc podany w yże j kom entarz —  zgodnie 
z ogó lnym i obserwacjam i co do l in i i  podzia łu  m iędzy 
w skaźn ikam i przedsięb iorstw  dużych i  m ałych.
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Zestawienie N r 5
Przemyśl ceram iki czerwonej (cegielnie)

W yszczególn ienie

a —  ro k  1957 (średnia) 
b —  ro k  1958 (średnia)

W skaźn ik i (stosunki) Szybkość krążen ia w  dn iach
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1 2 3 4 5 6 7 8

C iechanow skie Z ak ła dy  P rze- a
m ysłu  M a te ria łó w  B udow lanych b 0,270 0,143 0,183 0,286 204,5 180,0 62,5
Piaseczyńskie Z ak ła dy  C e ram ik i a 0,291 0,164 0,187 0,380 125,4 155,9 63,2
B udow lane j w  Łu bn e j b 0,292 0,171 0,189 0,414 165,9 148^0 63,5

W arszaw skie Z ak ła d y  C e ram ik i a 0,314 0,185 0,190 0,331 165,2 202,2 65,9
B udow lane j b 0,315 0,200 0,186 0,269 165,9 267,5 68,6
Częstochowskie Z ak ła d y  Cera- a 0,138 0,054 0,087 0,125 152,1 155,7 31,2
m ik i B udow lane j b 0,155 0,081 0,099 0,185 139,1 117*7 34,8
P łock ie  Z a k ła d y  Terenow e a 0,412 0,189 0,285 0,176 360,0 387,7 102,6
P rzem ysłu  M a te ria łó w  B udów - b
lanych 0,447 0,180 0,316 0,247 330,6 262,7 121,2

Z jednoczenie P rzem ysłu  Cera-
m ik i B udow lane j b 0,278 0,120 0,178 0,281 302,5 154,5 60,0

Dane dotyczące Zjednoczenia P rzem ysłu C eram ik i 
Budow lanej, oparte na sprawozdawczości zbiorczej, 
uksz ta łtow a ły  się w  p rzyb liżen iu  jako w ie lkośc i 
średnie. D la  ścisłości należy jednak zaznaczyć, że 
zakłady ciechanowskie, piaseczyńskie i  p łockie  (jako 
przedsiębiorstwa terenowe) nie wchodzą organiza­
cy jn ie  do zjednoczenia.

3. Próba porównania. Przechodząc do rozważań o 
charakterze uogóln ia jącym  należy zastanowić się nad 
istotą czynn ików  w p ływ a jących  na stopień zaanga­
żowania zapasów w  szeroko po ję tym  procesie dz ia ła l­
ności w ytw órcze j przedsiębiorstw . Można tu  w yod­
rębnić k ilk a  podstawowych faz dzia ła lności zakładu, 
z k tó ry m i w  znaczeniu ściślejszym  wiąże się obrót 
zapasami:

—  organizacja i  przebieg zaopatrzenia,
—  magazynowanie,
—  proces p rodukc ji,
—  przygotowanie i  kom pletowanie p ro d u kc ji go­

tow ej,
—  zby t w yrobów  gotowych.
Sprawą zasadniczej w ag i jest w yodrębnien ie  spo­

śród czynn ików  w p ływ a jących  na stopień zaangażo­
w ania zapasów, e lem entów zw iązanych w  sposób w  
pew nym  sensie s tru k tu ra ln y  z w łaściwościam i zakła­
du w  zależności od jego rozm iarów . Rozważając to 
zagadnienie w yda je  się, że można przytoczyć pewną 
ilość obserw acji przem aw ia jących za is tn ien iem  ja ­
k ie jś  sta łe j zależności pom iędzy stopniem  związania 
zapasów w  dzia ła lności w ytw órcze j a w ie lkością za­
k ładu, w  sensie stw ierdzenia korzystniejszego układu 
w  przedsiębiorstwach dużych:

1. Zaopatrzenie w  zakładach dużych, a więc 
o znacznym zużyciu m ateria łów , może odbywać się 
p a rtia m i w iększym i a zatem w  sposób ekonomiczny. 
Jest to z różnych względów bardzie j dogodne dla 
obu kon trahen tów  (to jest dostawcy i  odbiorcy) niż 
operowanie m a łym i ilościam i, co jednakże z koniecz­
ności staje się udziałem  przedsiębiorstw  m niejszych.

Należy zauważyć, że przedsiębiorstwo małe bywa 
czasem zmuszone do odb ioru  dostaw znacznie prze­
kraczających jego m ożliwości przerobu w  jak im ś 
ekonom icznie uzasadnionym cyk lu .

2. D z ięk i rea lizow aniu  stosunkowo w iększych do­
staw zaopatrzeniowych przedsiębiorstwo duże może 
osiągać —  w  porów nan iu  z zakładem m a łym  —  
znaczną obniżkę kosztów transportu  na jednostkę 
p rodukc ji. Odnosi się to rów nież do kosztów ekspe­
d y c ji w yrobów  gotowych.

3. Zakład duży jest w  dogodniejszej sy tuac ji jeś li 
chodzi o doskonalenie metod p rodukc ji. Posiada czę­
sto odpowiednie in s ty tu ty  lu b  labora to ria  p rzy ­
fabryczne, w  k tó rych  prowadzone badania —  stale 
lub  w  m iarę  potrzeby —  dają możliwość uzyskania 
oszczędności w  zużyciu m ate ria łów  lu b  produkowania 
w yrobów  wyższej jakości.

4. Można stw ie rdzić  bez obawy popełn ienia błędu, 
iż na ogół zakład w iększy jest w  lepszej sy tuac ji ró w ­
nież je ś li chodzi o zapewnienie sobie ka d ry  pracow­
n ikó w  o wyższym  stopniu fachowości. U dz ia ł p ra ­
cow ników  o w y b itn ych  kw a lifika c ja ch  rzu tu je  n ie­
w ą tp liw ie  na organizację p ro d u kc ji ja k  też i  na 
gospodarkę zapasami.

5. W  zakładzie w iększym  is tn ie ją  bardzie j sprzy- 
ja jące w a ru n k i d la  m odern izacji pa rku  maszynowego 
i  metod p rodukc ji, co pozwala na usprawnienie p ro ­
cesów technologicznych, na skrócenie c y k lu  p roduk­
cyjnego, na zmniejszenie zużycia surowców i  m ateria ­
łó w  ja k  też na un ikn ięc ie  a w a rii i  przestojów.

6. P rodukc ja  podejmowana w  zakładzie dużym  
obejm uje zazwyczaj większe serie w yrobów  tego sa­
mego wzoru. U m ożliw ia  to lepsze w ykorzystan ie  
oprzyrządowania i  m ateria łu , zmniejszenie ilości 
odpadków (zrzynów, ścinków, skraw ków  itp.).

7. Zak łady duże posiadają możność szybszego kom ­
pletowania w yrobów  gotow ych w  partie  zgodnie z 
W arunkam i odbioru, co um ożliw ia  bardzie j regu la rny  
ich  sp ływ .
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8. W  dyspozycji przedsiębiorstw  dużych zna jdu ją  
się często znaczne środk i reklam owe, a także moż­
ność urucham ian ia sklepów (fabrycznych, patronac­
kich), co u ła tw ia  wejście na rynek  z now ym  a r ty k u ­
łem, a ty m  samym zbyt. Tych m ożliwości na ogół 
nie m ają zakłady małe, w sku tek czego ro tac ja  w y ­
robów  gotow ych może być w  n ich  wolniejsza.

9. Na ogół wśród przedsiębiorstw  dużych jest 
znacznie większa ilość —  w  porów nan iu  z jednostka­
m i m a łym i —  zakładów nowych, dysponujących no­
woczesnym park iem  m aszynowym  i dzia ła jących w  
oparciu o p raw id łow ą organizację pracy.

N iew ą tp liw ie , przytoczone w yże j uw agi nie 
w yczerpu ją  byna jm n ie j te m a tyk i wiążącej się z roz­
pa tryw aną kw estią ; rzucają jednakże w yraźne już 
św ia tło  na postawione zagadnienie, potw ierdzenia 
którego szukać należy w  analizie zespołu wskaźni­
ków  zaangażowania zapasów i  szybkości krążenia w  
przedsiębiorstwach poszczególnych branż.

IV  wnioski końcowe

Przegląd m a te ria łu  liczbowego i  in form acyjnego, 
dotyczącego zakładów produkcy jnych , reprezentu­
jących pięć różnych gałęzi przem ysłu o różnym  stop­
n iu  zaangażowania m ate ria łów  i  pracy, pozwala 
stw ierdzić, że uk ład  w skaźników  w  odniesieniu do

przedsięb iorstw  dużych jest korzystn ie jszy, niż w  
grupie przedsięb iorstw  małych. Oznacza to, że w  za­
kładach dużych is tn ie ją  realne w a ru n k i sprzyjające 
uzyskiw aniu  lepszych w yn ików , to jest sprzyjające 
lepszemu gospodarowaniu p rzy  stosunkowo m n ie j­
szych zapasach. U jm u jąc  zagadnienie inaczej można 
powiedzieć, że mając do czynienia z dwoma zakła­
dam i różnej w ie lkości w  te j samej branży pow inno 
się, analizu jąc na p rzyk ład  zadania planowe, sta­
w iać stosunkowo wyższe wym agania przedsiębior­
stw u większemu co do stopnia związania zapasów w 
jego dzia ła lności gospodarczej.

Isto tną sprawą jest uzyskanie przeświadczenia, że 
w  tych  samych w arunkach dzia łania w  zakładzie du­
żym  mogą narastać rezerw y. Oczywiście fa k t, iż 
przedsiębiorstwo duże charakte ryzu je  się re la tyw n ie  
gorszym i w skaźn ikam i i  woln ie jszą ro tac ją  zapasów 
może posiadać swe źród ło w  szczególnych okolicz­
nościach, zakłócających no rm a lny  układ, ja k  to nie­
jednokro tn ie  by ło  stw ierdzone w  podanej w yże j częś­
c i ana lityczne j m a te ria łu  liczbowego. W  te j sy tuac ji 
sprawa będzie wymagać bliższego zbadania i  ewentu­
alnego wysunięcia sugestii w  k ie ru n ku  polepszenia 
przez przedsiębiorstwo jego pracy. Wiąże się z tym  
ogólny postu lat, aby metoda porównawcza, stosowa­
na by ła  w  pracach ana litycznych  aparatu bankowego 
w  szerszym niż dotychczas zakresie.

M. Osiecki

KOMISJE USPRAWNIEŃ W NARODOWYM BANKU POLSKIM
N ie ulega w ątp liw ości, że in ic ja tyw a  usprawnie­

niowa pracow n ików  Narodowego Banku Polskiego 
odgryw a istotną ro lę  i  jest w ażnym  sprzym ierzeńcem 
usprawnien ia organizacji, metod i  te ch n ik i pracy 
Banku. Sięgając do przeszłości m oglibyśm y z całą 
pewnością znaleźć w ie le  p rzyk ładów  tego ja k  p ro ­
je k ty  usprawnień, wychodząc z k ry tyczn e j oceny 
istniejącego stanu, spowodowały zmianę na lepsze. 
Dobrze w ięc się stało, że w  kw ie tn io w ym  numerze 
W iadomości N BP  kolega K . Reiss z Bydgoszczy1) 
szeroko przedstaw ił swój p unk t w idzenia na zagad­
nienie o rgan izacji ruchu  usprawnien iowego2) w  na­
szym Banku, k tó ry  to p u n k t w idzenia zdaje się re­
prezentu je  na ogół również poglądy oddziałów. W  
a rty ku le  ty m  przedstawiono także h is to rię  organiza­
c j i  ruchu  usprawnieniowego w  naśw ietlen iu , do 
którego n iew ie le  można by  dorzucić. P raw dą jest 
p rzy  tym , że do roku  1957 notow aliśm y masowy w  
ska li Banku nap ływ  p ro je k tó w  uspraw nien iow ych 
(m niej w ięcej po tysiąc p ro je k tó w  co roku), często 
słabo przem yślanych lub  na tra fia jących  na tak zwa­
ne ob iektyw ne trudności w  zakresie ich ew entua lnej 
rea lizac ji —  z w szys tk im i opisanym i przez kolegę 
Reissa sku tkam i tego zarówno dla Banku jak  i  dla 
autorów  p ro jek tów .

Dobrze też stało się, że kolega Reiss podał tru d ­
ności i  w ą tp liw ośc i nu rtu jące  obecne kom isje  
usprawnień na tlę  nowej sy tuac ji, jaka powstała 
po wprow adzen iu p rzy  końcu ubiegłego roku  nowych

1) O o rg a n iza c ji ru ch u  ra c jo n a liza to rsk ie g o  w  N BP, K . Reiss, 
W iadom ości N B P  n r 4 z 1960 r.

2) Z godn ie  z ZP C/29/59 p ro p o n u ję  używ ać okreś len ia  ,,ruch 
u s p ra w n ie n io w y ”  a n ie  ,,ruch  ra c jo n a liz a to rs k i” , gdyż po jęc ie  
ra c jo n a liza to rs tw a  w iąże się s iln ie  z zagadn ie n iam i postępu tech ­
n icznego w  p rzeds ięb io rs tw ach  p ro d u k c y jn y c h .

zasad organ izacji ruchu  usprawnieniowego. M yślę 
bowiem, że w szystk im  pracow nikom  Banku zależy 
na tym , aby un ika jąc daw nych błędów przyczyn ić się 
do usprawnien ia dzia ła lności Banku.

Nowe zasady i  przepisy o rgan izacji ruchu  uspraw­
nieniowego (ZP C/29/59) w  odróżnien iu od w szystkich 
poprzednich przepisów z te j dziedziny są bardzo ra­
mowe. Zaw iera ją  one ty lk o  podstawowe postanowie­
nia dotyczące obow iązków a dm in is trac ji i  ko m is ji 
usprawnień oraz try b u  za ła tw ian ia  p ro jek tów  
uspraw nien iow ych. Zwięzłość tych  przepisów jest 
zdaje się w  n iek tó rych  przypadkach oceniana jako 
b rak  dostatecznych w ytycznych  w  zakresie zorgani­
zowania ruchu  usprawnieniowego. O pin ie  te w y p ły ­
w ają  jednak z n iewyciągnięcia dostatecznych w nios­
ków  z doświadczeń przeszłości, w  k tó re j ruch 
uspraw n ien iow y b y ł raczej „p rzeorgan izow any” , co 
też chyba uw idacznia jego k ry tyczn a  ocena h isto­
ryczna, przedstawiona przez kolegę Reissa.

Mnogość organów oceniających p ro je k ty  i  ko re ­
spondujących ze sobą, skom plikow any try b  p rzy ­
znawania nagród przez organa poza Bankiem , spec­
ja ln y  aparat a d m in is tracy jny  b y łe j G łów ne j K o m is ji 
P ro je k tó w  Uspraw nien ia A d m in is tra c ji w  C en tra li 
N BP  (G KPU A), rozbudowana sprawozdawczość z ru ­
chu usprawnieniowego d la  różnych organów, wszyst­
ko to w  stosunku do osiąganych e fektów  ekonomicz­
nych pozwala stw ierdzić, że nadm iar o rgan izacji w  
ruchu  uspraw n ien iow ym  poważnie zmniejsza osta­
teczny efekt.

Idąc zaś da le j i  analizu jąc skra jn ie  przec iw ny stan, 
w  k tó ry m  znaleźliśm y się w  roku  1957 i  w  latach 
następnych po w ydan iu  aktów  likw id u ją cych  G K P U A  
i  loka lne kom isje  p rzy  oddziałach w ojew ódzkich 
(LK P U A ) —  nasuwa się wniosek, że rozw ój ruchu
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usprawnieniowego nie zależy od jego organizacji, 
lecz:

a) od stosunku do niego organów adm in is tracy j­
nych, oceniających i  rea lizu jących  p ro je k ty ,

b) od op ieki nad n im  ze s trony  organów społecz­
nych,

c) i  od na leżyte j współpracy obu tych  czynników .
Wniosek ta k i w yp ływ a  z analizy rozw o ju  ruchu

usprawnieniowego w  Banku w  latach 1957— 1959, 
przeprowadzonej w  ub ieg łym  roku  z in ic ja ty w y  Rady 
M ie jscow ej w  C en tra li Banku i  p rzy  współpracy z 
Zarządem G łów nym  Zw iązku  Zawodowego Pracow­
n ików  Państwowych i  Społecznych. W  w y n ik u  te j 
ana lizy ustalono, że podstawową przyczyną zahamo­
wania tego rozw o ju  stała sią w praw dzie likw id a c ja  
is tn ie jących  poprzednio ko m is ji usprawnień (G K P U A  
i  L K P U A ), lecz nie ty le  przez sam fa k t ich  l ik w i­
dacji, ile  przez ca łkow ite  oddanie ruchu  usprawnie­
niowego w  ręce adm in is trac ji, bez zapewnienia od­
pow iedn ich fo rm  współpracy a dm in is trac ji z organa­
m i społecznym i w  zakresie pobudzania in ic ja ty w y  
uspraw nien iow ej pracow ników , oceny p ro jek tów  
i  odpowiedniego nagradzania auto rów  p ro jek tów  
w ykorzystanych.

W  Banku, ja k  w iadomo, większość p ro jek tów  k r y ­
tyczn ie oceniających stan is tn ie jący  i  proponu jących 
zm iany podlega kom petencjom  kom órek organizacyj­
nych C entra li. Stanowisko zaś tych  kom órek wobec 
zgłoszonych im  p ro je k tó w  autorzy usprawnień często 
uważają za niedostatecznie ob iektyw ne ze względu 
na poprzednie zaangażowanie się odnośnych kom órek 
w  opracowanie k ry tyko w a n ych  przepisów lu b  środ­
ków  pracy (np. fo rm u la rzy ). N ie wdając się w  ana­
lizę słuszności te j op in ii, zna jdu jącej oparcie w  zda­
rza jącym  się niedostatecznym lub  zby t fo rm a lnym  
przedstaw ien iu stanu zagadnienia au to row i p ro jek tu , 
stw ie rdzić  należy, że taka w łaśnie opin ia w yw a rła  
poważny w p ły w  na zahamowanie in ic ja ty w y  uspraw­
n ien iow e j p racow n ików  oddziałów, k tó rzy  wobec 
b raku  k o m is ji usprawnień zna leź li się ze sw ym i po­
m ysłam i ja k  gdyby w  ro li sam otnych petentów. Z 
fa k tu  tego należało wyciągnąć w n ioski, co też uczy­
niono i  przedstaw iono je  Zarządow i Banku.

W  w y n ik u  zaakceptowania tych  w niosków  powo­
łana została K om is ja  U sprawnień w  C en tra li Banku 
i  kom isje  usprawnień w  poszczególnych oddziałach 
w ojewódzkich. Chociaż ze w zględu na obowiązujące 
przepisy prawne, dotyczące ruchu  uspraw nien iow e­
go —  przewodniczących i  członków  ko m is ji pow o ła li: 
w  C en tra li —  Prezes Banku, a w  oddziałach w o je ­
w ódzkich —  dy re k to rzy  tych  oddziałów, fa k t powo­
łan ia  ich w  porozum ien iu z organam i Zw iązku  
Zawodowego P racow n ików  Państwowych i  Społecz­
nych oraz ustalone zadania nadają im  charakte r 
organów społecznych, zw iązanych z w łaśc iw ym i jed­
nostkam i a d m in is tra cy jn ym i ty lk o  wspólnością celu, 
k tó ry m  jest —  ja k  stw ierdza ZP C/29/59 —  „w y k o ­
rzystanie ruchu  usprawnień pracowniczych dla pod­
niesienia poziomu pracy w  B anku” .

W yciągając też dalsze w n iosk i z poprzedniego sta­
nu, wyznaczono kom is jom  ro lę  czynn ika k o n tro li 
społecznej w  stosunku do dzia ła lności jednostek i  ko­
m órek organ izacyjnych Banku w  zakresie ruchu 
usprawnieniowego. F orm y zaś te j k o n tro li opierają 
się na odpow iednim  zorganizowaniu współpracy ko ­
m is ji z czynn ikam i adm in is tracy jnym i, z pozosta­
w ien iem  ty m  ostatn im  oceny usprawnień, ich  re a li­
zac ji i  ¡¡lagradzania au to rów  p ro je k tó w . Kom is je  
bezpośrednio nie rozpa tru ją  poszczególnych p ro je k ­

tów  uspraw nien iow ych i  w  zasadzie bezpośrednio 
n ie w ystępu ją  z w n ioskam i o nagrody ja k  też nie 
prowadzą żadnej korespondencji i  w  ty m  w szystk im  
praca ich  is to tn ie  różn i się od pracy ko m is ji uspraw­
n ień daw n ie j is tn ie jących. D la  lepszego zrozum ienia 
metod i  fo rm  pracy obecnych ko m is ji w yda je  się 
pożądane k ró tk ie  przedstawienie, w  ja k i sposób na 
podstaw ie przepisów wspomnianego zarządzenia P re­
zesa Banku zorganizowano w  C en tra li Banku współ­
pracę ko m is ji z kom órkam i C en tra li i  w  ja k i sposób 
współpraca ta może być zorganizowana w  oddziałach 
wojewódzkich.

K om is ja  U sprawnień w  C en tra li Banku, ze wzglę­
du na szeroki zakres tem a tyk i szczegółowej p ro je k ­
tów  uspraw nien iow ych, podlegających kom petencjom  
C entra li, korzysta jąc z upraw n ień  zamieszczonych 
w  zarządzeniu Prezesa B anku powołała do swego 
grona w ie lu  specja listów  z różnych dziedzin pracy, 
jako rzeczoznawców. Do zadań tych  rzeczoznawców 
należy:

a) okresowa analiza oceny p ro je k tó w  usprawnie­
n iow ych, dokonywanej przez poszczególne kom órk i 
organizacyjne w  C en tra li;

b) re ferow anie k o m is ji w yn ikó w  te j ana lizy z 
wnioskam i, na p rzyk ład  co do ewentualnego porozu­
m ienia się z daną kom órką organizacyjną w  sprawie 
ponownego rozpatrzenia p ro je k tu , zm iany oceny, 
lepszego w yjaśn ien ia  stanowiska danej ko m ó rk i w o­
bec p ro je k tu ;

c) występowanie z w n ioskam i dotyczącym i k ie ru n ­
ku  te m a tyk i usprawnień na danym  odcinku;

d) na życzenie zainteresowanej ko m ó rk i organiza­
cy jn e j op in iow anie  sposobu za ła tw ien ia  p ro je k tu ;

e) obowiązkowe, wspólne z w łaściwą kom órką o r­
ganizacyjną, rozpa tryw an ie  odwołania wniesionego 
przez autora p ro je k tu  od poprzedniej decyz ji d o ty ­
czącej danego p ro je k tu ;

f) opin iowanie w niosków  w łaściw ych  kom órek 
organ izacyjnych dla Prezesa Banku w  sprawie p rzy ­
znania nagród pieniężnych dla autorów  p rzy ję tych  
p ro jektów .

P rzy  doborze kandyda tów  na rzeczoznawców, w  
celu zapewnienia pe łne j ob iektyw ności ich op in ii, 
p rzy ję to  zasadę, że rzeczoznawcą d la  p ro jek tów  pod­
legających w łaściwości danej ko m ó rk i organizacyjne j 
w  C en tra li (departamentu, b iu ra , służby, zakładu) 
może być ty lk o  pracow n ik  za trudn iony w  inne j ko­
mórce. W  ten sposób, z uw zględnieniem  przy  doborze 
koniecznego wysokiego poziomu k w a lif ik a c ji zawo­
dowych i  postawy społecznej rzeczoznawców, zapew­
niono niezależność ich o p in ii od o p in ii kom órek 
za ła tw ia jących p ro je k ty  usprawnieniowe.

Kom is je  usprawnień w  oddziałach w ojew ódzkich 
mogą również pow oływ ać rzeczoznawców. W ydaje się 
jednak, że ze względu na stosunkowo znacznie m n ie j­
szą ilość p ro je k tó w  usprawnien iowych, w ym agają­
cych rozpatrzenia przez poszczególne ko m ó rk i od­
dzia łu  wojewódzkiego, na razie n ie zachodzi w  tych  
oddziałach potrzeba pow oływ an ia  rzeczoznawców, o 
ile  w  siedmioosobowy skład ko m is ji wchodzą pracow­
n icy  ogarn ia jący sw ym i k w a lif ik a c ja m i wszystkie 
dziedziny pracy Banku; wówczas bow iem  kom isje  
usprawnień w  oddziałach w o jew ódzkich  mogą bez­
pośrednio w ykonyw ać rów nież zadania przydzielone 
w  C e n tra li rzeczoznawcom —  obok innych  zadań, 
o k tó rych  da le j będzie mowa.

P ro je k ty  usprawnien iowe nap ływ a ją  do C en tra li 
Banku zasadniczo w prost do kom órek w łaściw ych 
d la  ich  oceny i  rea lizacji, k tó ra  to droga jest najsłusz-
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niejsza z p unk tu  w idzenia szybkości rozpatrzenia 
p ro jek tu . Znaczna część p ro je k tó w  jest jednak także 
adresowana i  w p ływ a  w p ie rw  do Departam entu O r­
ganizacji, szczególnie w  przypadkach, gdy odbiorcą 
ich ma być K om is ja  Uspraw nień w  C en tra li Banku. 
D epartam ent O rgan izac ji wszystkie otrzym ane pro- 
je k ty  natychm iast k ie ru je  do w łaściw ych  d la  ich 
za ła tw ien ia  kom órek C entra li, p rzy  czym  często do­
łącza do n ich  również swoje uw agi dotyczące zagad­
n ień organizacyjnych.

Podstawą k o n tro li decyz ji w łaściw ych  kom órek 
organ izacyjnych w  C entra li, dotyczących za ła tw ien ia  
poszczególnych p ro jek tów , są kopie w szystk ich  pism 
w ysy łanych  przez nie do auto rów  p ro jek tów . Zgod­
nie bow iem  z przepisam i zarządzenia Prezesa Banku 
wszystkie kopie korespondencji kom órek organiza­
cy jn ych  C en tra li z autoram i p ro je k tó w  o trzym u je  
Departam ent O rganizacji. Departam ent ten prow adzi 
zbiór odnośnych pism, podzie lony na części odpo­
w iadające dziedzinom  przydz ie lonym  poszczególnym 
rzeczoznawcom ko m is ji usprawnień. M a te ria ły  te, 
ja k  w yda je  się, pow inny  być wystarczające dla ana­
liz y  i  k o n tro li try b u  i  sposobu za ła tw ian ia  poszcze­
gó lnych p ro jek tów , badania rozw o ju  ruchu  uspraw­
nieniowego i  wyciągania w niosków  co do właściwego 
jego k ie runku .

Rzeczoznawcy ko m is ji posiadają możliwość zapo­
znania się z ty m i m ate ria łam i w  każdym  czasie. Obok 
tego poszczególne ko m ó rk i organizacyjne w  C en tra li 
na życzenie rzeczoznawców udostępniają im  wgląd 
do w szelk ich innych  m a te ria łów  dotyczących zagad­
nień zw iązanych z poszczególnymi p ro jek tam i.

W  oddziałach w ojew ódzkich  postępowanie z pro ­
je k ta m i pow inno być podobne z tym , że zb ió r ko p ii 
korespondencji poszczególnych kom órek oddziału 
wojewódzkiego pow in ien  prowadzić w ydz ia ł orga­
n izacji. K om is ja  usprawnień w  oddziale wojewódz­
k im  w  drodze ana lizy tego zb ioru  i  ew entua lnych 
o ryg ina lnych  pism posiadanych przez poszczególne 
ko m ó rk i organizacyjne może w ykonyw ać swoje za­
dania w  zakresie ruchu  usprawnieniowego. Pewną 
lukę w  zakresie zorientow ania ko m is ji w  oddziale 
w o jew ódzkim  o całości rozw o ju  ruchu  uspraw nien io­
wego na terenie oddziałów  danego w ojew ództw a m o­
że powodować przesyłanie p ro je k tó w  przez w ie lu  
autorów  w prost do C entra li, o ile  wym agają one de­
cyz ji. na ty m  szczeblu. W  tych  przypadkach często 
oddzia ły wojewódzkie nie o trzym u ją  z C en tra li ko p ii 
p ism  do autorów  p ro jek tów . W  zw iązku z ty m  dla 
dostarczenia kom is jom  usprawnień w  oddziałach wo­
jew ódzkich  pełnego m a te ria łu  dotyczącego rozw o ju  
ruchu usprawnien iowego na teren ie ob ję tym  ich 
działalnością p rzew idu je  się, że D epartam ent Orga­
n izac ji będzie okresowo podawał tym  kom is jom  dane 
dotyczące p ro je k tó w  zgłoszonych przez pracow n i­
ków  Banku z te renu danego w ojewództwa. W  zw iąz­
ku  z ty m  w yda je  się na razie zbędne wprowadzanie 
ja k ie jk o lw ie k  sprawozdawczości oddziałów  z zakresu 
ruchu  usprawnieniowego.

Co do zadań zw iązanych z pobudzaniem i  koo rdy­
nowaniem  in ic ja ty w y  uspraw nien iow ej pracow n ików  
trudno  jest usta lić wszystkie  m etody pracy ko m is ji 
i  w spó łpracy ich z czynn ikam i adm in is tracy jnym i. 
W ydaje  się jednak, że p rzy  wyborze m etod należy 
w ykorzystać doświadczenia przeszłości i  raczej zre­
zygnować z tych  metod, k tó re  doprowadzały do zgła­
szania dużych ilośc i p ro je k tó w  nieprzem yślanych 
1 mało w artościowych. N ie ilość p ro je k tó w  lecz ich 
jakość pow inna być troską k o m is ji usprawnień. W

zw iązku z ty m  nasuwa się wniosek, że dobrą metodą 
właściwego pobudzania in ic ja ty w y  usprawnien iowej 
p racow n ików  może być organizowanie narad pra­
cow n ików  w yróżn ia jących  się w  te j dziedzinie, oma­
w ian ie  z n im i aktua lnych  zadań Banku i  w arunków  
pracy, dostarczanie im  in fo rm a c ji na tem at k ie ru n ­
ków  i  program ów  pracy C en tra li Banku, oddziału 
wojewódzkiego itp .

Należy rów nież zwrócić uwagę na p u n k t d rug i 
wspomnianego zarządzenia Prezesa Banku o organi­
zac ji ruchu  usprawnieniowego. Zgodnie z ty m  punk­
tem  k ie ro w n icy  jednostek i  kom órek organizacyjnych 
Banku są o b o w i ą z a n i  wskazywać pracow nikom  
aktua lną tem atykę usprawnieniową. Kom is ja  
Uspraw nień w  C en tra li Banku na te j podstawie, za 
pośrednictwem  D epartam entu O rganizacji, zbiera 
okresowo od k ie ro w n ikó w  kom órek C en tra li odpo­
w iednie in fo rm acje  i  przekazuje je  kom is jom  przy 
oddziałach wojewódzkich. K om is je  p rzy  oddziałach 
w o jew ódzkich  po dalszym ich  uzupe łn ien iu  mogą 
i  pow inny  powodować przekazywanie tych  in fo rm a­
c ji oddziałom  operacyjnym  na specja lnych naradach 
lub  p rzy  okaz ji różnych kon fe renc ji p rzedstaw ic ie li 
oddziałów  operacyjnych ja k  rów nież nrzez pracow­
n ikó w  wyjeżdżających na inspekcje do oddziałów, 
lu b  w  drodze odpow iednich kom un ika tów  d la  oddzia­
łó w  (na p rzyk ład  w  b iu le tynach  in fo rm acy jnych  
oddzia łu wojewódzkiego).

Do metod pobudzania ruchu usprawnieniowego za­
licza się też konku rsy  p ro je k tó w  usprawnien iowych. 
Ponieważ większość p ro je k tó w  uspraw nien iow ych w  
Banku wymaga zw yk le  decyz ji C en tra li pożądane 
jest uprzednie uzgadnianie te m a tyk i i  organizacji 
konkursów  z K om is ją  U spraw nień w  C en tra li Banku.

N iew ą tp liw ie  sprawa nagród za p ro je k ty  uspraw­
nieniowe by ła  i  jest w ażnym  czynn ik iem  rozw o ju  
ruchu  usprawnieniowego. N agrody pieniężne za 
usprawnien ia zasadniczo przyznaje ty lk o  Prezes Ban­
ku  na wniosek ko m ó rk i organ izacyjne j C en tra li (lub 
oddziału wojewódzkiego) za ła tw ia jące j p ro jek t. Fo r­
ma przyznania tych  nagród z góry  określa, że mogą 
one dotyczyć ty lk o  usprawnień o w iększej wartości. 
N ie w ą tp liw ie  by ło b y  dobrze, gdyby można by ło  
usta lić  jak iś  k lucz  do obliczania wysokości tych  na­
gród odpowiednio do osiągniętych efektów  ekono­
m icznych, Chyba jednak rów nież kolega Reiss, k tó ry  
we w spom nianym  na wstępie a rty ku le  proponu je 
ustalenie takiego klucza, ma poważne w ą tp liw ośc i co 
do m ożliwości ustalenia go, ponieważ nie podaje w  
te j m ierze nawet na jbardz ie j ogó ln ikow ych wskazó­
wek. Pozostaje w ięc nadal konieczność k ierow ania  
się w  ty m  względzie oceną w agi i  zasięgu problem u, 
ewentua ln ie spowodowanym przez usprawnien ie 
zmniejszeniem pracy lu b  podniesieniem poziomu w y ­
konania zadań Banku.

Za usprawnien ia m nie jsze j w ag i ko m ó rk i za ła tw ia ­
jące p ro je k ty  w yróżn ia ją  auto rów  usprawnień w  fo r ­
m ie przesyłania im  podziękowań. Zgadzam się z ko­
legą Reissem, że fo rm a podziękowania często n ie sta­
now i d la  autora usprawnien ia odpowiedniego w y ­
różnienia. W ydaje  się, że pozostaje tu  duże pole dla 
dzia ła lności ko m is ji usprawnień. K om is je  pow inny 
zwracać uwagę na form ę podziękowań, dbać o to, 
aby o udzie len iu ich  by ło  powiadomione k ie ro w n i­
ctwo i  p racow nicy organ izacyjne j jednostk i macie­
rzys te j d la  autora usprawnien ia oraz przede wszyst­
k im  o to, aby p rzy  okaz ji przyznawania nagród 
kw a rta ln ych  lu b  p rzy  różnych okazjach udzielania
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pracow nikom  pomocy socjalnej podziękowania te 
mocno przem aw ia ły  za danym  pracow nikiem .

Jak w yn ika  z a r ty k u łu  ko leg i Reissa w  wojewódz­
tw ie  bydgoskim  zorganizowano sieć k o m is ji uspraw­
n ień rów nież we w szystk ich  oddziałach operacyj­
nych. Organizację tych  k o m is ji oparto o zasady 
nieco inne od zasad usta lonych w  ZP C/29/59, p rzy  
czym jako  główne ich zadanie ustalono poprawę o r­
ganizacji pracy w  oddziałach. W  skład tych  ko m is ji 
wchodzi przeważnie a k tyw  k ie row n iczy  oddziałów, 
co pow inno u ła tw ić  im  kom pleksową analizę organi­
zacji p racy w  oddziale i  opracowanie odpowiednich 
rozw iązań prob lem ów  organ izacyjnych szeroko po­
ję tych . N ie w ą tp liw ie  pożądane by łoby, ażeby po pew­
nym  czasie doświadczenia i  w y n ik i p racy tych  
k o m is ji zostały ogłoszone.

W  końcu trzeba też wspomnieć, że nowe zasady o r­
ganizacji ruchu  usprawnieniowego zapewniają

w szystk im  kom is jom  usprawnień p rzy  w ykonyw an iu  
ich  zadań pomoc organów adm in is tracy jnych  w  za­
kresie prac technicznych i  kance la ry jnych . Z kon­
s tru k c ji przepisów odnośnego zarządzenia Prezesa 
w yn ika , że w  C e n tra li —  D epartam ent O rganizacji, 
a w  oddziałach w ojew ódzkich  —  w yd z ia ły  organiza­
c j i  —  gromadzą m a te ria ły  dotyczące p ro je k tó w  
uspraw nien iow ych, sporządzają niezbędne zestawie­
nia i  opracowują w n iosk i oraz bądź z w łasne j in ic ja ­
ty w y  w  uzgodnieniu z kom is ją  usprawnień, bądź z 
in ic ja ty w y  k o m is ji usprawnień przesyła ją  sporzą­
dzone opracowania do oddziałów. K o m ó rk i te częś­
ciowo pełn ią  ro lę  ja k  gdyby sekre taria tów  kom is ji. 
W  ten sposób kom is je  usprawnień, uw oln ione od 
ciężaru prac technicznych, mogą w ięcej uw agi po­
święcać is to tnym  problem om  rozw o ju  ruchu  uspraw­
nieniowego.

S. Szałowski

Z DO ŚW IADCZEŃ I PRAKTYKI BANKOWEJ

O organizacji pracy kredytowej w oddziałach operacyjnych
Od k i lk u  la t  C en tra la  Narodowego B an ku  Polskiego prze­

prow adza konsekw entn ie  decen tra lizac ję  kom p e ten c ji i  od­
pow iedzia lności, przekazu jąc je  oddzia łom  w o jew ód zk im  
i  operacy jnym . W  w y n ik u  tych  przedsięwzięć oddz ia ły  
B anku  uzyska ły  poważne p re ro g a tyw y  w  zakresie w ęzło­
w ych  zagadnień B anku , to  jes t w  zakresie p ro b le m a tyk i 
p ien iężno-kredy tow e j, o rgan izacy jne j i  w  zakresie gospo­
d a rk i w łasne j. K ie ru n e k  ten  p rz y ję ty  został przez je dn os tk i 
niższego szczebla B an ku  z w ie lk im  zadowoleniem , zrozu­
m ien iem  i  poczuciem  pe łne j odpow iedzia lności za pode jm o­
w ane decyzje. Jest to  z ja w isko  w y b itn ie  pozytyw ne. Za­
chodzi je d n a k  konieczność, aby na łam ach W iadom ości N B P  
p row adzić  w  dalszym  ciągu szerszą dyskusję  na konkre tne  
tem a ty  w  zakresie o rg an izac ji i  m etod pracy w  oddziałach 
operacyjnych , co może p rzyczyn ić  się do skonkre tyzow an ia  
poglądów1 i  us ta len ia  zasad m o ż liw ych  do zastosowania w  
w iększości oddzia łów . W yda je  się, że bez ta k ie j d ysku s ji 
in ic ja ty w a  i  dośw iadczenia poszczególnych oddz ia łów  nie 
mogą być w yko rzys tane  w  szerszym zakresie przez za in te­
resowane je d n o s tk i o rgan izacyjne Banku.

A r ty k u ł ten, aczko lw iek  dyskusy jny , to  je dn ak  oparty  
je s t na w ie lo le tn im  dośw iadczeniu naszego oddzia łu .

W ed ług  obow iązu jących przepisów  bankow ych  oraz zgod­
n ie  z w ie lo le tn ią  tra d y c ją  s tru k tu ra  o rgan izacy jna  p ionu  
k redytow ego uksz ta łtow a ła  się następująco:

a) nacze ln ik  w yd z ia łu ,
b) g ru p y  k redytow e ,
c) g rupa  p lanow an ia  obiegu pieniężnego.

N acze ln ik  w y d z ia łu  k re d y tó w  k ie ru je  w yd z ia łem  oraz 
—  w  raz ie  b ra k u  zastępcy d y re k to ra  —  zastępuje dy re k to ra  
oddz ia łu  w  czasie jego nieobecności. Rola, zadania i  odpo­
w iedzia lność nacze ln ika  n ie  została b liż e j sprecyzowana. 
M ożna się dom niem yw ać, że kom petencje  i  odpow iedz ia l­
ność nacze ln ika  w y d z ia łu  w y n ik a ją  z ogólnych zasad jako 
k ie ro w n ik a  p ionu  oraz z usta leń d y re k to ra  oddzia łu . W ie le  
oddz ia łów  próbow ało  kw estie  te —  le p ie j lu b  gorzej —  skon­
kre tyzow ać w  w ew nę trznych  regu lam inach  o rgan izacy j­
nych oddzia łu . N iem n ie j je dn ak  węzłow e zagadnienia orga­
n izacy jne  oraz w ażnie jsze decyzje w  sprawach obiegu p ie ­
niężnego, w  sprawach k red y to w ych , in w es tycy jn ych , ■ rem on­
tow ych  i  w  sprawach k o n tro li funduszu płac —  nie m ów iąc 
ju ż  o pozostałych dw óch pionach —  zastrzeg li do sw ej de­
c y z ji —  zresztą zgodnie z p rzep isam i ba nko w ym i —  d y re k ­

to rzy  oddzia łów . Pozostaw iono w ięc  nacze ln ikom  jedyn ie  
szerokie po le dz ia ła n ia  w  zakresie k o n tro li p racy inspekto ­
ró w  k re d y to w ych  odnośnie re a liz a c ji zarządzeń i  in s tru k c ji,  
dyspozycji oddzia łu  w o jew ódzkiego i  d y re k to ra  oddzia łu  
oraz in ic jo w a n ie  różnych fo rm  i  m etod p racy w  celu 
w yko n a n ia  w szys tk ich  zadań w y n ik a ją c y c h  z przepisów  
i  z dyspozycji.

Z  d ru g ie j s trony  nacze ln ik  w y d z ia łu  k re d y tó w  zastępuje 
d y re k to ra  oddzia łu  w  czasie jego nieobecności. P rze jm u je  
on wówczas w szystk ie  kom petencje  d y re k to ra  oddz ia łu  nie 
ty lk o  w  zakresie p ro b le m a ty k i ekonom iczne j, ale rów n ież 
kom petencje  dotyczące p ionu  operacy jno -rachunkow ego 
i  p ionu  adm in is tracy jnego  oraz sp raw  personalnych, przy  
rów noczesnym  w y k o n y w a n iu  fu n k c ji nacze ln ika  w yd z ia łu .

Jeżeli jeszcze dodam y, że nacze ln icy w y d z ia łó w  są na 
ogół słabo zazna jom ien i z czynnościam i pozostałych p ionów , 
to  w y d a je  się, iż  pow ie rzan ie  im  obow iązków  zastępstwa 
d y re k to ró w  oddz ia łów  je s t abso lu tn ie  niece lowe (n ie  m ów iąc 
ju ż  o pew nych dysonansach, ja k ie  pow sta ją  z in n y m i k ie ­
ro w n ik a m i p ionów  w  okresie zastępstwa dyre k to ra , aczko l­
w ie k  sp raw y te j n ie  genera lizu jem y).

W yda je  się, że nacze ln ik  w y d z ia łu  o zwężonych kom pe­
tencjach, ja k o  k ie ro w n ik  p ionu, n ie  może w ła śc iw ie  spra­
w ow ać zastępstwa d y re k to ra  bez szkody d la  jakośc i p racy 
oddz ia łu  i  podległego m u  bezpośrednio w yd z ia łu , zwłaszcza 
je że li zastępstwo ta k ie  obe jm u je  d łuższy okres czasu (urlop  
w ypoczynkow y, dłuższe choroby, delegacje szkolen iowe dy ­
re k to ra  itp .).

W  zw iązku  z ty m  do jrza ła  chyba spraw a pow o łan ia  we 
w szys tk ich  w iększych oddzia łach zastępców dy re k to rów . 
Przedsięwzięcie to  pozw o li:

a) d y re k to ro m  oddz ia łów  na bliższe k o n ta k ty  i  ściślejszą 
w spółpracę z w ładzam i te ren ow ym i, z ko m ite ta m i p a r ty j­
nym i, z o rgan izac jam i zaw odow ym i, społecznym i i  p o litycz ­
n y m i oraz z p rzeds ięb io rs tw am i i  ic h  jednos tkam i nadrzęd­
nym i,

b) na w yko rzys ta n ie  zastępców d y re k to ró w  na zastępstwo 
d y re k to ró w  m nie jszych  oddz ia łów  w  czasie ich  dłuższej 
nieobecności w  pracy,

c) na pogłęb ien ie  p racy  w  k ie row a nych  przez n ich  od­
dzia łach w  ogóle przez in ic jo w a n ie  i  (w p row adzan ie  now ych 
m etod i  rac jon a ln e j o rg an izac ji pracy,
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d) nacze ln ikom  w yd z ia łó w  na pełne i  c iąg łe  w yko nyw a n ie  
sw ych fu n k c ji.

W  w e w nę trzne j s tru k tu rze  o rgan izacy jne j p ionu  ekono­
m icznego p rzy ję to  podzia ł g rupow y. W  sk ład poszczegól­
nych g rup  k red y to w ych  wchodzą w  zasadzie inspekto rzy 
k re d y tu ją c y  branżowo zbliżone przedsięb iorstw a. W  n iek tó - 
w ych oddzia łach w yodrębn iono g ru py  przeds ięb io rs tw  gos­
po d a rk i te renow ej. W ie lkość tych  g ru p  jes t uzależniona od 
w ie lko śc i oddz ia łu ; najczęściej spotykane są g ru py  dw u - 
- trz y  osobowe. F u n kc je  k ie ro w n ik ó w  grup  pe łn ią  stars i in ­
spektorzy, k tó rzy  rów n ież  k re d y tu ją  przedsięb iorstw a na 
ró w n i z po d leg łym i im  inspekto ram i. W y ją tk i od te j za­
sady w ys tęp u ją  w  b ranżow ych oddzia łach m ie jsk ich , gdzie 
g ru py  k re d y to w e  pod względem  liczebności są znacznie 
większe, zaś k ie ro w n ic y  g ru p  nie  k re d y tu ją  bezpośrednio 
przedsięb iorstw , lecz sp ra w u ją  je dyn ie  nadzór nad podleg­
ły m i kom ó rkam i (czasem k re d y tu ją  po je dn ym  przedsię­
b io rs tw ie  w  celach „szko len iow ych “ ). P raco w n icy  k re d y to w i 
w y k o n u ją  w ięc w szystk ie  czynności zw iązane z k re d y to w a ­
n iem  i  k o n tro lą  przedsięb iorstw , finansow an iem  in w e s ty c ji 
zdecen tra lizow anych i  rem on tów  kap ita lnych , w stępną i na­
stępną k o n tro lą  funduszu płac (kon tro lę  następną p rzepro­
w adza ją  w spó ln ie  z p ra co w n ika m i prow adzącym i bieżącą 
kon tro lę  funduszu płac — ZP  A/24/59 —  oraz kon tro lę  
następną ob ro tu  gotówkowego —  Z P  A '31'59.

Odrębnego om ów ien ia  w ym aga grupa p lanow an ia  obiegu 
pieniężnego. W  zakres te j g ru py  wchodzą następujące czyn­
ności:

a) p lanow an ie  kasowe (w n iosk i, sprawozdawczość, kon ­
ta k ty  z je dn os tkam i gospodarczym i i  jednostkam i rad na­
rodow ych, częściowo ew idenc ja  itp .),

b) ob ró t go tów kow y,
c) bieżąca k o n tro la  funduszu  płac oraz udz ia ł w  inspek­

cjach w  tym  przedm iocie.
L iczne oddz ia ły  w o jew ódzk ie  sugerowały, aby starszy in ­

spektor p lan ow a n ia  p e łn ił rów n ież  fu n k c ję  zastępcy naczel­
n ik a  w yd z ia łu  k re d y tó w  ze w zg lędu na wagę p ro b lem a tyk i 
g ru p y  obiegu pieniężnego.

N a tom iast n ie  um ie jscow iono o rgan izacy jn ie  czynności 
zw iązanych z oddz ia łow ym  planem  kred y to w a n ia , ze spra­
wozdawczością ekonom iczną oddzia łu  oraz ew en tua ln ie  ze 
s ta tys tyką  ekonom iczną oddzia łu  (w ie le  oddzia łów  s ta ty ­
stykę taką  prow adzi). W  n ie k tó rych  oddzia łach czynności 
te w y k o n u je  d y re k to r oddzia łu , w  in n y c h . zaś nacze ln ik  
w yd z ia łu , lu b  też jeden ze starszych inspe k to rów  k red y tó w , 
lu b  starszych in sp e k to ró w  p lanow an ia  (kom órka  p lanow a­
n ia  obiegu pieniężnego).

Z w yże j p rzedstaw ione j p ro b le m a tyk i w y n ik a , że s tru k ­
tu ra  organ izacy jna  p ionu  kredytow ego jes t regu low ana przez 
oddz ia ły  operacyjne w  sposób zby t dow olny.

Należy p rzy  tym  podkreślić , że oponenci naszego rozum o­
w a n ia  tw ie rdzą , iż  odm ienne regu low an ie  p ro b le m a ty k i o r­
gan izacy jne j przez poszczególne oddz ia ły  jes t z ja w isk iem  
pozytyw nym , gdyż w  ten  sposób uw zg lędn iana jes t specy­
f ik a  i  lo ka ln e  w a ru n k i tych  oddzia łów .

W yda je  się, że teza ta, w  zasadzie logiczna, n ie  w y trz y ­
m u je  je d n a k  k ry ty k i.  W iem y bow iem , że n ie k tó re  zagad­
n ien ia  są w spólne d la  w szys tk ich  oddzia łów , lu b  d la  w ię k ­
szości oddz ia łów  i  dlatego p o w in n y  być regu low ane stosow­
nie do w ym ogów  rac jon a ln e j o rgan izac ji pracy. Dowolność 
w  tym  przypadku , oparta  na słabym  doświadczeniu, może 
doprow adzić do a n a rch ii o rgan izacy jne j.

W  św ie tle  przedstaw ionego stanu organ izacyjnego p ionu 
kredytow ego nasuw ają  się następujące re fle ks je : 

Dotychczasowa organ izac ja  p iónu  k redytow ego nie  odpo­
w ia d a  a k tu a ln ym  potrzebom . U trzym yw a n ie  k o m ó rk i p lano ­
w a n ia  obiegu pieniężnego w  dotychczasowym  uk ładz ie  jest 
pow ażnym  błędem  o rgan izacy jnym , ponieważ zagadnienia 
o podstaw ow ym  znaczeniu d la  B an ku  i  gospodarki narodo­

w e j, to jes t p lanow an ie  kasowe i  ew en tua ln ie  p rob lem atykę  
ogólnoekonom iczną połączono z na jb a rdz ie j typow o tech­
n icznym i czynnościam i, to jes t z bieżącą k o n tro lą  funduszu 
płac przedsięb iorstw . S koncen trow anie  w ięc podstaw ow ej 
p ro b le m a ty k i ekonom iczne j z czynnościam i techn icznym i 
w  jedne j kom órce w yodrębn ione j pod w zględem  rzeczowym  
i  fizycznym  n ie  sp rzy ja  nadan iu  cech ekonom icznych dz ia­
ła lnośc i w  zakresie obiegu pieniężnego. D latego m ożna za­
obserwować, że prob lem atyce p lanow an ia  kasowego poś­
w ięca ją  m ało uw ag i zarów no d y re k to rz y  oddzia łów , ja k  
i  naczeln icy w y d z ia łó w  k red y tó w , n ie  m ów iąc ju ż  o p ra ­
cow n ikach  kredy tow ych . Z a in te resow an ia  ty m i spraw am i 
ogran icza ją  się najczęściej do czynności techniczno-ew iden- 
cy jn ych  oraz do p rzy jm o w a n ia  do w iadom ości za is tn ia łych  
fa k tó w .

W yda je  się celowe podkreślen ie , że p lanow an ie  kasowe 
n ie  m a żadnego zw iązku, logicznego z bieżącą k o n tro lą  fu n ­
duszu płac, poza jednym  chyba, że płace stanow ią  jedną 
z na jpow ażn ie jszych pozyc ji w y p ła t w  p lan ie  kasowym . 
Jednak k o n tro la  funduszu p łac przeprow adzana jes t w ed­
łu g  ściśle okreś lonych zasad, d latego w p ły w  oddz ia łu  z p u n k ­
tu  w idzen ia  p lanu  kasowego na ksz ta łtow an ie  się w y p ła t na 
płace je s t w y b itn ie  ogran iczony a naw e t n iem ożliw y. 
N a tom iast p lanow an ie  kasowe jes t ściśle pow iązane z dz ia­
ła lnością  k re d y to w o -ko n tro ln ą  oddz ia łu  w  ja k  na jszerszym  
po jęc iu  tego określenia.

Na podstaw ie głębszej an a lizy  oraz d ług o le tn ie j obser­
w a c ji dochodzim y do przekonania, że dalsze u trzym yw a n ie  
sztucznego tw o ru  —  k o m ó rk i p lanow an ia  obiegu pien iężne­
go —  je s t ja k  na jb a rdz ie j niecelowe. P ow sta je  w ięc kon iecz­
ność podzia łu  czynności te j k o m ó rk i na inne  stanow iska 
p racy oraz pow o łan ia  now e j ko m ó rk i —  k o m ó rk i ogólno- 
ekonom icznej. Podzia ł czynności te j k o m ó rk i po w in ie n  na­
szym zdaniem  polegać na przekazan iu : 
dysponentom rozliczeń:

—  czynności zw iązanych z bieżącą k o n tro lą  ob ro tu  go­
tów kow ego,

prow adzen ia  e w id e n c ji bieżącej w  zakresie p lanow a­
n ia  kasowego,

—  n ie k tó rych  e lem entów  bieżącej k o n tro li funduszu płac 
przeds ięb io rs tw  (kon tro la  te rm inow ośc i w yp ła t, odprow a­
dzanie poda tku  od wynagrodzeń, sk ładek CZUS, sk ładek na 
SFBS),

inspektorom kredytowym:

—  pozostałych czynności zw iązanych z bankow ą kon tro lą  
funduszu płac przedsięb iorstw , p rzy  jednoczesnym  zreduko­
w a n iu  czynności zw iązanych z bieżącą k o n tro lą  funduszu 
płac. Chodzi W ty m  p rzypadku  o zaniechanie p rzy jm ow a n ia  
zapotrzebowań ś rodków  p ła tn iczych  p rzy  pob ie ran iu  z B an­
ku  g o tó w k i na w y p ła ty  funduszu płac. System ten, w  zakre ­
sie k o n tro li funduszu płac p rzedsięb iorstw , prow adzony na 
zasadach eksperym enta lnych  w  naszym oddzia le od dn ia  
1 paźdz ie rn ika  1959 ro ku  zdaje w  pe łn i egzam in (szersze uza­
sadnienie te j tezy, pa trz  W iadom ości N B P  N r  8/59. N iek tó re  
aspekty bankow e j k o n tro li funduszu płac przedsięb iorstw ),

komórce ogólnoekonomicznej:

—  w szys tk ich  czynności analityczno-ekonom icznych w  za­
kresie  p lanow an ia  kasowego.

W  w y n ik u  tych  przedsięwzięć w  kom órce ogólnoekono- 
m icznej skoncen trow ana zostanie następująca p rob lem atyka :

1 zagadnienia m erytoryczne, dotyczące p lan ow a n ia  kaso­
wego (sporządzanie p lanów , sporządzanie sprawozdawczości, 
u trzym yw a n ie  k o n ta k tó w  z w ładza m i itp .),

—  oddz ia łow y p lan k red y to w a n ia ,
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—  s ta tys tyka  ekonom iczna oddzia łu ,
—  sprawozdawczość ekonom iczna sporządzana d la  oddzia­

łu  w o jew ódzkiego, d la  w ładz  p a rty jn y c h , w łasnych  potrzeb 
itp .,

—• sprawozdawczość zbiorcza (cy frow a  i  opisowa) w  za­
kres ie  funduszu płac,

ana liza  w szys tk ich  w yże j w ym ien ion ych  m a te ria łó w  
oraz p rzedk ładan ie  w n ioskó w  d y re k to ro w i oddzia łu  i  na­
cze ln iko w i w yd z ia łu , u ła tw ia ją c y c h  pode jm ow an ie  decyzji 
k re d y to w o -ko n tro ln ych  oraz w n ioskó w  do w ystępow an ia  do 
w ładz ad m in is tra cy jn ych , organów  p a rty jn y c h , jednostek nad­
rzędnych i  przedsięb iorstw , w  zagadnieniach problem ow ych, 
zw iązanych z dz ia ła lnością  jednostek gospodarczych i  z roz­
w o jem  gospodarczym okręgu bankowego.

Z powyższego w y n ik a , że kom ó rka  ogólnoekonom iczna 
obe jm u je  sw o im  zakresem  na jis to tn ie jsze  zagadnienia eko­
nom iczne oddzia łu , stanow iąc ty m  sam ym  głów ne ogniw o 
skup ia jące bogate m a te ria ły  służące do re je s tra c ji, analizy 
i s taw ian ia  w n ioskó w  w  zakresie podstaw ow ych zadań od­
dzia łu . Ponadto ogn iw o to  zostaje pow iązane szeroką siecią 
n ic i z w szys tk im i s tanow iskam i p racy w y d z ia łu  k re d y tó w  
oraz n iem a l że ze w szys tk im i p ro b lem am i ekonom icznym i 
oddzia łu . M ożna naw e t okreś lić  je  ja ko  ośrodek dyspozycyj­
ny  k ie ro w n ic tw a  oddzia łu . W spółpraca k ie ro w n ic tw a  od­
dz ia łu  i  w yd z ia łu  z ty m  ośrodkiem  pow in na  być bezpośred­
nia, system atyczna i  ja k  najszersza.

K ie ro w n ic tw o  tó j k o m ó rk i po w in ie n  ob jąć na jzdo ln ie jszy 
ze starszych inspek to rów , w szechstronnie obeznany z całą 
p ro b lem a tyką  ekonom iczną oddzia łu , k tó ry  równocześnie 
po w in ie n  pe łn ić  fu n k c ję  zastępcy nacze ln ika  w yd z ia łu .

K o m ó rka  ta  pow in na  rów n ież  nadzorować czynności tech­
niczne w  zakresie p lan ow a n ia  kasowego i  ob ro tu  go tów ko­
wego, w yko nyw a ne  przez dysponentów  roz liczeń oraz prze­
prowadzać kon tro lę  okresow ą w  w yd z ia le  k re d y tó w  odnoś­
nie  re a liz a c ji dyspozycji w ydanych  przez k ie ro w n ic tw o  od­
dz ia łu  w  zagadnieniach prob lem ow ych, zabezpieczających 
w yko na n ie  zadań oddz ia łu  (na p rz y k ła d  na odc inku  w y k o ­
nan ia  zadań em isy jnych , na odc inku  in w e s ty c ji, przebiegu 
ana lizy  p lan ów  rocznych itp.).

W yda je  się, że ta k ie  usta len ie  o rgan izacyjne k o m ó rk i 
ogólnoekonom icznej w  p ion ie  k re d y to w y m  w  m ie jsce do­
tychczasowej k o m ó rk i p lan ow a n ia  obiegu pieniężnego po­
zw o li na znaczne pogłęb ien ie  p racy  ekonom icznej oddzia łu  
oraz u m o ż liw i k ie ro w n ic tw u  oddz ia łu  św iadom e, oparte na 
ko n k re tn ych  m ateria łach , w yd aw a n ie  is to tn ych  decyzji, 
w  celu p rze c iw d z ia łan ia  w ys tępu jącym  n iep raw id łow ościom . 

P roponow ana reo rgan izac ja  w y d z ia łu  k re d y tó w  zna jdu je  
pełne po tw ie rdzen ie  w  naukow e j o rgan izac ji pracy, pon ie­
waż:

—  u m o ż liw ia  pe łne i  rac jona lne  w yko rzys ta n ie  czasu p ra ­
cy oraz podniesien ie e fek tyw nośc i i  w yd a jn ośc i p racy  (ko­
m asacja ca łe j zasadniczej p ro b le m a ty k i w  rę ku  inspekto ra  
kredytowego),

—  u m o ż liw ia  w prow adzen ie  w łaśc iw ych  m etod k o n tro li 
pracy,

u m o ż liw ia  in fo rm o w a n ie  k ie ro w n ic tw a  oddz ia łu  i  w y ­
dz ia łu  w  sposób ja k  najszybszy, ja k  na jp rostszy i  ja k  n a j­
dok ładn ie jszy  o w szystk ich  z ja w iska ch  u jem nych , w ys tępu ­
jących  w  gospodarce przeds ięb io rs tw  i  w  okręgu bankow ym  
oraz pozw ala na szybkie  pode jm ow an ie  decyz ji p rzec iw dz ia ­
ła jących  w ys tępu jącym  n iep raw id łow ośc iom .

Należy p rzy  tym  podkreślić , że w prow adzone w  naszym 
oddzia le w yże j w ym ien ione  zm iany  organ izacy jne  zda ją 
w  p e łn i egzamin. N ie  oznacza to jednak, że sama organ iza­
c ja  rozw iązu je  au tom atyczn ie  w szystk ie  p ro b le m y ; zachodzi 
rów n ież  potrzeba w p row adzen ia  odpow iedn ich  m etod pracy, 
pozw a la jących na w yko rzys ta n ie  w  m aksym a lnym  stopn iu  
m ożliw ości oddziału. A spe k ty  organ izacy jne  je d yn ie  u ła tw ia ­
ją  w yko rzys ta n ie  tych  m ożliwości.

W spom niana na początku decen tra lizac ja  przebiega ła n ie ­
roze rw a ln ie  z re fo rm ą  system u k re d y to w a n ia  i  k o n tro li 
p rzedsięb iorstw .

W  zw iązku  z ty m  w  m ie jsce szczegółowych przep isów  k re ­
dy to w ych  w ydano przepisy ram owe, pozostaw iając p rzy  tym  
dużo m ie jsca d la  in ic ja ty w y  sam ych oddzia łów . Postaw ien ie  
w  ten  sposób sp ra w y w yd a je  się słuszne. Z  d ru g ie j je dn ak  
s trony  m us im y w ziąć pod uwagę fa k t, że m ożliw ośc i poszcze­
gó lnych oddzia łów  w  zakresie in ic ja ty w y  są zróżnicowane. 
W p ływ a  na to  w ie le  m om entów , zarów no n a tu ry  o b ie k ty w ­
nej, ja k  i  sub ie k tyw ne j. T rudno  jes t w  ty m  m ie jscu ana­
lizow ać te przyczyny. A le  n ie  sposób nie  nadm ienić, że za­
gadn ien ie  usystem atyzow ania p racy ekonom icznej oddzia łu 
oraz zastosowanie rac jon a ln ych  m etod p racy n ie  jes t spra­
w ą an i prostą, an i też zby t ła tw ą . W ym aga to w  każdym  
bądź raz ie  pew nej in ic ja ty w y  i  dużego na k ładu  p racy k ie ­
ro w n ic tw a  oddzia łu . D latego p ragn iem y p rzedstaw ić pewne 
sugestie u ła tw ia ją ce  rozw iązan ie  tych  zagadnień w  oddzia­
łach operacyjnych.

P o lity k a  p ien iężno -kredy tow a  określana je s t d la  oddzia­
łó w  operacy jnych  przez Zarząd Banku. Ponadto Zarząd 
B anku  oraz dy re k to rzy  oddz ia łów  w o jew ód zk ich  okreś la ją  
pewne zadan ia kon tro ln e , k tó re  p o w in n y  być przedm iotem  
szczególnego za in teresow ania oddz ia łów  w  danym  okresie 
czasu (przeważnie k w a rta łu ). Z adan ia  te m a ją  je d n a k  cha­
ra k te r ogólnych w ytycznych , op racow yw anych  na podsta­
w ie  w y n ik ó w  badań w skaźn ików , z ja w isk , tendenc ji itp . 
w  ska li ogó lnokra jow e j. D latego w ytyczne  te m a ją  różny 
zakres zastosowania w  poszczególnych oddzia łach ope racy j­
nych. Z darza ją  się p rzyp ad k i, że n ie k tó re  z ja w iska  w ys tę ­
p u ją  w  pew nych branżach p rzeds ięb io rs tw  w  s k a li k ra jo w e j 
ja ko  z ja w iska  negatyw ne, w  ska li oddz ia łu  na tom iast ksz ta ł­
tu ją  się bardzo korzystn ie . W ystępu je  rów n ież  i  odw ro tna  
sytuacja , z ja w iska  —  w  ska li k ra jo w e j k s z ta łtu ją  się k o ­
rzystn ie , zaś w  ska li oddz ia łu  lu b  też w  ko n kre tn ych  przed­
s ięb io rstw ach k s z ta łtu ją  się w y b itn ie  n iekorzystn ie . Z  po­
wyższego w ięc w y n ik a , że dy re k to rzy  oddzia łów  p o w in n i — 
w  oparc iu  o w ytyczne  Zarządu B an ku , w ytyczne  dy re k to ra  
oddzia łu  w o jew ódzkiego i  w  oparc iu  o w łasne m a te ria ły  od­
dz ia łu  —  określać zasadnicze zadania d la  p ionu  k re d y to w e ­
go w  fo rm ie  zarządzeń w ew nę trznych . Zadania te po w in ny  
obejm ow ać zagadnien ia  prob lem ow e, okreś la jące d z ia ła l­
ność oddz ia łu  na k w a r ta ł bieżący, zarów no w  zakresie dzia­
ła lnośc i p ien iężno-kredy tow e j ja k  i  w  zakresie dzia ła lności 
ko n tro ln e j. O kreślen ie  tych  zadań, p rzy  proponow anej o rga­
n iz a c ji p ionu  k redytow ego nie  pow inno  spraw iać oddzia łom  
w iększych trudności.

Gorzej nieco spraw a w yg ląda, je że li chodzi o usystem aty­
zow anie p racy ekonom icznej oddzia łu . P rzep isy bankowe 
n ie  okreś la ją  w  zasadzie b liże j p ro b le m a tyk i, zakresu, czę­
s to tliw ośc i i  te rm in ó w  prac ana lityczno -ko n tro lnych . In te n ­
c ją  przepisów  ram ow ych  by ło  u m o ż liw ie n ie  oddzia łom  re ­
gu low an ia  tych  zagadnień w e w łasnym  zakresie, p rzy  
uw zg lędn ien iu  k o n k re tn ych  w a ru n kó w , potrzeb i  m oż liw o ­
ści oddzia łu . D latego oddz ia ły  czynią p róby  rozw iązan ia  tych 
sp raw  w  różny sposób. Najczęściej spotykane rozw iązan ia  
po legają na:

1) op racow yw an iu  k w a rta ln y c h  p lan ów  pracy, lu b  też
2) us ta lan iu  zadań poszczególnym p ra cow n iko m  k re d y to ­

w y m  p rzy  ro zp a tryw a n iu  k w a rta ln y c h  w n io skó w  k re d y to ­
w ych . W yda je  się, że rozw iązan ia  te n ie  mogą być p rzy ję te  
z następu jących w zg lędów :

a) k w a rta ln e  p lan y  p racy są in s ty tu c ją  dość starą, m im o 
dużego n a k ła du  p racy nie  rozw iązu ją  is to ty  zagadnienia; 
u jm u ją  one fragm enta ryczne  zadan ia d la  inspe k to rów  k re ­
dytow ych , lecz n ie  system atyzu ją  w  sposób kom pleksow y 
dzia ła lności an a lh yczn o -ko n tro ln e j p ionu  kredytow ego,

b) okreś lan ie  zadań p ra cow n iko m  p rzy  rozp a tryw a n iu  
w n io skó w  k red y to w ych  jes t w y b itn ie  u trudn ione , a ponad-
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to ogranicza się do n ie licznych  ty lk o  zagadnień zw iązanych 
z k re d y to w a n ie m  eksp loa tac ji p rzedsięb iorstw . P rzy jm u ją c  
naw e t teore tyczn ie  s k ra jn y  p rzyk ła d , że oddzia ł, k re d y tu ­
ją cy  m a łą  ilość p rzedsięb iorstw , o k re ś lił w szystk ie  zadania 
na dany k w a rta ł,  to pow stan ie zagadnienie usta len ia  m etod 
re a liz a c ji tych  zadań itp .

M u s im y  podkreś lić , że badania szczegółowe w yka zu ją , iż 
inspek to rzy  posiadający naw e t dobre p rzygo tow an ie  teore­
tyczne i  p raktyczne  m a ją  poważne trudnośc i w  rozw iązan iu  
tych  zagadnień. D la  p rz y k ła d u  m ożna podać, że usta len ie 
te m a ty k i in s p e k c ji w  zakresie dz ia ła lnośc i rem ontow ej, in ­
w e s tycy jne j, w  zakresie k o n tro li funduszu  p łac itp . absor­
b u je  n ie raz w ięce j czasu, an iże li za jm u je  sama inspekcja .

D latego inspek to rzy  k re d y to w i o n iższych k w a lif ik a c ja c h  
zaw odow ych n iechętn ie  w ychodzą na inspekcje , n iechętn ie  
przys tępu ją  do ana lizy  dz ia ła lności gospodarczej przedsię­
b io rs tw , an a lizy  p lan ów  itp . Zasadniczą przyczyną te j n ie ­
chęci je s t b ra k  k o n k re ty z a c ji w ym ogów , m etod, przedm io tu  
i  zakresu badań.

Z  d ru g ie j zaś s trony  w yd a je  -się, że k ie ro w n ic tw o  oddzia­
łu  pow inno  skonkre tyzow ać w  pew ne j fo rm ie  w ym og i z tego 
zakresu, ja ko  w y ra z  św iadom ej dz ia ła lności, a n ie  p rzypad­
k u  uzależnionego od in w e n c ji osobiste j danego p racow n ika . 
Chodzi tu  także o u jedno licen ie  postępowania w  kw estiach 
ekonom icznych. '

N a podstaw ie  głębszych badań oraz na podstaw ie  p rze­
p row adzonych eksperym entów  doszliśm y do przekonania, że 
najlepszą fo rm ą  usystem atyzow ania  p racy p ionu  k re d y to ­
wego je s t opracow anie ta k  zw anych  „p ro g ra m ó w -te rm in a - 
rzy  czynności okresow ych“ , obe jm u jących  następujące za­
gadn ien ia :

a) k re d y to w a n ie  i  kon tro lę  p rzeds ięb io rs tw  (w  po jęc iu  ja k  
najszerszym),

b) k red y to w a n ie  i  finansow an ie  in w e s ty c ji zdecen tra lizo­
w anych,

c) k re d y to w a n ie  i  finansow an ie  rem on tów  kap ita lnych ,
d) bankow ą kon tro lę  funduszu  płac przedsięb iorstw ,
e) czynności k o m ó rk i ogólnoekonom icznej.

N a leży p rzy  ty m  w y jaśn ić , że przez czynności okresowe 
rozum iem y czynności an a lityczno -ko n tro lne , w ykonyw ane  
w  pew nych odstępach czasu, ja k  na p rz y k ła d  ana liza  p lanów  
i  k w a rta ln y c h  w n ioskó w  kred y to w ych , inspekc je  itp .

W yda je  się, że przedstaw ione propozycje  usystem atyzow a­
n ia  czynności p ionu  kredytow ego posiadają następujące za­
le ty :

a) program em  m ożna objąć w szystk ie  czynności o cha­
rak te rze  zasadniczym , na tom iast prace pom ocnicze i  prace 
o cha rakterze doraźnym  mogą być pom in ię te . P race pom oc­
nicze dotyczą przew ażnie spraw  technicznych, na tom iast 
prace o cha rakterze do raźnym  są każdorazowo regulow ane 
od rębnym i dyspozycjam i,

b) program em  m ożna ob jąć ca ły  c y k l badań czynności 
z podzia łem  na poszczególne fazy. N a  p rz y k ła d  p rzy  in w e s ty ­
cjach, począwszy od an a lizy  zam ierzeń in w es tycy jn ych , przez 
analizę części p lan ów  rocznych, p ro je k tó w  i  p lan ów  rocz­
nych, p lan ów  rzeczow o-finansow ych, w n io skó w  k re d y to ­
w ych , inspekc je  okresowe, a skończywszy na spraw dzen iu  
e fe k tó w  ekonom icznych in w e s ty c ji oddanych do eksp loatac ji,

c) w  p rog ram ie  ta k im  m ożna u jąć  i  usystem atyzować 
w szystk ie  zagadnien ia  rozproszone w  in s tru k c ja c h  branżo­
w ych  i  zarządzeniach, co poważnie u tru d n ia  pracę inspek­
to ra  kredytow ego, *

d) us ta len ie  tak iego p rog ram u je s t w yrazem  świadomego 
k ie ro w a n ia  pracą oddzia łu . A  Więc zosta je usta lone m in i­
m alne zadanie d la  p ra co w n ikó w  k red y to w ych , zarów no co 
do zakresu ja k  i  często tliw ości badań,

e) p rog ram  u ła tw ia  pracę inspeKtorom , gdyż e lim in u je  się 
czas przeznaczony na usta len ie  p ro b le m a ty k i badań. W iem y,

że zda rza ją  się p rzypadk i, iż  p ra co w n ik  —  bez tak iego p ro ­
g ram u —  p a ro k ro tn ie  uzupe łn ia  ana lizę  w n io sku  o k re d y t 
in w e s ty c y jn y  itp ., gdyż n ie  zna w ym ogów  k ie ro w n ic tw a  od­
dz ia łu  w  ty m  zakresie ; pow odu je  to poważną s tra tę  czasu 
pracy,

f)  p rogram  u ła tw ia  w y ró w n a n ie  poziom u p racy w  ca łym  
p ion ie  k red y to w ym ,

g) p rog ram  wreszcie u ła tw ia  k o n tro lę  w ykonyw a nych  
czynności. Jest to bow iem  bardzo is to tn y  m om ent, gdyż 
stw ie rdza jąc, że in spe k to r na p rz y k ła d  p rze p ro w ad z ił inspek­
c ję  w  zakresie ob ro tu  gotówkowego, w  zakresie a k tyw o w a ­
n ia  na k ładów  przysz łych okresów  lu b  te rm in ow o śc i fa k tu ro ­
w a n ia  itp . jeden raz w  ro k u  —  je s t zagadnieniem  tru d n ym  
do usta len ia , czy p ra c o w n ik  w ła śc iw ie  w y k o n a ł sw o je  zada­
nia. P rzep isy z tego zakresu n ie  re g u lu ją  często tliw ości ba­
dań, pozostaw iając te  kw e s tie  sam ym  oddzia łom . D latego 
dyskus ja  na ten  tem at kon tro lu jące go  z p ra co w n ik ie m  by ­
ła by  bezprzedm iotowa, gdyż przep isy bankow e i  k ie ro w n ic ­
tw o  oddz ia łu  n ie  o k re ś liły  b liże j często tliw ości tego rodza ju  
badań. W  k o n k lu z ji p rze c iw n icy  s ta w ia ją  py ta n ia :

a) czy p rog ram y —  te rm in a rze  są zaprzeczeniem  k w a r ta l­
nych p lan ów  p racy oraz,

b) czy p ro g ra m y ta k ie  s tanow ią  pewne now um , zwłaszcza 
że k a r ty  p racy itp . sporządzane b y ły  w  oddzia łach w  okresie 
pow o jennym ?

W yda je  się, że w spom niane p rog ram y są w  pew nym  stop­
n iu  zaprzeczeniem  k w a rta ln y c h  p lan ów  p racy w  po jęciu  
p rzy jm o w a n ym  przez n ie k tó re  oddz ia ły  w o jew ód zk ie  i  od­
dz ia ły  operacyjne. W  naszym  u ję c iu  zagadnienie przedstaw ia 
się następująco. W  oparc iu  o w ytyczne  Prezesa B an ku  i  dy ­
re k to ra  oddz ia łu  w o jew ódzkiego w  zakresie p lanu  kasowego 
i  p lanu  kredytow ego d y re k to r oddz ia łu  operacyjnego ko n ­
k re ty z u je  zadan ia na dany okres w  fo rm ie  zarządzenia w e­
wnętrznego, p rzy  uw zg lędn ien iu  obow iązu jących program ów - 
-te rm in a rzy . Zarządzenie ta k ie  m a ch a ra k te r ram ow y, gdyż 
ustosunkow u je  się do postanow ień p ro g ra m ów  W  św ie tle  w y ­
tycznych w ładz  B an ku  oraz w  oparc iu  o w łasne  rozeznanie 
p ro b le m a tyk i ekonom iczne j okręgu bankowego i  k o n tro lo w a ­
nych  p rzeds ięb io rs tw ; us ta la  on w ięc ew en tua ln ie  dodat­
kow e zadania, akce n tu je  n ie k tó re  zagadnienia prob lem ow e 
oraz ew en tua ln ie  re d u ku je  n ie k tó re  czynności w yn ika ją ce  
z p rogram ów  w  stosunku do części p rzeds ięb io rs tw  o węż­
szej p rob lem atyce  ekonom iczne j (na p rz y k ła d  w  stosunku do 
m nie jszych  spó łdz ie ln i p racy i  spó łdz ie ln i n ie  k re d y to w a ­
nych m ożna ogran iczyć inspekc je  do jedne j in sp e kc ji na dwa 
k w a rta ły ) . W  oparc iu  w ięc o zarządzenia d y re k to ra  oddzia łu  
oraz p ro g ra m y-te rm ina rze  in spe k to r k re d y to w y  sporządza 
podręczny te rm in a rz y k  re a liz a c ji zadań w  danym  kw a rta le .

W  św ie tle  powyższego tru d n o  je s t m ów ić , że podany spo­
sób regu low an ia  dz ia ła lnośc i k red y to w o -p ie n iężne j m a cha­
ra k te r  p lanu  prący. M ożem y w  ty m  p rzypadku  je d y n ie  m ó­
w ić  o p lanow e j o rg an izac ji pracy, lecz n ie  o p lan ie  pracy. 
W ystępu je  w ięc tu  zasadnicza, m e ry to ryczna  różnica. System 
ten  je d n a k  jes t m n ie j s fo rm a lizow any, m n ie j pracoch łonny, 
da je  znacznie lepsze e fe k ty  oraz pozw a la  na pe łną rea lizac ję  
in te n c ji C e n tra li Narodowego B anku Polskiego w  ty n j przed­
m iocie.

W yda je  się, że p rog ram y stanow ią  n ie w ą tp liw ie  próbę no­
wego rozw iązan ia  o rg an izac ji pracy. Poprzednio sporządza­
ne k a r ty  p racy i  ty m  podobne opracow an ia  pozostają w  pe­
w n e j an a log ii do obecnych reg u lam in ów  o rgan izacy jnych  od­
dzia łów .

N a tom iast poprzednich opracowań w  żadnym  przypadku 
n ie  m ożna po rów nyw ać do p rog ra m ów -te rm ina rzy .

B. Jas ińsk i 
G niezno
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sprawozdawczość z wykonania planu kasowego w zakresie obrotów poczty 
w świetle potrzeb bilansu pieniężnych dochodów i wydatków ludności 

na szczeblu powiatów i miast wydzielonych
C z ę ś ć  I

Podstaw ą op racow yw an ia  te renow ych  sprawozdaw czych 
b ilansów  p ien iężnych dochodów i w y d a tk ó w  ludności są 
przede w szys tk im  k w a rta ln e  spraw ozdan ia z w yko na n ia  p la ­
nu kasowego. Sprawozdawczość ta  dostarcza danych do ty ­
czących roz liczeń go tów kow ych  gospodarki uspołecznionej 
z ludnością  i  w yn ika ją cych  z n ich  dochodów i  w y d a tk ó w  
p ien iężnych ludności.

P e łna przydatność sprawozdawczości z w yko n a n ia  p lanu  
kasowego d la  ce lów  te renow ych  b ilan sów  p ien iężnych do­
chodów  i  w y d a tk ó w  ludnośc i uzależniona jes t zasadniczo 
od dw óch m om entów , a m ia no w ic ie :

od p o k ryw a n ia  się te ry to ria ln ego  zasięgu spraw ozdaw ­
czości z w yko n a n ia  p lan u  kasowego z te ry to r ia ln y m  zasię­
giem  sprawozdaw czych b ilansów  p ien iężnych dochodów 
i  w y d a tk ó w  ludności,

—  od w y e lim in o w a n ia  z k w a rta ln y c h  sprawozdań z w y k o ­
nan ia  p lan u  kasowego ob ro tów  o cha rakterze technicznych 
roz liczeń go tów kow ych  w e w n ą trz  apa ra tu  bankowego, pocz­
towego itp .

P rzydatność sprawozdawczości z w yko n a n ia  p lan u  kaso­
wego d la  ce lów  b ilansu  p ien iężnych dochodów i  w y d a tk ó w  
ludności uza leżniona je s t zatern od stopn ia  w  ja k im  odzw ie r­
c ied la  ona procesy gospodarcze, dokonujące się na te ren ie  
o b ję tym  b ilansem . Terenem  ty m  jes t okręg a d m in is tra c y j­
ny  —  w o jew ództw o , p o w ia t lu b  m iasto  w ydz ie lone z po­
w ia tu .

W  ja k im  s topn iu  sprawozdawczość k w a rta ln a  z w yko na ­
n ia  p lan u  kasowego spe łn ia  obecnie powyższe w ym og i?  Je­
ś li chodzi o w o je w ó d zk i spraw ozdaw czy b ilans  p ien iężnych 
dochodów i  w y d a tk ó w  ludności, to opracow anie go w  opar­
c iu  o sprawozdawczość z w yko n a n ia  w o jew ódzkiego p lanu  
kasowego w  zasadzie n ie  napo tyka  na w iększe trudności. 
Zasięg te ry to r ia ln y  sprawozdawczości z w yko n a n ia  w o je ­
wódzkiego p lanu  kasowego ob e jm u je  zasadniczo w o jew ódz­
tw o  i  odzw ie rc ied la  w szys tk ie  procesy ekonom iczne, doko­
nu jące się na jego teren ie.

O bro ty  o cha rakte rze  techn icznym  roz liczeń go tów kow ych 
W ewnątrz apara tu  bankowego m a ją  w  sprawozdawczości 
z w yko n a n ia  p lan u  kasowego oddz ia łu  w o jew ódzkiego N BP 
ty lk o  m in im a ln e  znaczenie. W  w iększości p rzyp ad ków  obro­
ty  tego rodza ju , f ig u ru ją c e  w  po zyc ji „zas ilan ie  go tów ko ­
w e " w za jem n ie  się „znoszą" po s tron ie  p rzychodów  i  ro z ­
chodów  p lan u  kasowego na szczeblu w o jew ód zk im , gdyż 
v n ik a ją  z wzajem nego zas ilan ia  się oddz ia łów  Powszech­
nej K asy  Oszczędności i  spó łdz ie ln i oszczędnościowo-pożycz­
kow ych  w  gran icach w o jew ództw a.

O dm ienn ie  p rzedstaw ia  się spraw a na szczeblu po w ia tów  
i  m ias t w ydz ie lonych. Z  w ie lu  p rzyczyn sprawozdawczość 
z w yko n a n ia  p lanu  kasowego na szczeblu oddz ia łu  operacy j­
nego N B P  n ie  p o k ry w a  się z okręgam i a d m in ■'s tra cy jn ym i, 
zarów no w  zakresie ob ro tów  go tów kow ych, przeprowadzo­
nych przez kasy banku , ja k  i  w  zakresie ob ro tów  go tów ko­
w ych , dokonanych za pośredn ic tw em  poczty. A  m ia no w ic ie :

1. O kręg i bankow e oddz ia łów  operacy jnych  N B P  nie  po­
k ry w a ją  się na ogół z okręgam i a d m in is tra c y jn y m i po w ia ­
tó w  i  m ias t w ydz ie lonych. N a p rz y k ła d  w  w o jew ód z tw ie  
k a to w ic k im  te ren  p o w ia tu  będzińskiego należy częściowo do 
okręgu bankowego O ddzia łu  N B P  w  Będzin ie, częściowo zaś 
ściowo do okręgu bankowego O ddzia łu  N B P  w  D ąbrow ie  
G órn icze j.

2. O ddzia ły  ba nków  specja lnych i  Powszechnej K asy 
Oszczędności ob e jm u ją  sw oją dz ia ła lnością  k ilk a  po w ia tów  
i  m iast, podczas gdy ob ro ty  gotów kow e, zw iązane z tą  dz ia ­
ła lnością , skoncentrow ane są w  je dn ym  ty lk o  oddzia le NBP, 
w ła śc iw ym  d la  s iedziby oddz ia łu  banku  specjalnego lu b  Po­
wszechnej K asy Oszczędności. Na p rz y k ła d  do okręgu dzia­
ła lnośc i oddzia łu  B anku  Inw estycy jnego  w  R y b n ik u  należą 
p o w ia t i  m iasto R y b n ik  oraz p o w ia t W odzis ław . O ddzia ł 
B anku  Inw estycy jnego  w  G liw ica ch  obe jm u je  m iasto  i  po­
w ia t  G liw ic e  oraz Zabrze. In s ty tu c ję  pe łnom ocn ika  oddzia łu  
B anku  Inw estycy jnego  p rzy  oddzia le N B P  ustanow iono 
w  w o jew ód z tw ie  k a to w ic k im  ty lk o  W je d n ym  przypadku , 
a. m ia no w ic ie  p rzy  O ddzia le  N B P  w  T a rno w sk ich  Górach! 
Rów nież ok rę g i dz ia ła lnośc i oddz ia łów  Powszechnej Kasy 
Oszczędności o b e jm u ją  często po k i lk a  po w ia tó w  i  m iast. 
Na p rzyk ła d  O ddzia ł P K O  w  D ąbrow ie  G órn icze j obsługuje 
m iasto Dąbrowę, m iasto i  p o w ia t Będzin, m iasto  i  p o w ia t 
Z aw ie rc ie  oraz p o w ia t M yszków .

3. S pecja lizac ja  branżow a oddz ia łów  operacy jnych  N B P  
w  w o je w ó d z tw ie  k a to w ic k im  spraw ia , że rozchodowa s tro ­
na p lanu  kasowego tych  oddz ia łów  n ie  rep rezen tu je  ju ż  
obrotów" go tów kow ych , zw iązanych z danym  pow ia tem  lu b  
m iastem  w ydz ie lonym , w  k tó ry m  oddz ia ł m a sw o ją  sie­
dzibę, a le  ob ro ty  go tów kow e branży, w  k o n tro li k tó re j da­
ny  oddz ia ł spec ja lizu je  się. P rzedsięb io rstw a i  ich  jedno­
s tk i nadrzędne, ob ję te specja lizacją , us tosunkow a ły  się ne­
ga tyw n ie  do in s ty tu c ji rach un ków  pom ocniczych, k tó ra  
um o ż liw ia ła b y  dokonyw an ie  w y p ła t go tów kow ych  przez 
te ry to r ia ln ie  w ła śc iw y  d la  danego p rzedsięb iorstw a oddzia ł 
N B P  oraz zachowanie te ry to r ia ln e j, a  n ie  b ranżow ej s tru k ­
tu ry  s trony  rozchodowej p lanów  kasow ych oddz ia łów  ope­
ra cy jn ych  NBP.

4. Dzia ła lność n ie k tó rych  przeds ięb io rs tw  sięga poza po­
w ia t  (m iasto wydzie lone), w  k tó ry m  zna jd u je  się siedziba 
przeds ięb io rs tw a i  banku  kon tro lu jącego . D o tyczy to na 
p rzyk ła d  p rzeds ięb io rs tw  k o m u n ika c ji. Do kas s tacy jnych  
P K P  należą na p rzyk ła d  kasy b ile to w e  s ta c ji i  p rzys tan ­
kó w  ko le jo w ych  na okreś lonym  szlaku ko le j ow jrn i, p rze­
b iegającym  n ieraz przez k ilk a  pow ia tów . U ta rg i tych  kas 
w p łacane są za pośredn ictw em  kasy s tacy jne j do oddz ia łu  
N B P  zna jdu jącego się w  je j siedzib ie. Podobna sytuacja  
m a m ie jsce w  przedsięb iorstw ach k o m u n ik a c ji lo k a ln e j 
(m ie jsk ie j).

5. O bwodowe urzędy pocztowe ob e jm u ją  k ilk a  okręgów  
ad m in is tra cy jn ych . N a p rzyk ła d  O bw odow em u U rzędow i 
Pocztowem u w  C horzow ie  podlega ją p la có w k i pocztowe 
z te renu  m ia s t: (w ydzie lonych) Chorzowa, Ś w ię toch łow ic  
i  R udy  Ś ląskie j. Do O bwodowego U rzędu Pocztowego 
w  K a to w ica ch  należą urzędy pocztowe z te renu  m ia s t: K a ­
tow ic , M ys łow ic , S iem ianow ic  i  Szopienic. O bw odow y 
U rząd P ocztow y w  Pszczynie obe jm u je  po w ia t pszczyński 
i  tysk i.

N a sku tek  tego ob ro ty  go tów kow e p laców ek pocztowych 
z te renu k i lk u  okręgów  ad m in is tra cy jn ych  (pow ia tów , 
m ia s t w ydz ie lonych), ob ję te  sprawozdaniem  z ob ro tów  go­
tów ko w ych  obwodowego urzędu pocztowego, w ykazyw ane 
są w  spraw ozdan iu z w yko na n ia  p lanu  kasowego jednego 
ty lk o  oddz ia łu  N BP, w łaściw ego d la  s iedziby obwodowego 
urzędu pocztowego. D zia ła lność zb iorczych urzędów  pocz­
tow ych  rów n ież  n ie  p o k ry w a  się z okręgam i a d m in is tra ­
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c y jn y m i (a także nie  z urzędem  obwodow ym ), w  zw iązku  
z czym  przep isy p u n k tu  59, ustępu 3 In s tru k c ji S łużbow ej 
A - l  n ie  rozw iązu ją  tego problem u.

O bro ty  o cha rakterze techn icznych ruch ów  go tów k i, n ie  
zw iązanych z procesam i gospodarczym i, o d g ryw a ją  w  spra­
wozdawczości z w yko n a n ia  p lan u  kasowego oddz ia łów  ope­
ra c y jn y c h  N B P  poważną ro lę, p rzy  czym  m ożliwość w y e li­
m in ow a n ia  pozyc ji „zas ilan ie  go tów kow e“  ze sprawozdań 
oddz ia łów  N B P  n ie  rozw iązu je  p rob lem u „oczyszczania“  
sprawozdawczości p lanu  kasowego od ob ro tów  tego rodzaju, 
gdyż w ys tęp u ją  one w  sprawozdaniach oddz ia łów  opera­
cy jn y c h  N B P  także w  in n e j pozyc ji p lanu  kasowego, a m ia ­
now ic ie  w  saldzie pozostałych ob ro tów  poczty.

Saldo pozostałych ob ro tów  poczty pow inno  w  zasadzie 
obejm ować saldo ob ro tu  przekazowego poczty z ludnością  
z ty tu łu  przekazów  pocztow ych między ludnością, to  znaczy 
ob ro ty  poczty n ie  ob ję te  k la s y fik a c ją  w ed ług  ty tu łó w  p lanu  
kasowego.

S tru k tu ra  o rgan izacy jna  apara tu  poczty oraz obow iązu ją ­
ce obecnie zasady u jm o w a n ia  w  sprawozdawczości p lanu  
kasowego ob ro tów  przeprow adzonych za pośredn ictw em  
poczty pow odują , że ruch y  p ien iądza gotówkowego w  apa­
racie poczty (p laców ka pocztowa —  zb iorczy urząd poczto­
w y  —  bank lu b  odw ro tn ie ) n ie  p o k ry w a ją  się z obiegiem  
sprawozdań z ob ro tów  go tów kow ych  poczty, to znaczy, że 
oddzia ł N BP, u jm u ją c y  w  sw o im  spraw ozdan iu z w y k o ­
nan ia  p lan u  kasowego ob ro ty  danych p laców ek pocztowych 
na podstaw ie ich  sprawozdań, n ie  je s t jednocześnie oddzia­
łem  in kasu jącym  w p ła ty  i  dokonu jącym  w y p ła ty  e fe k ty w ­
ne j g o tó w k i (w p ła ty  i  w y p ła ty  d la  poczty —  sym bol p lanu  
kasowego 50), zw iązane j z pow yższym i ob ro tam i.

W yda je  się konieczne ba rdz ie j szczegółowe naśw ie tlen ie  
powyższej sp raw y i  zw iązanych z n ią  trudnośc i p rzy  w y k o ­
rz ys tyw a n iu  sprawozdawczości z w yko n a n ia  p lanu  kaso­
wego d la  ce lów  b ilan su  pieniężnego dochodów i  w y d a tk ó w  
ludnośc i na szczeblu po w ia tó w  i  m iast w ydz ie lonych. B o­
w iem  korygow an ie  sprawozdawczości z w yko na n ia  p lanu  
kasowego oddzia łów  operacy jnych  NB P w  zakresie obro­
tó w  kas banku, w  celu dostosow ania ic h  zasięgu do gran ic  
okręgu adm in is tracy jnego  (pow ia tu , m iasta  wydzielonego), 
jest zadaniem  w p ra w d z ie  tru d n y m , n iem n ie j w yko na lnym , 
bez po trzeby zm ian  obow iązu jących obecnie zasad spraw o­
zdawczości z w yko n a n ia  p lan u  kasowego. O ddz ia ły  opera­
cy jn e  NB P i oddz ia ły  ba nków  specja lnych są w  posiadan iu 
odpow iedn ich  m a te ria łó w  w  postaci zapotrzebowań na środ­
k i z funduszu  płac oraz in n ych  dokum entów  w y p ła t go tów ­
kow ych, sk ładanych przez k lie n tó w  w  banku  lu b  w  postaci 
in fo rm a c ji zasięgnię tych w  przedsięb iorstw ach i  in s ty tu c ­
jach, k tó re  pozw a la ją  ba rdz ie j lu b  m n ie j dok ładn ie  usta lić  
wysokość w p ła t i  w y p ła t jednostek gospodarczych z te renu 
in n y c h  po w ia tó w  i  m iast, a następnie skorygow ać w łasne 
sprawozdan ie o te  k w o ty  oraz zaw iadom ić za in teresow any w  
te j sp raw ie  oddzia ł NBP, w  celu w prow adzen ia  iden tyczne j 
k o re k ty  do je j sprawozdania.

N a tom iast dostosowanie do okręgów  ad m in is tra cy jn ych  
zakresu sprawozdawczości z w yko n a n ia  p lan u  kasowego 
oddz ia łów  operacy jnych  N B P  w  odniesieniu do obrotów  
przeprowadzonych przez pocztę, a przede w szys tk im  w y e li­
m in o w a n ie  z „sa lda  pozostałych ob ro tów  poczty“  sum  do ty ­
czących ob ro tów  o charakterze techn icznych ru ch ó w  p ie ­
niądza w y d a je  się rzeczą n iem o ż liw ą  bez w p row adzen ia  
zm ian  zasad op racow yw an ia  sprawozdań z ob ro tów  go tów ­
kow ych  przez obwodowe urzędy pocztowe oraz u jm o w a n ia  
ob ro tów  poczty w  sprawozdawczości z w yko n a n ia  p lanu  
kasowego przez oddz ia ły  NBP.

O bro ty  go tów kow e poczty podzie lić  m ożna pod w zg lę ­
dem  ich  cha rak te ru  i  sposobu u jm o w a n ia  w  spraw ozdaw ­
czości z w yko n a n ia  p lanu  kasowego —  na następujące 
grupy:

Przychody
1) w p ła ty  przekazam i pocztow ym i przez jednos tk i gos­

poda rk i uspołecznionej (na p rzyk ła d  przez sk lepy sprze­
daży de ta liczne j) oraz przez osoby fizyczne i  je d n o s tk i nie 
uspołecznione (na p rz y k ła d  z ty tu łu  poda tków  i  op ła t), 
adresowane na oddz ia ły  banków  ^w ce lu  zapisania ich  
rów now artośc i na dobro rach un ków  jednostek gospodarki 
uspołecznionej,

2) w p ła ty  przekazam i pocztow ym i przez osoby fizyczne 
i je dn os tk i gospodark i n ie  uspołecznionej, adresowane na 
rzecz ludności i  jednostek n ie  uspołecznionych,

3) w p ła ty  na ra c h u n k i czekowe PKO ,
4) w p ła ty  na ra ch u n k i oszczędnościowe PKO ,
5) w p ła ty  z ty tu łu  op ła t pocztowych, op ła t te le kom u n i­

kacy jnych , rad io w ych , op ła t celnych, ze sprzedaży znacz­
k ó w  pocztow ych oraz znaczków  i  kuponów  to ta liza to ra  
sportowego ja k  i  z p rzedp ła t na p renum eratę  czasopism,

6) pozostałość g o tó w k i w  kasie na początku okresu spra­
wozdawczego,

7) o trzym ane z a s iłk i go tów kow e za pośredn ic tw em  zb io r­
czego urzędu pocztowego łu b  bezpośrednio z banku. 
Rozchody

1) w y p ła ty  z przekazów  pocztow ych z w ys ta w ie n ia  je d ­
nostek gospodarki uspołecznionej na rzecz ludności,

2) w y p ła ty  z przekazów  em e ry ta lnych  z w ys taw ien ia  
obw odow ych zarządów  ubezpieczeń społecznych i  D O K P  
na rzecz ludności,

3) w y p ła ty  z przekazów  pocztowych z w ys ta w ie n ia  osób 
fizycznych  i  jednostek gospodarki n ie  uspołecznionej na 
rzecz ludnośc i i  jednostek n ie  uspołecznionych,

4) w y p ła ty  z rach un ków  czekowych PKO ,
5) w y p ła ty  z rach un ków  oszczędnościowych PKO ,
6) w y d a tk i adm in is tracy jno-gospodarcze poczty, ja k  p ła ­

ce, zas iłk i, delegacje s łużbowe itd . d la  w łasnych  p racow ­
n ikó w , zap ła ta  za us ług i i  to w a ry  itp .,

7) pozostałość g o tó w k i w  kasie na koniec okresu spra­
wozdawczego,

8) odprowadzone na dm ia ry  kasowe za pośrednictw em  
zbiorczego urzędu pocztowego lu b  bezpośrednio do banku.

W  m yś l p rzep isów  In s tru k c ji S łużbow ej A - l  „P la n o w a ­
nie  K asow e“  obow iązu ją  następujące zasady u jm ow a n ia  
poszczególnych ob ro tów  go tów kow ych  poczty w  sprawozda­
n iach k w a rta ln y c h  z w yko n a n ia  p lan u  kasowego oddzia łów  
operacy jnych  N B P  (podane w  poniższym  zestaw ien iu  k w o ­
ty  oraz sym bole P I, P2, R l,  R2, itd . dotyczą p rzyk ła d ó w  
om aw ianych  w  dalszej części n in ie jszego opracow ania):

Jak  w y n ik a  z powyższego zestaw ienia , n ie  w szystk ie  
ob ro ty  go tów kow e poczty zn a jd u ją  w y ra z  w  odnośnych 
sprawozdaniach „o d c in k o w y c h “ , służących za podstawę 
opracow an ia  spraw ozdan ia kw a rta ln ego  oddzia łu  N BP 
z w yko n a n ia  p lan u  kasowego, w zó r 5 (P2 i  R3 —  ob ró t 
przekazow y poczty z ludnością). Pozycją b ilansu jącą  ob ro ty  
poczty w  ty m  spraw ozdan iu  je s t „saldo pozostałych obro­
tó w  poczty“ . P ow inno  ono obejm ow ać saldo ob ro tu  prze­
kazowego poczty z ludnośc ią  i  w  naszym p rzyk ładz ie  m u ­
sia łoby w ynosić 8.000 z ło tych ; (P2 (20.000) m n ie j R3 (12.000) 
8.000) —  po s tron ie  przychodów “ p lanu  kasowego.

O blicza jąc sumę b ilansu jącą  ob ro ty  poczty w  sprawozda­
n iu  k w a rta ln y m  oddz ia łu  N B P , usta lonych na podstaw ie 
w ym ien ionych  w  powyższym  zestaw ien iu  sprawozdań „o d ­
c in k o w y c h “ , uzysku jem y:

P I  +  P3 +  P4 +  P5 +  P6 +  P7 =
200.000 +  50.000 +  90.000 +  8.000 +  2.000 +  30.000 =  380.000 

R l +  R2 +  R4 +  R5 +  R6 +  R7 +  R8 =
5.000 +  130.000 +  80.000 +  48.000 +  18.000 +  7.000 +  100.000 =

=  388.000

Saldo pozostałych ob ro tów  poczty (strona p rzy ­
chodów  p lanu  kasowego) 8.000



N r 7 W IA D O M O Ś C I N A R O D O W E G O  B A N K U  P O LS K IE G O 349
S

ym
bo

l

Rodzaj ob ro tów  poczty
Podstawa u jm o w a n ia  w  spraw ozdan iu k w a rta ln y m  od­

dz ia łów  N B P  z w yko n a n ia  p lanu  kasowego, w zó r 5
K w o ta

P I w p ła ty  na przekazy pocztowe jednostek uspo­
łecznionych oraz osób fizycznych  i  jednostek 
gospodarki n ie  uspołecznionej, adresowane na 
b a n k i w  celu zap isania ich  na dobro rachun­
k ó w  jednostek gospodarki uspołecznionej

ew idenc ja  w p ła t przez pocztę, w zó r 7, prowadzona na 
podstaw ie od c in ków  przekazów  pocztow ych przez od­
dz ia ły  N BP, p rzy jm u ją ce  w p ła ty  p laców ek pocztowych 
(zbiorczych urzędów  pocztowych) 200.000

P2 w p ła ty  na przekazy pocztowe przez osoby f i ­
zyczne i  je dn os tk i gospodarki n ie  uspołecznio­
ne j, adresowane na rzecz ludności i  jednostek 
n ie  uspołecznionych

—
20.000

P3 w p ła ty  na ra c h u n k i czekowe P K O sprawozdanie k w a rta ln e  z w yko n a n ia  w p ła t i  w y p ła t 
przez pocztę na ra ch u n k i P K O , w zó r 9, składane przez 
oddz ia ły  P K O 50.000

P4 w p ła ty  na ra c h u n k i oszczędnościowe P K O sprawozdanie m iesięczne z ob ro tów  go tów kow ych  p la ­
ców ek pocztowych, w zó r 10, składane przez obwodowe 
urzędy pocztowe 90.000

P5 w p ła ty  z ty tu łu  op ła t pocztowych, te le kom u n i­
kacyjnych. itp .

sprawozdanie m iesięczne z ob ro tów  go tów kow ych  p la ­
ców ek pocztowych, w zó r 10, składane przez obwodowe 
urzędy pocztowe 8.000

P6 pozostałość g o tó w k i w  kasie na początku ok re ­
su sprawozdawczego

sprawozdanie m iesięczne z ob ro tów  go tów kow ych  p la ­
ców ek pocztowych, w zó r 10, składane przez obwodowe 
urzędy pocztowe 2.000

P7 otrzym ane z a s iłk i go tów kow e pozycja  „w y p ła ty  d la  poczty“  a rkusza k o n tro li w y k o ­
nan ia  p lanu  kasowego, w zó r 6, oddz ia łów  N B P  oraz 
sprawozdań dekadow ych oddz ia łów  P K O  i  spó łdz ie ln i 
oszczędnościowo-pożyczkowych , 30.000

Razem przychody (P) 400.000

R1 w y p ła ty  z przekazów  pocztow ych z w ys ta w ie ­
n ia  jednostek uspołecznionych na rzecz ludności

ew idenc ja  czeków  akceptow anych i  poleceń prze lew u 
w yd an ych  do roz liczen ia  z pocztą, w zó r 8, prowadzona 
przez oddz ia ły  N BP, B anku  Inw estycy jnego  i  B anku  
Rolnego 5.000

R2 w y p ła ty  z przekazów  em e ry ta lnych  na rzecz 
ludności

sprawozdan ie m iesięczne z ob ro tów  go tów kow ych  p la ­
ców ek pocztowych, w zó r 10, składane przez obwodowe 
urzędy pocztowe 130.000

R3 w y p ła ty  z przekazów  pocztow ych z w ys ta w ie ­
n ia  osób fizycznych  i  jednostek gospodarki nie 
uspołecznionej na rzecz ludnośc i i  jednostek nie 
uspołecznionych

—

12.000

R4 w y p ła ty  z rach un ków  czekowych P K O sprawozdan ie k w a rta ln e  z w yko n a n ia  w y p ła t i  w p ła t 
przez pocztę na ra c h u n k i PKO . w zó r 9, składane 
przez oddz ia ły  P K O 80.000

R5 w y p ła ty  z rach un ków  oszczędnościowych P K O sprawozdan ie m iesięczne z ob ro tów  go tów kow ych  p la ­
ców ek pocztowych, w zó r 10, składane przez obwodowe 
urzędy pocztowe 48.000

R6 w y d a tk i adm in istracyjno-gospodarcze poczty: 
płace, z a s iłk i itp .

sprawozdan ie m iesięczne z ob ro tów  go tów kow ych  p la ­
ców ek pocztowych, w zó r 10, składane przez obwodowe 
urzędy pocztowe 18.000

R7 pozostałość g o tó w k i w  kasie na koniec okresu 
sprawozdawczego

sprawozdan ie m iesięczne z ob ro tów  go tów kow ych  p la ­
ców ek pocztowych, w zó r 10, składane przez obwodow e 
urzędy pocztowe 7.000

R8 odprowadzone na dm ia ry  kasowe pozycja  — w p ła ty  poczty do banku  —  arkusza k o n tro li 
w yko n a n ia  p lan u  kasowego, w zó r 6, oddz ia łów  N B P  
oraz sprawozdań dekadow ych oddz ia łów  P K O  i  spół­
d z ie ln i oszczędnościowo-pożyczkowych 100.000

Razem rozchody (R) 400.000
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Saldo pozostałych ob ro tów  poczty odpow iada w  pow yż­
szym  p rzypadku  sa ldu ob ro tu  przekazowego poczty z lu d ­
nością i  w  te j sy tu a c ji czyn i zadość w ym ogom  b ilansu  p ie ­
niężnych dochodów i  w y d a tk ó w  ludności.

W  powyższym  p rzyk ład z ie  p rzy ję to  założenie, że obroty 
gotówkowe, przeprowadzane za pośrednictwem poczty, nie 
wykraczają poza granice okręgu administracyjnego, w  któ­
rym  ma siedzibę dany oddział NB P, to znaczy że przekazy 
pocztowe (P I) nadawane są wyłącznie na terenie okręgu 
bankowego oddziału NBP, prowadzącego ewidencję w płat 
przez pocztę oraz, że ten oddział NB P inkasuje także nad­
m iary kasowe (R8) placówek pocztowych, które przyjęły  
w płaty na przekazy; że na terenie tego okręgu adm inistra­
cyjnego znajduje się obwodowy urząd pocztowy, którego za­
kres działalności pokryw a się z powiatem (miastem w y­
dzielonym); dalej, że na terenie okręgu bankowego dane­
go oddziału NB P istnieje oddział PKO , którego zasięg dzia­
łalności obejmuje tylko okręg bankowy danego oddziału 
NB P; że z danego oddziału NB P otrzym ują zasiłki gotów­
kowe (P7) wyłącznie placówki pocztowe, działające na tere­
nie okręgu bankowego danego oddziału NBP.

W yłączn ie  w  tych  w a ru n ka ch  saldo pozostałych ob ro tów  
poczty jes t rów ne  saldu ob ro tu  przekazowego poczty z lu d ­
nością, odpow iada jąc potrzebom  b ilan su  p ien iężnych docho­
dów  i  w y d a tk ó w  ludności. Jednak w  p ra k tyce  w o jew ód z­
tw a  ka to w ick ie go  w arunki te w  żadnym okręgu banko­
wym  nie są spełniane.

P rob lem  ten  w ys tęp u je  także i  w  in n ych  w o jew ództw ach  
choćby d la  tego, że w  c h w ili obecnej n ie  w e w szys tk ich  
pow ia tach, W k tó ry c h  is tn ie ją  oddz ia ły  N B P , m a ją  siedzibę 
także oddz ia ły  P K O  i  obw odow y urząd pocztowy. S ytuację  
powyższą ob razu ją  następujące p rz y k ła d y :

1. Zb iorcze u rzędy pocztowe sk łada ją  w e w ła śc iw ych  d la  
n ich  oddzia łach N B P  od c in k i p rzekazów  pocztow ych (w  ce­
lu  zap isania ich  rów no w artośc i na rachunkach  przekazo- 
b io rcó w  uspołecznionych, prow adzonych w  ty c h  oddziałach 
N B P  (nadanych w  p laców kach  pocztowych, k tó ry c h  nad­
m ia ry  kasowe n ie  są inkasow ane przez dany urząd poczto­
w y , lecz przez urząd zb iorczy z innego p o w ia tu  (m iasta 
wydzie lonego). N a p rzyk ła d :

a) na te ren ie  p o w ia tu  tarnogórsk iego is tn ie ją  23 p laców ­
k i pocztowe. O d c in k i przekazów  nadanych w e  w szystk ich  
tych  p laców kach  d la  jednostek uspołecznionych, posiadają­
cych ra c h u n k i w  O ddzia le  N B P  w  T a rno w sk ich  G órach, 
sk łada w  ty m  oddzia le Z b io rczy  U rząd  pocztow y w  T a r­
now sk ich  Górach. U rząd ten in kasu je  je d n a k  na d m ia ry  k a ­
sowe ty lk o  14 p laców ek pocztow ych p o w ia tu  ta rno gó rsk ie ­
go. Z  pozostałych 9 p laców ek 6 odprowadza na d m ia ry  do 
Zbiorczego U rzędu Pocztowego w  K a tow icach , a trz y  do 
Zbiorczego U rzędu Pocztowego w  B y tom iu .

b) spośród dziesięciu p laców ek pocztow ych na te ren ie  
(m iasta w ydzie lonego) R u dy  Ś ląskie j ty lk o  jedna dokonu je  
w p ła t do O ddzia łu  N B P  w  R udzie Ś ląsk ie j, sk łada jąc w  tym  
oddzia le od c in k i przekazów  pocztowych, nadanych w e 
w szys tk ich  p laców kach  na te ren ie  tego m iasta . N a dm ia ry  
kasowe pozostałych dz iew ięc iu  p laców ek in kasu je  Z b io rczy 
U rząd Pocztow y w  C horzow ie, odprow adzając je  do O ddzia­
łu  N B P  w  Chorzowie.

O bliczen ia d la  O ddz ia łu  N B P  w  R udzie Ś ląsk ie j w  na­
szym p rzyk ład z ie  c y fro w y m , zak łada jąc że na d m ia ry  kaso­
we (R8) dz iew ięc iu  p laców ek pocztowych, obs ług iw anych 
przez Z b io rczy  U rząd Pocztow y w  Chorzow ie, wynoszą
90.000 z ło tych  a n a d m ia ry  kasowe p la có w k i w p łaca jące j do 
O ddzia łu  N B P  w  R udzie Ś ląsk ie j —  10.000 z ło tych, przed­
s ta w ia ły b y  się następująco:

P I +  P3 +  P4 +  P5 +  P6 +  P7 =
200.000 +  50.000 +  90.000 +  8.000 +  2.000 +  30.000 =  380.000 

R1 +  R2 +  R4 +  R5 +  R6 +  R7 +  R8 =

5.000 +  130.000 +  80.000 +  48.000 +  18.000 +  7.000 +.10.000 =

=  298.000

Saldo pozostałych ob ro tów  poczty (strona rozcho­
dów  p lan u  kasowego) 82.000

Z am iast 8.000 z ło tych  po stron ie  przychodów  p lan u  ka­
sowego saldo pozostałych ob ro tów  poczty w yn os i w  O ddzia­
le N B P  w  R udzie Ś ląsk ie j 32.000 z ło tych  po stron ie  rozcho­
dów. W  O ddzia le  N B P  w  Chorzow ie, p rz y jm u ją c y m  w p ła ­
ty  Zbiorczego U rzędu Pocztowego w  C horzow ie, saldo po­
zosta łych ob ro tów  poczty w yka za ło by  oczyw iście odchyle­
nie  w  p rze c iw n ym  k ie ru n k u , ponieważ odprowadzone nad­
m ia ry  kasowe poczty (R8) n ie  wynoszą w  ty m  oddziale
100.000 z ło tych  lecz 190.000 zło tych.

2. W ie le  p rzeds ięb io rs tw  posiada swoje p la có w k i na te­
ren ie  k i lk u  p o w ia tó w  a n ieraz na te ren ie  całego w o jew ódz­
tw a  („R u ch “ , W o jew ódzk ie  P rzedsięb io rstw o H a n d lu  M e­
b la m i itp ). W  p rzypadku , gdy p la c ó w k i te odprow adza ją  go­
tów kę  za pośredn ic tw em  poczty, od c in k i p rzekazów  poczto­
w ych  o trzym u je , w  ce lu  zap isania na rachunek bankow y, 
zb iorczy urząd pocztowy, w ła ś c iw y  d la  s iedziby oddzia łu 
NBP, kon tro lu jącego  i  finansu jącego dane przeds ięb ior­
stwo. N a d m ia ry  kasowe p laców ek pocztowych, p rz y jm u ją ­
cych przekazy, inkasow ane są przez inne  zbiorcze urzędy 
pocztowe.

Na p rzyk ła d  M ie js k i H ande l D e ta liczny  w  R y b n ik u  p ro ­
w adz i sk lepy de ta liczne na te ren ie  sąsiedniego pow iatu, 
w odzis ław skiego. S klepy te  odprow adza ją  częściowo swoje 
u ta rg i za pośredn ictw em  urzędów  pocztowych, odsyła jących 
na d m ia ry  kasowe do O ddzia łu  N B P  w  W odzis ław iu . N a­
tom iast o d c in k i p rzekazów  pocztow ych p la c ó w k i pocztowe 
p rzesyła ją  do Zbiorczego U rzędu Pocztowego w  R yb n iku , 
k tó ry  składa je  w  O ddzia le N B P  w  R yb n ik u , gdzie przed­
s ięb io rs tw o posiada sw ó j rach un ek  roz liczen iow y. Z ak łada­
jąc, że u ta rg i sk lepów  M ie jsk iego  H a n d lu  Detalicznego 
w  R yb n iku , zna jdu jących  się na te ren ie  p o w ia tu  w odz i­
sławskiego, wynoszą 20.000 z ło tych , ob liczenia w  p rz y k ła ­
dzie naszym d la  O ddzia łu  N B P  w  R y b n ik u  p rze ds taw ia ły ­
by się następująco:

P I +  P3 +  P4 +  P5 +  P6 +  P7 =
220.000 +  50.000 +90.000 +  8.000 +  2.000 +  30.000 =  400.000 

R1 +  R2 +  R4 +  R5 +  R6 +  R7 +  R8 =
5.000 +  130/000 +  80.000 +  48.000 +  18.000 +  7.000 +  100.000 =

=  388.000

Saldo pozostałych ob ro tów  poczty (strona rozcho­
dów  p lanu  kasowego) 12.000

Z am iast 8.000 z ło tych  po s tron ie  p rzychodów  p lan u  kaso­
wego saldo pozostałych ob ro tów  w  O ddzia le  N B P  w  R yb­
n ik u  w ynos i 12.000 z ło tych  po s tron ie  rozchodów. W  Od­
dzia le  N B P  w  W odz is ław iu  saldo w yka za ło by  odchylen ie  
w  p rze c iw n ym  k ie ru n k u , gdyż w p ła ty  na przekazy poczto­
w e (P I) wynoszą w  ty m  oddzia le n ie  200.000 z ło tych  lecz
180.000 zło tych.

3. Spó łdz ie ln ie  oszczędnościowo-pożyczkowe odprow adza­
ją  sw oje n a d w yżk i kasowe w  n ie k tó rych  przypadkach za 
pośredn ic tw em  placów ek pocztowych, na d m ia ry  kasowe k tó ­
rych  inkasu je  zb iorczy urząd pocztow y z innego pow ia tu . 
Na p rz y k ła d  S pó łdz ie ln ia  Oszczędnościowo-Pożyczkowa 
w  Im ie lin ie  w  pow iecie  ty s k im  odprowadza n a d w yżk i ka ­
sowe za pośredn ictw em  urzędu pocztowego, odsyłającego 
sw oje na d m ia ry  kasowe do Zbiorczego U rzędu Pocztowego 
w  K atow icach . Spraw ozdan ie dekadowe z w y k o n a n ia  p lanu  
kasowego, w  k tó ry m  spó łdz ie ln ia  ta  w yka zu je  go tów kę od­
prow adzoną na pocztę w  po zyc ji „w y p ła ty  d la  poczty” , sk ła ­
da ona w  O ddzia le N B P  w  M ik o ło w ie  (oddzia ł p o w ia tow y
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d la  p o w ia tu  tyskiego). Zak łada jąc , że w y p ła ty  d la  poczty 
S pó łdz ie ln i Oszczędnościowo-Pożyczkowej w  Im ie lin ie  w y ­
nos iły  25.000 z ło tych, ob liczenie salda pozostałych ob ro tów  
poczty d la  O ddz ia łu  N B P  w  K a to w ica ch  p rzeds taw ia łyby  
się następująco:

P I +  P3 +  P4 +  P5 +  P6 +  P7 =
200.000 +  50.000 +  90.000 +  8.000 +  2.000 +  30.000 =  380.000

R1 +  R2 +  R4 +  R5 +  R6 +  R7 +  R8 =
5.000 +  130.000 +  80.000 +48.000 +  18.000 +  7.000 +  125.000 =

=  413.000

Saldo pozostałych ob ro tów  poczty (strona p rzy ­
chodów  p lan u  kasowego) 33.000

Z am iast 8.000 z ło tych  saldo ' pozostałych ob ro tów  poczty 
w ynos i 33DOO tysiące zło tych. O ddzia ł N B P  w  M ik o ło w ie  
w yka za łb y  odchylen ie  w  o d w ro tn ym  k ie ru n k u  (R8 —  w p ła ­
ty  poczty w  O ddzia le N B P  w  M ik o ło w ie  w yn iosą  ty lk o
75.000 z ło tych , zam iast 100.000 złotych).

4. Jak  ju ż  w spom niano poprzednio zasięg dz ia ła lności 
P K O  obe jm u je  na jczęściej k ilk a  okręgów  a d m in is tra c y j­
nych, p rzy  czym  ob ro ty  go tów kow e oddz ia łu  P K O  w yka zy ­
w ane są w  spraw ozdan iu  z w yko n a n ia  p lanu  kasowego 
jednego ty lk o  oddzia łu  NB P , w łaściw ego d la  s iedziby od­
dz ia łu  PKO . T ak  na p rzyk ła d - p o w ia t m yszkow sk i obsłu­
g iw a n y  jes t przez O ddzia ł P K O  w  D ąbrow ie  G órn icze j. Za­
tem  sprawozdanie k w a rta ln e  z w yko n a n ia  w p ła t i  w y p ła t 
przez pocztę na ra c h u n k i PKO , Wzór 9, obe jm ujące ob ro ty  
dokonane za pośredn ictw em  placów ek pocztow ych p o w ia tu  

•

Doświadczenia z akcji łqczenia
z czynnościami

N aw iązu jąc  do a r ty k u łó w  na tem at w y n ik ó w  połączenia 
k o m ó rk i roz liczeń inkasow ych  z czynnościam i dysponentów, 
chc ia łbym  pokró tce  podz ie lić  się dośw iadczen iam i naszego 
oddzia łu  na ty m  odcinku.

Po ukazan iu  się zarządzenia Prezesa B-36/59 rozpoczę­
liś m y  szkolenie w y typo w a nych  p ra cow n ikó w . Szkolenie to 
polegało przede w szys tk im  na p ra k tyczn ym  w za jem nym  
przeszkolen iu  za in teresow anych p ra co w n ikó w  niezależ-1 
n ie  od szkolen ia teoretycznego, ja k ie  by ło  przeprowadzane 
in d y w id u a ln ie  i  w  fo rm ie  odp raw  szkolen iow ych. Łączny 
czas zużyty  na przeszkolenie jednego p ra co w n ika  w yn o ­
s ił oko ło trzech tygo dn i i  b y ł w ysta rcza jący, ja ko  że w ię ­
kszość p ra co w n ikó w  pow o łanych  do pe łn ien ia  czynności 
w  nowo u tw orzone j kom órce dysponentów  w  zasadzie b y ­
ła  przeszkolona zarów no w  czynnościach dysponenta ja k  
i  w  dotychczasowej kom órce rozliczeń inkasow ych. Szko­
le n ie  w  te j fo rm ie  stosu jem y od dłuższego czasu, zapew­
n ia ją c  sobie w  ten sposób zastępstwa na okres u rlopów , 
chorób itp .

D la  zapew nienia c iągłości wzajem nego doszkalan ia  się 
p ra co w n ikó w  w  nowo u tw o rzon e j kom órce roz lokow ano ich 
w  ta k i sposób, że każdy z dysponentów  w e d łu g  dawnego 
podzia łu  organ izacyjnego m ia ł naprzec iw  siebie p ra co w n i­
ka  b y łe j k o m ó rk i rozliczeń.

Rozmieszczenie dysponentów  n ie  nastręczało nam  spe­
c ja ln ych  trudnośc i. U m o ż liw iliś m y  każdem u z n ich  za ła­
tw ia n ie  k lie n ta  bez o d ryw a n ia  się od b iu rk a . P rzydz ie la ­
jąc dysponentom  odpow iedn ie  ra c h u n k i do bezpośrednie j 
obsługi, u w zg lę d n iliśm y  następujące m om enty.

Dokonano rozdz ia łu  tych  rach un ków  w  oparc iu  o b ra n ­
żow y podzia ł w  ram ach kon ta  b ilansow ego 6 w ra z  z ra ­
chunkam i pożyczkow ym i i  ra ch u n ka m i prow adzonym i 
W ram ach kon ta  b ilansow ego 8. Następn ie każdem u ' z dy-

m yszkowskiego, składane jes t w  O ddzia le  N B P  w  D ąbro­
w ie  G órn icze j i  w chodzi do spraw ozdan ia z w yko n a n ia  p la ­
nu kasowego tego oddzia łu , m im o że na d m ia ry  kasowe p la ­
ców ek pocztow ych p o w ia tu  m yszkow skiego odprowadzane 
są —  za pośredn ic tw em  Zbiorczego U rzędu Pocztowego 
w  M yszkow ie  —  do O ddzia łu  N B P  w  M yszkow ie. W  na ­
szym p rzyk ład z ie  liczbow ym  w  p rzyp ad ku  O ddzia łu  N B P  
w  M yszkow ie  n ie  będą w ys tęp ow a ły  pozycje P3 (w p ła ty  
na ra ch u n k i czekowe P K O  oraz R4 (w y p ła ty  z rach un ków  
czekowych P K O ) a saldo pozostałych ob ro tów  będzie w y ­
nosiło:

P I +  P4 +  P5 +  P6 +  P7 =
200.000 +  90.000 +  8.000 +  2.000 +  30.000 =  330.000

R1 +  R2 +  R5 +  R6 +  R7 +  R8 =
5.000 +  130.000 +  48.000 +  18.000 +  7.000 +  100.000 =  308.000 

Saldo pozostałych ob ro tów  poczty (strona roz­
chodów p lanu  kasowego) 22.000

Zam iast 8.000 z ło tych  po s tron ie  p rzychodów  p lanu  ka ­
sowego saldo pozostałych ob ro tów  poczty w yn os i w  Od­
dzia le  N B P  w  M yszkow ie  22.000 z ło tych  po stron ie  rozcho­
dów. O ddzia ł N B P  w  D ą bro w ie  G órn icze j, u jm u ją c y  
w  sw oim  spraw ozdan iu  z w yko n a n ia  p lanu  kasowego w p ła ­
ty  i  w y p ła ty  przez pocztę z rach un ków  czekow ych P K O  
(P3 i  R4) dokonane w  pow iec ie  m yszkow skim , w ykaże od­
chy len ie  salda w  od w ro tn ym  k ie ru n k u .

(c. d. n.)
B. Śmieszek 

K a tow ice

komórek rozliczeń inkasowych 
dysponentów

sponentów, poza w yże j w y m ie n io n y m  rozdzia łem , p rzy ­
dzielono pew ną ilość pozostałych rach un ków  prow adzonych 
W ram ach  k o n t b ilansow ych  7, 9, 71, 82 i  83. Podzia łu  te ­
go dokonano m iędzy p ięc iu  dysponentów , ja k o  że szósty 
dysponent p row adz i w y łączn ie  p rim ano tę  go tów kow ą w p ła t 
i  w y p ła t oraz k la s y fik a c ję  ob ro tów  go tów kow ych  w ed ług  
ty tu łó w  p lan u  kasowego system em  m aszynow ym  na m a­
szynach sum ujących, w ie lo lic z n ik o w y c h  m a rk i ^ ,A nke r“ . 

P rzecię tna ilość ra ch u n kó w  (jednostek sam odzie lnych) ob­
s ług iw anych  przez jednego dysponenta w yn os i około p ię t­
nastu.

Połączenie czynności k o m ó rk i roz liczeń z czynnościam i 
dysponenta w ym aga ło  w  pew nym  s topn iu  reo rga n iza c ji do­
tychczasowej sekc ji rachunkow ośc i pod ką tem  w idzen ia  od­
pow iedzia lności poszczególnych p ra co w n ikó w  za pow ie rzo­
ne im  czynności ja k  i  pod w zględem  p ra w id ło w o śc i obiegu 
dokum entów .

A b y  zachować zasadę rozdz ia łu  księgowości ana lityczne j 
od księgowości synte tycznej rozgraniczono trz y  podstaw o­
we g ru py :

a) grupę opracow ującą dyspozycje k lie n to w sk ie , o trzy ­
mane od dysponentów  —  łącznie z czynnościam i księgowa­
n ia  maszynowego,

b) grupę opracow ującą do kum en ty  zw iązane z ro z li­
czen iam i m iędzyoddz ia low ym i,

c) grupę prowadzącą d z ie n n ik  ob ro tów  i  księgę główną.

P raco w n icy  g ru py  a i  b  w y k o n u ją  czynności wchodzące
W zakres księgowości ana lityczne j, zaś p ra cow n icy  g rupy 
c —  księgowości synte tycznej. K o n tro lę  zapisów na ka rtach  
kon tow ych  k lie n tó w , po zaksięgow aniu zaszłości d n ia  ope­
racyjnego, w y k o n u ją  dysponenci ro łiczeń  w  zakresie kon ­
tro lo w a nych  przez n ich  rach un ków  bankow ych.

W szystk ie  do kum en ty  m em oria łow e i  go tów kow e k o n tro -
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low ane są pod w zględem  fo rm a ln y m  i  rzeczowym  przez 
odpow iedn ich  dysponentów. D okum en ty  kasowe (rozcho­
dowe) po ich  k o n tro li fo rm a ln e j i  m ery to ryczn e j przez dy­
sponenta oraz w y d a n iu  nu m erka  kasowego k ie row ane  są 
do p ra co w n ika  prowadzącego p rim ano tę  kasową, k tó ry  po 
p o w tó rn ym  skon tro lo w an iu  w łaściw ego z a k w a lifik o w a n ia  
dokum entu  kasowego i  po odpow iedn im  za re jestrow an iu  
W prim anoc ie  kasowej oraz w  re jestrze  sym bo li p lanu  k a ­
sowego k ie ru je  je  do w ła śc iw e j kasy za pośrednictw em  
specjalnego transporte ra . P row adzenie d o kum e n tac ji o cha­
rak te rze  t rw a ły m  oraz ośw iadczeń w  zakresie fo rm  akcep­
tu  pow ierzono k ie ro w n ik o w i k o m ó rk i dysponentów. Do za­
dań k ie ro w n ik a  k o m ó rk i dysponentów  należy także:

—  organ izow an ie  p racy  i  czuw an ie  nad te rm in o w ym  
i  p ra w id ło w y m  je j przebiegiem , szczególnie z p u n k tu  w i­
dzenia bezpieczeństwa ob ro tu  gotów kow ego i  czekowego ja k  
rów ń ież  zabezpiczenia dowodów , ksiąg itp .,

—  organ izow an ie  i  prow adzen ie k o n tro li bieżącej i  ko n ­
t r o l i  okresow ej,

—■ prow adzen ie  w yc inkow ego  zb io ru  zarządzeń Banku,

—  za ła tw ia n ie  korespondencji oraz op racow yw anie  wszel­
k ie j sprawozdawczości z zakresu czynności kom ó rk i,

—  k o n tro la  k lie n to w s k ic h  dyspozyc ji go tów kow ych  na 
d rugą  rękę.

D la  u ła tw ie n ia  p racy dysponentów  w  zakresie stosowa­
n ia  fo rm  akceptu w prow adzono k o n tro lk i pomocnicze, 
um o ż liw ia ją ce  szybkie  stw ie rdzenie , ja k i rodza j akceptu 
należy stosować p rzy  poszczególnych rozliczeniach. K o n tro l­
ka  ta  umieszczona je s t w  op raw ie  ce lo fanow e j, k tó re j uży­
w a się do och ran ian ia  k a r t  w zo rów  podp isów  (F-4009). O to 
w zór ta k ie j k o n tro lk i:

Akcept milczący umowny natychmiastowy

(strona przednia)
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120 CBRPW
K a to ­
w ice

Z jedn .
E nergt.

Rej.
Lubań

M P G K
Lubań

O U P T
Lubań

O PHO
i,u b a ń

CPN

122 »» >» ” a

itd .

Akcept milczący umowny term inowy —  generalnie

(strona odw ro tna)

N r  kon ta  
p ła tn ik a Nazwa p ła tn ik a U w ag i

1621 — 6 — 120 L u b a ń sk ie  Z a k ła d y  P rzem ys łu  
B aw e łn ianego w  L u b a n iu

1621 — 6 — 122 D o lnoś ląsk ie  Z ak ła dy  P rzem y­
s łu  Jedwabniczego w  Leśne j

itd .

Bazując na powyższych założeniach u s ta liliś m y  ta k i w e ­
w n ę trzn y  obieg dokum entów , k tó ry  g w a ra n tow a łb y  w ła ­
ściwe w yko n yw a n ie  w szys tk ich  czynności m a n ip u la cy jnych

w  czasie siedm iogodzinnego d n ia  pracy. P odzia łu  tego do­
kona liśm y w  sposób następu jący:

O ddzia ł rozpoczyna pracę o godzin ie 7.30 i  kończy ją  
o godzin ie 14.30. A b y  dysponentom  u m o ż liw ić  ry tm iczność 
p racy poczta odbierana jes t o godzin ie 7.00 i  oddawana do 
opracow ania kom órce rachunkow ości o godzin ie 7.30. W 
godzinach od siódm ej trzydz ieśc i do ósmej p ra cow n icy  ko ­
m ó rk i rachunkow ości g ru p y  „a “  op racow u ją  otrzym aną 
pocztę, zaś dysponenci w  ty m  czasie dokonu ją  w y k u p u  zo­
bow iązań przez w y łączen ie  dyspozycji p ła tn ych  w  danym  
d n iu  i  in nych  dokum entów . W  dalszym  c iągu u trzym a liśm y  
zasadę prow adzen ia  a rkuszy dysponenta. Nanoszenie da­
nych księgow ych na arkusze dysponenta dokonyw ane jest 
w  przeddzień p ła tnośc i zobowiązań, to  je s t po skon tro lo ­
w a n iu  księgow ań an a litycznych  na rachunkach  k lie n tó w .

D okum en ty  w yłączone z odnośnych ka rto te k , ostem plo­
w ane przez w ła śc iw ych  dysponentów , są następnie prze­
kazyw ane g rup ie  opracow ujące j dyspozycje k lien to w sk ie , 
ta k  że od godziny ósmej dysponenci p rzys tępu ją  do spo­
rządzania zb iorczych dow odów  obciążeniow ych i  uznanio­
wych, pochodzących z w yku p u . P rim a n o ta  sporządzona jest 
zatem o godzin ie  9.30. O trzym ane z poczty kom p le ty  żądań 
zap ła ty  (egzemplarze I I ,  I I I ,  IV  i  W ) p rz y jm u je  i  k o n tro lu ­
je  k ie ro w n ik  k o m ó rk i dysponentów  w  godzinach rannych, 
to jes t od godziny 7.30 do 8.30. Po spraw dzen iu  i  posegre­
gow aniu  przekazu je  je  za in teresow anym  dysponentom . S uk­
cesyw nie dysponenci p rzekazu ją  p ra cow n iko m  g ru p y  „b “  
p rzy ję te  od k lie n tó w  dyspozycje m em oria łow e —  zaś jedno­
razowo o godzin ie 10.30, odpow iedn ie egzem plarze żądań 
zap ła ty, przeznaczonych do w y s y łk i (p ła tne  w  in n ych  od­
dzia łach lu b  bankach).

P rzy  op raco w yw a n iu  poczty zam ie jscow ej (aw izów ) przez 
grupę „a “  oddzia ł stosuje zasadę nieco odm ienną an iże li 
m ów ią  przep isy o roz liczen iach pien iężnych, polegającą na 
w y łączen iu  p ie rw szych  egzem plarzy żądań zap ła ty  z k a rto ­
te k  należności na podstaw ie czw a rtych  egzem plarzy przed 
sporządzeniem  zbiorczych dow odów  uznan iow ych. Z b io r­
cze dow ody uznan iow e są zatem  sporządzane na podstaw ie 
p ie rw szych  egzem plarzy żądań zap ła ty, co w  rezu ltac ie  da je 
gw aranc ję  p raw id łow ego  w y łączen ia  p ie rw szych  egzempla­
rzy  z poszczególnych p o rtfe li, a ty m  sam ym  w y e lim in o w u ­
je  ca łkow ic ie  lu b  ogranicza do m in im u m  niezgodności sta­
nów  należności na u lt im o  k w a rta łu  p rzy  uzgadnian iu  
z k lien tem .

Czas p racy dysponentów  od godziny 11 do 12.30 zużyw a­
ny  jes t na czynności ta k ie  ja k : dokonyw an ie  p rze rzu tów  
w  ka rto te kach  zobow iązań, dokonyw an ie  zw ro tó w  i  odm ów, 
segregowanie żądań zap ła ty  przeznaczonych do odpow ie­
dn ich  k a rto te k  zobowiązań, op a tryw a n ie  ich  te rm in em  ak ­
ceptu, w łączan ie  p ierszych egzem plarzy żądań zap ła ty 
i w yka zów  do p o r tfe li należności oraz rek lam ow an ie  w  ban­
k u  p ła tn ik a  żądań zap ła ty  zaleg łych ponad dw a miesiące. 
K o n tro li księgowań ana litycznych  na k a rta ch  księgow ych 
dokonu ją  dysponenci od godziny 12,30 do godziny 14. Po­
zostałe pó ł godziny w y k o rz y s tu ją  na nanoszenie danych do 
arkusza dysponenta, k tó ry  p row adzony jes t w  fo rm ie  książ­
kow e j i  w ysta rcza  na okres p ra w ie  jednego m iesiąca.

Połączenie czynności k o m ó rk i ro liczeń  inkasow ych  z ko­
m órką  dysponenta dało nam  w  efekcie  wygospodarow anie 
jednego e ta tu  oraz z loka lizow a ło  w  dostatecznym  stopniu 
całość spraw  zw iązanych z a d m in is tro w a n ie m  rachunk iem  
ba nko w ym  w  rękach jednego p ra cow n ika  (dysponenta), 
a zatem  da ło zastosowanie w  pe łn i zasady jednego ok ien­
k a  i  udogodnien ia d la  k lie n ta .

R. K ozak iew icz  
L u b a ń  Ś ląsk i
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Bankowa sprawozdawczość ze sianu finansowego przedsiębiorstw
wytwórczych i usługowych

Jesteśmy czynn ym i św iadka m i dokonu jących się prze­
m ia n  w  naszym  życ iu  gospodarczym , zm ie rza jących do 
usp raw n ie n ia  o rg an izac ji p racy a przez to  do podn iesien ia 
gospodarności p rzedsięb iorstw , do w zros tu  p ro d u k c ji. W  
zw iązku  z ty m  z w ie lk im  zadow oleniem  p rz y ję liś m y  do 
w iadom ości decyzję Zarządu B anku  o re w iz ji spraw ozdaw ­
czości bankow e j oraz zm ianach fo rm  p racy w  B anku  w  celu 
ściślejszego pow iązan ia  te renu  z C en tra lą  Banku.

O bserw ując na p rzestrzen i ub ieg łych  okresów  przydatność 
i  rozw ó j sprawozdawczości ze stanu finansowego dochodzi 
się do w n iosku , że zaw ie ra  ona n iep e łn y  m a te ria ł po trzeb­
ny  do oceny stanu gospodarczego i  finansowego jednostek 
na szczeblu poszczególnych og n iw  apara tu  bankowego.

W yda je  się jednak, że d la  w yko n a n ia  zadań sto jących 
przed apara tem  k re d y to w ym  B anku  na leży zm ien ić n ie  t y l ­

ko dotychczasowy p u n k t w idzen ia  na tę  sprawę, a le  należy 
rów n ież  doprow adzić do opracow an ia  w zo rów  sprawozdań, 
da jących  pe łn ie jszy  obraz sy tu a c ji p rzeds ięb io rs tw  oraz do 
w y e lim in o w a n ia  zbędnego w y s iłk u  i  s tra ty  czasu!

W  naszym  po jęc iu  sprawozdawczość p o w in na  być ważną 
cząstką naszej zasadniczej p racy k red y to w e j, cząstką synte­
tyczną um o ż liw ia ją cą  w  sposób prosty, bez doda tkow ych  
w y liczeń , zo rien to w an ie  się w  w yb ra n ych  odcinkach zagad­
nień, do tyczących eko no m ik i p rzeds ięb iors tw a (branż itp .) 
i  na ty m  t le  w  sy tuac ji finansow e j. T ak  pom yślna spra­
wozdawczość uzb ro i oddz ia ł w  niezbędny m a te ria ł do oceny 
rea lności w n iosku  kredytow ego, u ła tw i pode jm ow an ie  de­
c y z ji k re d y to w ych  i  w ytyczen ie  k ie ru n k ó w  dalszej pracy, z l i­
k w id u je  w ie le  zbędnych czynności (m iędzy in n y m i po dw ó j­
ne prow adzen ie szeregu danych, arkusze ew idency jno -ana -

Stempel oddziału

Przedsiębiorstwo 
Jednostka nadrzędna 
Ministerstwo

Spraw ozdanie
ze stanu finansowego przedsiębiorstw a  

za ............................... kw a rta ł 196...... roku

Nr branżowy

I ,  Dane podstawowe
w tysiącach milionów złotych

Plan od początku 
roku Wykonanie od początku roku
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lityczn e  i  inne) i  ty m  sam ym  spe łn i postaw iony w yże j w a ­
ru n e k  zb liżen ia  oddz ia łów  te renow ych  do C e n tra li B anku  
przez dostarczenie bogatego m a te ria łu  in fo rm acy jn eg o  ogn i­
w o m  wyższych szczebli.

P rzedstaw iony w  n in ie jszym  op racow an iu  w zó r sprawoz­
dan ia  jes t próbą rozw iązan ia  jednego z p ro b lem ów  n u r tu ją ­
cych p ra co w n ikó w  k re d y to w ych  B anku.

P roponow any w zó r spraw ozdan ia ze stanu finansowego 
sk łada się z s iedm iu  części, obe jm u jących  tem atyczn ie  usy­
stem atyzowane zagadnienia.

Część I  —  Dane podstaw owe. W  p rz y ję ty m  uk ładz ie  na­
św ie tla ją  one zasadnicze k ie ru n k i ro zw o ju  e ko no m ik i p rzed­
s ięb io rs tw a zarów no od s trony  p lan u  ja k  i  w ykonan ia , co 
jes t n ieodzow nym  w a ru n k ie m  w prow adzen ia  w  życie ge­
ne ra lne j zasady „św iadom ego reg u low a n ia  do p ływ u  środ­
kó w  bankow ych  do kredytow anego p rzeds ięb io rs tw a” . Po­
s tu la t ten  spe łn iony jes t przez uw zg lędn ien ie  ta k ic h  w ie l­
kości doda tkow ych , ja k  p lan  opera tyw ny, odchy len ia  i  p ro ­
cent odchyleń w  stosunku do narodowego p lanu  gospodar­
czego i  p lanu  opera tyw nego oraz przez uzupe łn ien ie  p ro ­
d u k c ji da nym i dotyczącym i w ażn ie jszych  aso rtym entów  
i  ksz ta łto w an ia  się rozm ia rów  eksportu.

Takiego rozeznania w  zakresie k sz ta łto w a n ia  się podśta-

w o w ych  w ska źn ikó w  ro zw o ju  e ko no m ik i p rzedsięb iorstw a 
dotychczasowa część 1 spraw ozdan ia n ie  daje.

J a k k o lw ie k  opracow any w zó r jes t ba rdz ie j p racoch łon­
ny, to  je d n a k  posiada tę doda tn ią  stronę, że dostarcza znacz­
n ie  w ięce j m a te ria łu  zarów no d la  samego oddz ia łu  opera­
cyjnego ja k  i  szczebli wyższych, a m ia n o w ic ie  pozw a la  usta­
lić  bez doda tkow ych  w y jaśn ień :

1) ja k  w ykonano  zadania roczne,
2) ja k  w ykonano p lan  opera tyw ny,
3) czy p lan y  opera tyw ne g w a ra n tu ją  rea lizac ję  p lanu  rocz­

nego,
4) w  spraw ozdan iach zb iorczych —  ja k i w p ły w  na ogólnie 

osiągnięte w s ka źn ik i m a ją  przeds ięb io rs tw a n ie  w y k o n u ją ­
ce zadań p lanow ych .

W obec powyższego część op isowa odnośnie tych  danych 
może być ograniczona do in fo rm a c ji o pow ażnie jszych n ie ­
p raw id łow ośc iach  w ystępu jących  w  k w a rta le  spraw ozdaw ­
czym.

O m aw iana część spraw ozdan ia może z powodzeniem  za­
stąp ić część I  obecnie obow iązującego arkusza ew idency jno - 
-analitycznego.

Część I I  Ś ro d k i norm ow ane. N a leża łoby zrezygnować z do- . 
tychczasowego u k ła d u  polegającego na podaw an iu  g loba l-

I I .  Środki norm owane
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nych  stanów  poszczególnych g rup  środków  norm ow anych , 
wychodząc z założenia, że spraw ozdan ie pow inno  dać syn­
te tyczną ocenę sy tu a c ji w  zakresie ksz ta łto w a n ia  się środ­
kó w  no rm ow anych  w  po rów nan iu  do przy ję tego stanu w y j­
ściowego. U zysku je  się to  przez um ieszczenie w  poszczegól­
nych  pozycjach i  ru b ry k a c h  zm ienionego w zo ru  sald różn ic  
w  grupach ś rodków  no rm ow anych  pom iędzy k w a rta łe m  
bieżącym  a b ilansem  o tw arc ia .

W  ten sposób zupe łn ie  bez trudn ośc i m ożna określić , ja ką  
tendencję w  po rów nan iu  do b ilansu  o tw a rc ia  w yka zu ją  
poszczególne g ru p y  ś rodków  no rm ow anych  oraz ja k i w y ­
w ie ra  to  w p ły w  na ich  s tru k tu rę .

N o w y system  pozw a la  rów n ież  na określen ie  rea lności 
stanów  p rzy ję tych  w  k w a rta ln y m  p lan ie  k redy tow an ia .

Za podstaw ę w y licze n ia  om aw ianych  odchyleń, ja k  ju ż  
w spom niano w yże j, p rzy ję to  b ilans  o tw a rc ia  ja ko  n a jb a r­
dz ie j odpow iedn ią  sta łą  ana lityczną  bazę w y jśc iow ą , w  sto­
sunku do k tó re j w  p rz e k ro ju  ca łorocznym  w y liczan e  będą 
odchylenia.

U m o ż liw i się przez to  jednoznaczną ocenę zachodzących 
w  te j dz iedzin ie  z jaw isk , p ropo rc jona lnośc i w  stosunku do 
w zrostu  kosztów  i  p ro d u k c ji oraz ocenę pe rspek tyw y w y k o ­
nan ia  założeń narodowego p lanu  gospodarczego w  zakresie 
ksz ta łto w an ia  się zapasów.

W ym ien ionych  pow yże j za le t n ie  posiada na tom iast do­
tychczasowa część I I  sprawozdania, gdyż poza w skazan iem  
wysokości stanów  fa k tycznych  i  s tru k tu ry  zapasów n ie  za­
w ie ra  niczego w ięce j.

O pracow anie m a te ria łu  sprawozdawczego w  sensie goto­
wego do pewnego s topn ia  m a te ria łu  analitycznego s tanow i 
podstawę p ro je k to w a n ych  w zo rów  sprawozdań.

U jęc ie  w  sprawozdawczości je d yn ie  odchyleń w  stosun­
ku  do b ilansu  o tw a rc ia  ta k ic h  w ie lkośc i, ja k  zapasy, w y ­
łączenia, no rm a tyw , stany pon iże j n o rm a tyw u  i  ponadnor­
m a tyw n e  oraz podanie k w o t w y jśc iow ych , dotyczących sta­
nu zapasów, w yłączeń i  n o rm a tyw u  na początek ro k u  speł­
n ia  postaw iony w yże j pos tu la t zw iększen ia przydatności 
sprawozdan ia d la  oceny te n d e n c ji w  stanach zapasów i  ró w ­

nocześnie u m o ż liw ia  ana lizę  spraw ozdan ia w  dotychczaso­
w ym  zakresie.

Sprawozdawczość dotycząca ś rodków  no rm ow anych  
w  oparc iu  o odchy len ia  da je  pe łny  obraz za is tn ia łych  zm ian 
w  ty c h  środkach.

D la  u ła tw ie n ia  sporządzenia te j części spraw ozdan ia od­
dz ia ły  operacyjne p row adzić  mogą zestaw ienie pom ocnicze 
w  uk ład z ie  dotychczasowej części V I I  arkusza ew idency jno - 
-analitycznego, uzupełnionego ew en tua ln ie  ko lum n ą  ,s,tan 
po w y łączen iu ” .

Ponadto p ro po nu je  się uzupe łn ien ie  in fo rm a c ji o środ­
kach no rm ow anych  da nym i do tyczącym i zakupu i  zużycia 
m a te ria łó w , co pozw o li s tw ie rdz ić , w  ja k im  s topn iu  zm ia ­
ny  zapasów m a te ria ło w ych  zależne są od w yko n a n ia  p lanu  
zaopatrzenia i  zużycia m a te ria łó w , na p rzyk ła d  czy w zrost 
zapasów m a te ria ło w ych  je s t w y n ik ie m  przekroczen ia  p la ­
nowanego zakupu, Gzy też zm nie jszenia zużycia (na skutek 
n iew yko na n ia  p lanu  p ro d u k c ji lu b  aso rtym entow ych  zm ian 
p ro d u kc ji).

Dane uzupe łn ia jące do części I I  mogą ponadto zaw ierać 
in fo rm a c je  dotyczące w ażn ie jszych m a te ria łó w , in te resu­
jące poszczególne in s ta nc je  sprawozdawcze.

Część I I I  —  Ś rod k i n ienorm ow ane. Ze w zg lędu na duży 
w p ły w  ś rodków  n ieno rm ow anych  na ksz ta łto w an ie  się s ta ­
nu finansow ego p rzeds ięb io rs tw  na leża łoby im  nadać ra n ­
gę wyższą od obecnej, przez w yo drę bn ien ie  ic h  łącznie 
z zobow iązan iam i w  oddzie lną całość. U k ła d  tem atyczny 
p ion ow y  oraz dynam iczny —  poz iom y u m o ż liw ia  s tw ie r­
dzenie, ja k  p o w in n y  kszta łtow ać się należności w  p ra w id ło ­
w y m  c y k lu  roz liczen io w ym  na p rzestrzen i k w a rta łu  i  ja k  
w  rzeczyw istości k s z ta łtu ją  się w  ciągu k w a rta łu  i  na u l­
t im o  k w a rta łu . Powyższe e łim in u je  przypadkow ość w  oce­
n ie  sy tu a c ji (stan obecny) d pozw ala na ba rdz ie j k o n s tru k ­
ty w n e  w ysun ięc ie  w n io skó w  na okres przyszły . P ra k ty k a  
bow iem  uczy, że w ie le  n ieprzem yślanych decyz ji k re d y to ­
w ych  w y n ik a  w ła śc iw ie  z bardzo uproszczonej an a lizy  te ­
go odc inka  stanu finansowego. N otow ane liczne  p rzyp ad k i

I I I .  Środki n ienorm ow ane

Po-
zjjcja T r e ś ć w kwartale 

sprawozdawczym
na ultimo 

kwartału spra­
wozdawczego

I Nieprzeterminoiuane należności od odbiorców X

la Rzeczywista sprzedaż dzienna x prawidłowy cykl rezliczeń X

lb Przeciętny rzeczywisty stan X

2a
Przeterminowane należności 

od odbiorców
— kredytowane X

2b
— niekredytowane X

3a Przeterminowane zobowiązania 
wobec dostawców

-  faktyczny dzienny zakup x 
wskaźnik rozliczeń X

3b — przeciętny rzeczywisty stan X

4 Nieprzeterminowane zobowiązania wobec dostawców X

5 Zaliczki na kontraktacje X

6

7

8
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k re d y to w a n ia  pełnego stanu n iep rze te rm in ow a nych  należ­
ności p rz y  n ie ry tm iczn e j sprzedaży pow odu ją  w zro s t zad łu ­
żenia przete rm inow anego, finansu jącego zobow iązania n ie ­
p ra w id ło w e . W ie le  in n y c h  p rzy k ła d ó w  po tw ie rdza  słuszność 
p rzy ję tego  rozw iązan ia . P ro je k to w a n y  u k ła d  zobow iązań 
na św ie tla  stop ień odchyleń stanu rzeczyw istego od stanu 
p rzy ję tego  do k re d y to w a n ia  zarów no w  p rz e k ro ju  k w a r ta l­
nym  ja k  i  na u lt im o  okresu sprawozdawczego i  przez to

u ła tw i usta len ie  w ie lko śc i lu zów  fina nso w ych  na okres p la ­
nowany.

Część IV  —  Fundusze obrotowe. N iepośledn ią  ro lę  w  oce­
n ie  sy tu a c ji fina nso w e j o d g ryw a ją  fundusze w łasne w  obro­
cie zwłaszcza wówczas, gdy B a n k  g łęb ie j w kracza  z k re d y ­
tem  w  finanse  p rzedsięb iorstw . Od stopn ia  w ła śc iw e j oce­
n y  s y tu a c ji na  od c inku  ksz ta łto w an ia  się funduszów  w łas ­
nych zależy skuteczność in g e re n c ji k red y tu .

IV . Fundusze obrotowe

Po­
zycja T r e ś ć według planu

na ultimo 
kwartału spra­
wozdawczego

1 Fundusze mlasnę m obrocie

2 Pasywa stałe

3

P
o

tr
ą

c
e

n
ia

Nieprzeterminowane zobowiązania wobec dostawców

4 Dostawy niefakturowane

5

6

7

8 Nadmyżka (-{-), niedobór (—) funduszów własnych w obrocie X

9 Nadwyżka (-(—), niedobór (—) pokrycia środków obrotowych podlega­
jących kredytowaniu X

10 Ogółem kredyty obrotowe

11 Zaangażowanie funduszów obrotowych w inwestycjach i kapitalnych 
remontach X

12 Zaangażowanie funduszów inwestycyjnych ł funduszów remontowych 
w eksploatacji

13 Zobowiązania z tytułu amortyzacji X

V . Fundusz płac

Po­
zycja T r e ś ć

Plan
roczny

Plan
opera­
tywny

Plan
skory­
gowany

Wy­
konanie

1 2 3 4 5 6

1

2
Osobowy fundusz płac

korygowany

nie podlegający korygowaniu

3 Przekroczenie funduszu płac podlegające likwidacji X X X

4
Średnie zatrudnienie

ogółem X

5 robotnicy grupy przemysłowej X

6 Średnia płaca na jednego robotnika grupy przemysłowej 
w kwartale X

7 przepracowane roboczo-godziny 
przez robotników grupy prze­
mysłowej

ogółem X

8 nadliczbowe X

9

10

11



O m aw iana  część spraw ozdan ia  opracowana została pod 
ką tem  u m o ż liw ie n ia  B a n ko w i k o n tro li ksz ta łto w an ia  się 
funduszów  w łasnych  w  obrocie. P onadto pow iązan ie  fu n -  
szów z k re d y ta m i b a nko w ym i, lu z a m i f in a n s o w y m i zarów ­
no p rz y ję ty m i do k re d y to w a n ia  ja k  i  fa k ty c z n y m i pozw o li 
na ocenę p ra w id ło w o śc i k red y to w a n ia .

Część V  —  Fundusz plac. Ta część spraw ozdan ia opraco­
w ana została pod kątem  bankow e j k o n tro li funduszu  płac. 
U k ła d  te j części ze w zg lędu na prze jrzystość n ie  w ym aga 
b liższych  w y jaśn ień . Ilość zaw artych  in fo rm a c ji je s t n ie ­
zbędna do a n a lizy  tego zagadnien ia  na szczeblu b ranży  —  
resortu .

Część V I  —  Inwestycje i kapitalne remonty. Część ta  obe j­
m u je  na jn iezbędn ie jsze dane in fo rm a c y jn e  po trzebne do 
ogó lne j oceny re a liz a c ji in w e s ty c ji i  k a p ita ln y c h  rem ontów  
oraz okreś len ia  ro zm ia ró w  in w e s ty c ji i  po trzeb k red y to w ych  
w  la ta ch  następnych. Ze w zg lędu na czysto in fo rm a c y jn y

3) dostarczenie jednos tkom  szczebla wyższego ba rdz ie j 
szczegółowej, synte tyczne j in fo rm a c ji z dz iedz iny dz ia ła ln o ­
ści gospodarczej i  fina nso w e j k red y to w a nych  jednostek,

4) zw iększen ie p rzyda tnośc i danych, ob ję tych  sprawoz­
dawczością, do praey ope ra tyw ne j.

O ddz ia ł te renow y, a następnie oddz ia ł w o je w ó d zk i poda­
ły b y  jednorazow o w  za łączn iku  do spraw ozdan ia  za p ie rw ­
szy k w a r ta ł wysokość fak tycznego stanu zapasów pon iże j 
i  pow yże j n o rm a ty w u  w  b ilan s ie  o tw a rc ia  w  u k ład z ie  spra­
wozdawczym , aby m óc w  ciągu ro k u  na podstaw ie  b ieżą­
cej sprawozdawczości w yko rzys tać  ten  m a te ria ł do ew en­
tua lnego w y licze n ia  rzeczyw is tych  stanów  s tru k tu ry  zapa­
sów. W  zestaw ie danych oddz ia łu  w o jew ódzk iego d la  Cen­
t r a l i  po m in ię to  b y  dane, k tó re  dostarczane są do C e n tra li 
przez z jednoczen ia i  resorty , co w y e lim in o w a ło b y  zbędne 
grom adzenie in fo rm a c ji z k i lk u  źróde ł (oczyw iście n ie  do-

V I. Inw estyc je  zdecentralizow ane i  kapita lne rem onty
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6 Koszty inwestycji zakończonych 
i rozliczonych w roku bieżącym
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szybko rentujące się 7 Nakłady na inwestycje planowane 
do wykonania w latach następ­
nych
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Kredyt przyznany do 
wykorzystania w la­
tach następnych

limitowany
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ku

Kapitalne remonty 9 nielimito­
wany

5
Inwestycje dające szybkie 

efekty, finansowane kredy­
tem

10

c h a ra k te r danych zrezygnowano z ba rdz ie j szczegółowego 
op racow an ia  te j części.

Część V I I  —  Opisowa. Jak  ju ż  podkreślano om aw iany 
p ro je k t w zo ru  spraw ozdan ia m a na celu:

1) w y e lim in o w a n ie  na szczeblu oddz ia łu  terenowego du­
b lo w a n ia  w ie lu  prac zw iązanych dotychczas z jego opraco­
w aniem ,

2) dostarczenie od dz ia ło w i te renow em u niezbędnego m a­
te r ia łu  gotowego do nakreś len ia  k ie ru n k ó w  i  sposobów rea­
liz a c ji p o lity k i k re d y to w e j wobec zainteresowanego przed­
sięb io rstw a,

tyczy łob y  to  danych w ym aga jących  k o n fro n ta c ji d la  celów 
kon tro ln ych ).

Sądzim y, że zapoczątkowana ty m  a rty k u łe m  dyskus ja  do­
p ro w a dz i do opracow an ia  w zo ru  sprawozdań, spełn ia jącego 
postaw ione przed sprawozdawczością zadania, a w  szcze­
gólności dostosowania sprawozdawczości do po trzeb a n a li­
tycznych  zarów no oddz ia łów  op eracy jnych  ja k  i  szczebli 
wyższych.

M . Koszara  
T. W ołoszczak 

Opole
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UWAGA!
Jeszcze można nabyć

MAŁA ENCYKLOPEDIĘ RACHUNKOWOŚCI
str. 546 oprawa płócienna cena zł 98 ,—

zamówienia należy przesyłać na adres:

OŚRODEK UPOWSZECHNIANIA WYDAWNICTW PWG
WARSZAWA, POZNAŃSKA 15

Z  uwagi na niewielką ilość posiadanych egzemplarzy zamówienia realizowane 
będą w kolejności zamówień.


